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Stef Band przepłynie
ze Szczecina
do Krynicy Morskiej. str. 10

Jak Łowicz
pożegnał
śp. Stanisława Wielca. str. 17

to było wydarzenie!
50 lat temu otwarto
biuro Orbis w Łowiczu. str. 4-5

Łowicz | Jakie plany ma nowy prezes? 

Siewiera przejmuje stery w ŁSM
Rada Nadzorcza Łowickiej Spółdzielni 
Mieszkaniowej wyłoniła w piątek, 19 czerwca, 
w drodze konkursu nowego prezesa spółdzielni. 
Został nim Mariusz Siewiera, który w głosowaniu 
tajnym otrzymał 11 na 15 głosów członków rady. 

Przypomnijmy, że ogłosze-
nie konkursu miało związek  
z przejściem na emeryturę wie-
loletniego prezesa ŁSM Arman-
da Ruty. Do konkursu na jego 
następcę przystąpili: obecny wi-
ceprezes spółdzielni Maciej Go-
lan, kierownik Zakładu Remon-
towo-Konserwacyjnego ŁSM 
Andrzej Ciesielski i Mariusz Sie-
wiera, który od 1 czerwca został 
głównym księgowym ŁSM. 

Ze względów formalnych od-
padła natomiast kandydatura 

obecnego sekretarza powiatu ło-
wickiego Marcina Pluty. 

Konkurs przebiegał w ten spo-
sób, że ośmioosobowa komisja 
przedstawiła Radzie Nadzorczej 
ŁSM ocenę wszystkich kandy-
datów i zaprezentowanych przez 
nich wizji kierowania spółdziel-
nią, po czym przystąpiono do 
tajnego głosowania. Na kartach  
do głosowania znalazły się na-
zwiska trzech kandydatów, któ-
rzy spełniali wymogi formalne. 
Po podliczeniu wyników okazało 

się, że Mariusz Siewiera otrzymał  
11 głosów, 3 zostały oddane na 
Macieja Golana, zaś 1 głos był 
nieważny. Żadnego głosu nie 
otrzymał Andrzej Ciesielski. 

Powoływanie i odwoływa-
nie zarządu, a więc także preze-
sa ŁSM jest kompetencją Rady 
Nadzorczej. Nowy prezes jest 
wybierany na czas nieokreślony, 
gdyż dla pełnienia tej funkcji nie 
ma ustalonej kadencyjności. Ma-
riusz Siewiera obejmie obowiąz-
ki prezesa ŁSM z początkiem 
lipca. 

W związku z tym pojawi się 
wakat na stanowisku głównego 
księgowego, które od 1 czerwca 
obejmował. O tym, czy zostanie 
rozpisany konkurs na to stanowi-
sko zadecyduje zarząd spółdzielni, 
w którym po odejściu Armanda 
Ruty i poprzedniej głównej księ-
gowej Barbary Osicy, zostaną tyl-
ko Mariusz Siewiera i wiceprezes 
Maciej Golan. Zgodnie z dotych-
czasową praktyką główny księ-
gowy wchodził także do zarządu, 
jednak o tym, czy tak się stanie, 
zadecyduje już rada nadzorcza. 
 str. 8

Powiat łowicki | Skutki ulew i podwyższenia stanów rzek 

Była susza, teraz zalewa  
nas woda
W nocy z 23 na 24 czerwca znacznie wezbrała rzeka 
Skierniewka. Gdy zamykaliśmy ten numer NŁ,  
w Bobrownikach i w Mysłakowie trwała  
dramatyczna akcja strażaków, którzy próbowali 
ochronić przed zalaniem posesje mieszkańców.  
Problem z podtopieniami rozpoczął się jednak już 
w piątek 19 czerwca, gdy nad powiatem łowickim 
przeszła burza z ulewnym deszczem,  
a każde kolejne opady tylko pogarszały sytuację. 

Jak relacjonują nam miesz-
kańcy, sytuacja w Bobrownikach  
i w Mysłakowie w gminie Niebo-
rów, gdzie znacznie podniósł się 
poziom wody w rzece Skierniew-
ce, jest bardzo trudna. Mieszkańcy 
Bobrownik przysłali nam zdjęcia, 
na których widać, że woda wdarła 
się na ich podwórka i zaczęła zale-
wać piwnice domów. Na miejscu 
przez cały czas pracowali strażacy 
z OSP, którzy zaczęli ustawiać za-
pory z worków z piaskiem. 

Jak powiedział nam wójt Jaro-
sław Papuga, powodem zalania 
są zrzuty wody z zalewu Zadębie 
w Skierniewicach do rzeki Skier-
niewki. – Jest źle – przyznał wójt, 
który był wczoraj w Mysłakowie. 
W tej miejscowości zalane są łąki 
i droga, która może być wkrótce 

zamknięta. – Mimo, iż zrzut wody 
odbywa się już od soboty rano, po-
ziom nadal wzrasta – napisano na 
oficjalnym facebooku gminy Nie-
borów. Dlatego też gmina apeluje 
o zachowanie ostrożności w okoli-
cy nabrzeża. 

Komendant PSP w Łowiczu 
Arkadiusz Makowski powiedział 
nam, że woda z rzeki Skierniew-
ki na kilku kilometrach wylała się 
z koryta, powodując podtopienia 
okolicznych łąk i posesji. Dodat-
kowo działania strażaków polega-
ły na usuwaniu drzewa powalone-
go na rzece w Mysłakowie, które 
powodowało dodatkowe spiętrze-
nie wody. – Każdy kolejny deszcz 
może spowodować zagrożenie po-
wodziowe – nie ma złudzeń ko-
mendant straży. 

Gradobicie  
w karolewie 
Pierwsza gwałtowna burza, 

która spowodowała lokalne pod-
topienia przeszła jednak nad po-
wiatem łowickim już w piątek,  
19 czerwca, między godziną 14  
a 15. Najliczniejsze były wów-
czas wyjazdy strażaków do zala-
nych piwnic w blokach i budyn-
kach jednorodzinnych na terenie 
Łowicza. Tego dnia m.in. straża-
cy z JRG Łowicz i OSP Bocheń 

wypompowywali wodę z piwnicy 
i kotłowni w I LO. 

W samym Łowiczu najbardziej 
zalana została ul. Sikorskiego oraz 
skrzyżowanie ul. Ułańskiej, To-
polowej i Starościńskiej, gdzie sa-
mochody miały dużą trudność,  
aby przejechać. Wielu kierowców, 
widząc co się dzieje, decydowało 
się na objazd. 

Na ul. Wschodniej w Łowi-
czu świerk przewrócił się na li-
nię energetyczną i zaparkowany 

samochód, łamiąc przy tym je-
den ze słupów energetycznych.  
Na szczęście auto nie zostało po-
ważnie uszkodzone. Mieszkanka 
ul. Wschodniej, która obserwowa-
ła zdarzenie przez okno, powie-
działa nam, że widziała wir przy-
pominający trąbę powietrzną. 

Z kolei w Karolewie w gminie 
Nieborów środkiem wsi przeszło 
gradobicie, które niszczyło napo-
tkane na swej drodze uprawy. 

 str. 2

Strażacy robią wszystko, aby ochronić przed zalaniem posesje mieszkańców. W tym celu 24 czerwca  
w Bobrownikach ustawili m.in. zapory z worków z piaskiem. 
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Nowy prezes ŁSM Mariusz Siewiera. 
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Wybory 2020 

Wieczór 
wyborczy 
Andrzeja 
Dudy  
w Łowiczu!
Zaskakującą dla nas 
wszystkich wiadomością 
podzielił się z nami wczoraj, 
24 czerwca, starosta łowicki 
Marcin Kosiorek. Okazuje 
się, że główny sztab 
ubiegającego się o reelekcję 
prezydenta Andrzeja Dudy 
wybrał Łowicz  
jako miejsce organizacji 
wieczory wyborczego  
w niedzielę 28 czerwca.

W wydarzeniu tym ma 
uczestniczyć prezydent osobiście, 
a także inne osoby pełniące 
najważniejsze urzędy w państwie, 
w tym premier Mateusz 
Morawiecki. W momencie 
zamykania tego numeru NŁ 
szczegóły były jeszcze ustalane, 
pomiędzy firmą organizującą 
wydarzenie a Łowickim 
Ośrodkiem Kultury. Jako jedno 
z możliwych miejsc została 
wskazana muszla koncertowa  
na Błoniach. – Bardzo się 
cieszymy, że pan prezydent 
docenia małe ośrodki, poza 
dużymi miastami – mówi 
starosta. Więcej o niedzielnych 
wyborach piszemy na str. 3. tm

Nowy prezes  
jest wybierany  
na czas 
nieokreślony, 
obejmie obowiązki 
prezesa ŁSM  
z początkiem lipca. 
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ReklAMA

dokończenie ze str. 1
– Na pewno będą straty w ku-

kurydzy, kapuście, ogórkach 
i truskawkach – mówił nam jeden 
z mieszkańców. 

zalane ulice, 
połamane konary, 
woda w piwnicach 
Każde kolejne opady pokazy-

wały, z jak groźną sytuacją mamy 
do czynienia. W niedzielę padało 
krótko, ale intensywnie, zaś kolej-
ny deszcz przyszedł już w nocy 
z niedzieli na poniedziałek – każ-
de kolejne opady oznaczały dla 
strażaków nowe interwencje. 

W piątek woda podmyła asfalt 
na skrzyżowaniu ulic Starorzecze 
i Browarna. Część nawierzchni 
zapadła się, a miejsce to zabezpie-
czono barierkami. 

Zarówno w piątek, jak i w nie-
dzielę poważnie zalane zostało 
Przedszkole „Wiosenka” na Gór-
kach. Placówka jest położona na 

obniżeniu terenu, przez co zaczęła 
je zalewać woda spływająca z uli-
cy Łęczyckiej. Zalana została ko-
tłownia, pomieszczenia biurowe 
i magazyny żywieniowe. Dyrek-
tor przedszkola Jolanta Kępka jest 
bardzo wdzięczna za pomoc stra-

żakom z OSP KSRG Pilaszków, 
ponieważ to dzięki ich szybkiej 
interwencji udało się uniknąć po-
ważnych strat materialnych. Przy 
usuwaniu skutków zalania poma-
gali także pracownicy przedszko-
la, okoliczni mieszkańcy i rodzice, 

którzy w piątek przychodzili ode-
brać z przedszkola swoje dzieci. 

Po piątkowej i niedzielnej ule-
wie zalewane były także pomiesz-
czenia apteki szpitalnej. Jej kie-
rownik Zofi a Rogowska-Tylman 
powiedziała nam, że udało się 
uniknąć strat materialnych, ponie-
waż zaopatrzenie apteki jest prze-
chowywane na paletach. Wiele 
jednak wskazuje na to, że koniecz-
ne będzie malowanie.

– Musimy chyba pomyśleć 
o ustawieniu wszystkiego na 
dwóch paletach – mówi nam kie-
rownik szpitalnej apteki, która 
natychmiast zjawiła się na miej-
scu. Przyznała, że każda taka 
sytuacja kosztuje ją dużo zmar-
twienia. – To już 28 rok zalań… 
– mówi. 

Bezradni mogą się czuć także 
mieszkańcy bloku nr 2 na Tka-
czewie, gdzie po każdej większej 

ulewie dochodzi do podtopienia 
piwnicy. W niedzielę na miejscu 
pracowali strażacy z JRG i OSP 
Łowicz. 

Stałym punktem strażackich in-
terwencji jest także ulica Norwida, 
gdzie dochodzi do zalań piwnic 
w domach mieszkalnych. Miesz-
kańcy są pełni obaw, ponieważ za-
powiadane są kolejne intensywne 
opady deszczu, włącznie z burza-
mi.  aa 

Powiat łowicki | Skutki ulew i wylania rzeki 

Była susza, teraz 
zalewa nas woda 

Z trudem dawało się przejechać 19 czerwca przez zalane 
skrzyżowanie ul. ułańskiej, Topolowej i Starościńskiej w Łowiczu. 

Fo
T.

 A
G

N
Ie

S
zk

A
 A

N
To

S
Ie

W
IC

z

Mieszkańcy Bobrownik przysłali nam zdjęcia, na których widać, że 24 czerwca woda wdarła się na podwórka 
i zaczęła zalewać piwnice domów. 
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Autostrada A2 | Ciężarówka uderzyła w dwa busy

Tragedia na autostradzie A2 
Śmigłowiec Lotniczego Pogotowia Ratunkowego z Warszawy, 
cztery karetki, 6 jednostek straży pożarnej i policja – te 
wszystkie służby zostały zaangażowane do ratowania osób 
poszkodowanych w wypadku, do którego doszło na autostradzie 
A2 w nocy z 19 na 20 czerwca, kilkanaście minut po północy. 
Jeden z mężczyzn zginął na miejscu.

Do wypadku doszło na wyso-
kości Dzierzgówka, na pasie w 
kierunku Łodzi. Ustaliliśmy, że 
ciężarówka uderzyła w dwa busy, 
które zatrzymały się na autostra-
dzie. Poszkodowani zostali męż-
czyźni w wieku od 32 do 54 lat. 
Są to mieszkańcy m.in. Zamościa, 
Izbicy i Warszawy. Pod wpływem 
uderzenia ciało jednego z męż-
czyzn zostało wyrzucone na śro-

dek jezdni. Poniósł on śmierć na 
miejscu.

Strażacy relacjonują, że akcja 
ratunkowa była bardzo trudna, po-
nieważ jeden z busów przewoził 
materiały budowlane, które przy-
gniotły mężczyzn. Trzy osoby zo-
stały uwięzione w pojazdach.

- Jak wynika z wstępnych usta-
leń 58-letni kierujący tirem z na-
czepą najechał na dwa busy, któ-

re zatrzymały się na autostradzie. 
Śmierć na miejscu poniósł 54-let-
ni kierujący jednym z busów, któ-
ry w momencie zdarzenia znaj-
dował się poza kabiną pojazdu, a 
jego 48-letniego pasażera hospi-
talizowano – informuje Komen-
da Wojewódzka Policji w Łodzi. 
– Do szpitali trafi li także 20-let-
ni kierujący drugiego busa i jego 
trzej pasażerowie.

Na czas prowadzenia akcji ra-
tunkowej, pas autostrady A2 w 
kierunku Łodzi był całkowicie za-
blokowany. Następnego dnia ruch 
w kierunku Łodzi odbywał się tyl-
ko pasem szybkim, a utrudnienia 
trwały jeszcze do południa.  aa 

Ciężarówka uderzyła w dwa busy, które zatrzymały się na autostradzie. Jeden z nich przewoził materiały 
budowlane, które przygniotły poszkodowanych. 
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Polska | Wybory prezydenckie 

Pierwsza tura już w niedzielę
W najbliższą niedzielę, 28 czerwca, będziemy wybierali prezydenta RP na kolejne 5 lat. Jeżeli żaden 
kandydat nie uzyska w niedzielę powyżej 50% głosów, o wyniku zadecyduje druga tura 12 lipca.

Warto wiedzieć, że w niedzie-
lę lokale wyborcze otwarte będą 
od godziny 7 do 21. W tym czasie, 
a także 24 godziny przed rozpo-
częciem głosowania (czyli od 7 
rano w sobotę) obowiązywać bę-
dzie cisza wyborcza. 

Granice obwodów i siedzi-
by komisji nie uległy zmianie. W 
mieście Łowicz mamy 23 obwody 
głosowania, wliczając w to szpital 
i więzienie, jako odrębne okręgi. 
Komisje liczą od 5 do 9 osób.

Przypominamy, że na karcie 
do głosowania wybieramy jedne-

go z jedenastu kandydatów, który-
mi są (w kolejności alfabetycznej): 
Robert Biedroń, Krzysztof Bo-
sak, Andrzej Duda, Szymon Ho-
łownia, Marek Jakubiak, Włady-
sław Kosiniak-Kamysz, Mirosław 
Piotrowski, Paweł Tanajno, Rafał 
Trzaskowski, Waldemar Witkow-
ski i Stanisław Żółtek.

Z powodu epidemii i przeło-
żeniu niemal w ostatniej chwili 
pierwszej tury, planowanej począt-
kowo na 10 maja, była to nietypo-
wa kampania, której tempo było 
mocno zachwiane. Z punktu wi-
dzenia kampanii w powiecie ło-
wickim – bo tylko na tym się teraz 
skoncentrujemy –  można stwier-
dzić, że tylko nieliczni kandydaci 
prowadzili na naszym terenie ak-
tywną kampanię, a twarzy połowy 

nie znajdziemy nawet na rozwie-
szonych w mieście plakatach.

Mocny początek kampanii 
miał urzędujący prezydent An-
drzej Duda, który odwiedził Ło-
wicz 20 lutego, a jego spotkanie 
z wyborcami na Nowym Rynku 
cieszyło się frekwencją, jakiej inni 
kandydaci mogliby pozazdrościć. 
Trzeba pamiętać, że była to prak-
tycznie ogólnopolska inauguracja 
kampanii. Wtedy jeszcze nikt nie 
spodziewał się, że wybory mogą 
się nie odbyć w wyznaczonym 
początkowo terminie. Niezależnie 
od głównego sztabu kandydaturę 
Dudy wspiera łowicki klub Ga-
zety Polskiej. Wspominaliśmy na 
naszych łamach m.in. o banerach 
wyborczych nawiązujących sym-
boliką do „Solidarności”, jakie 

własnym kosztem i we własnym 
garażu sporządził przewodniczą-
cy klubu Wojciech Gędek.

Pierwszym, który już po prze-
sunięciu wyborów zwrócił się 
o głosy bezpośrednio do miesz-
kańców Łowicza i powiatu łowic-
kiego był Robert Biedroń, lider 
Wiosny i kandydat Zjednoczonej 
Lewicy. Odwiedził targowisko 
miejskie 23 maja. spotkanie or-
ganizował miejscowy sztab, któ-
remu przewodzi Oskar Kosenda, 
a w roli gospodarza wystąpił do-
skonale znany w naszym regionie 
były poseł SLD Cezary Olejcz-
niak. Mówił m.in. o konieczności 
odmrażania gospodarki, proble-
mach rolników i przedsiębiorców. 
Zrobił zakupy na targowisku, roz-
mawiał z handlującymi, wziął też 

udział w dyskusji na plaży miej-
skiej nad Bzurą.

Bliźniaczo podobnie (choć już 
bez dyskusji nad Bzurą) wygląda-
ła 9 czerwca wizyta na targowisku 
lidera i kandydata PSL/Koalicji 
Polskiej Władysława Kosiniaka-
-Kamysza. Ten najpierw przed-
stawił w skrócie swój program 
w konferencji prasowej, później 
– podobnie jak wcześniej Robert 
Biedroń – robił zakupy na ryn-
ku, rozmawiając przy tym z han-
dlującymi. Towarzyszyli mu m.in. 
posłowie – Paweł Bejda (jedyny 
w obecnej kadencji poseł z Łowi-
cza) i Dariusz Klimczak.

Najbardziej oryginalną w for-
mie kampanię prowadzili na na-
szym terenie zwolennicy Szy-
mona Hołowni. Sam kandydat 
się nie pojawił, przejechała nato-
miast przez nasz powiat rowerowa 
sztafeta, w której jego zwolenni-
cy zwracali uwagę m.in. na zjawi-
sko tzw. „hejtu”, któremu się prze-
ciwstawiają. W miniony weekend 
przeprowadzili na Starym Rynku 
fl ash mob, o którym szerzej pisze-
my ma stronie 17.

Wczoraj, 24 czerwca, na Sta-
rym Rynku został zaprezentowa-
ny 65-osobowy komitet poparcia 
prezydenta Andrzeja Dudy.

Wyrastający na – prawdopo-
dobnie – największego konku-
renta urzędującej głowy państwa, 
prezydent Warszawy Rafał Trza-
skowski czasu na kampanię miał 
mniej, wszedł bowiem do niej do-
piero na początku czerwca. W Ło-
wiczu nie był, ale przeprowadzona 
4-6 czerwca akcja zbierania pod-
pisów przez lokalnych zwolen-
ników Platformy Obywatelskiej 
pokazała, że może tu liczyć na po-
parcie – zebrano około 2000 pod-
pisów. 

Co w Kwartalniku historycznym? 

O wojnie 1920 r., 70-leciu Archiwum 
i krwawych bójkach na wsi

W najnowszym ,,Kwartalniku 
historycznym” przeczytacie arty-
kuły poświęcone wojnie 1920 r., 
określanej bolszewicką, o której 
powiedział szef brytyjskiej mi-
sji dyplomatycznej lord Edgar 
Vincent D’Abernon, że stała się 
„osiemnastą decydującą bitwą 
w dziejach świata”. O chlubnym 
udziale w tej wojnie ochotników 
– uczniów i nauczycieli łowickich 

szkół średnich pisze Janusz Grun-
dwald. 

Przytaczamy tekst protokołu 
posiedzenia Rady Miejskiej w Ło-
wiczu z 10 lipca 1920 r., pokazują-
cy mobilizację łowiczan w obliczu 
sowieckiego zagrożenia.

Ciąg dalszy kryminalnej histo-
rii Łowicza przedstawia Tomasz 
Romanowicz. Tym razem opo-
wiada o krwawych bójkach i „roz-

prawach nożowych”, mających 
miejsce na łowickiej wsi w okresie 
międzywojennym. W tym roku 
mija 70 lat od utworzenia Archi-
wum Państwowego w Łowiczu, 
które od 1958 r. ma swą stałą sie-
dzibę przy ul. 3 Maja 1. W związ-
ku z rocznicą przygotowany zo-
stał artykuł, przypominający jego 
dzieje, zasób i rolę, jaką pełni w 
życiu lokalnej społeczności.  maw

RZUT OKieM | DzIeCI JAk ANIoŁkI 

Dzieci ubrane w białe alby 
i stroje łowickie, a dziewczynki 

dodatkowo z wiankami na 
głowach, wyglądały jak aniołki, 

podczas pierwszych komunii 
Świętych, których pierwsza tura 
odbyła się w miniony weekend 

20 i 21 czerwca. W bazylice 
katedralnej podczas mszy św. o 
godzinie 12.00 po raz pierwszy 

przyjęło Jezusa do serc 15 
dzieci ze Szkoły Podstawowej 

nr 1 w Łowiczu. o pozostałych 
komuniach piszemy na str. 12. aa Fo
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tOMaSz
MatuSiak

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

z powodu epidemii 
i przełożeniu 
pierwszej tury
była to nietypowa 
kampania.
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Czy i kiedy miasto
pobuduje nowy blok
przy ul. Kwiatowej. str. 14Aktualności
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Łowicz | Pół wieku od otwarcia biura orbis przy Starym Rynku

To były kolorowe lata
29 czerwca mija dokładnie 50 lat od chwili otwarcia przy obecnym Starym Rynku, 
a wtedy Rynku im. Tadeusza Kościuszki, punktu Polskiego Biura Podróży Orbis. Alicja Chojecka, 
która biuro prowadziła od chwili jego powstania, w listopadzie ubiegłego roku zdecydowała się je 
zamknąć. Decyzję o zamknięciu podjęła po tym, jak lekarz jej powiedział, że może pracować 
co najwyżej 2 godziny dziennie. Pozostało jej wiele wspomnień, którymi teraz się dzieli. 

– To była ekspozytura, która 
podlegała pod okręg w Łodzi. By-
łam jedynym pracownikiem, zo-
stałam przyjęta do pracy 1 kwiet-
nia 1969 roku, na Prima Aprilis 
i od razu pojechałam na kurs ka-
sjerów walutowych do Sopotu. 
Przez pierwszy tydzień nie ro-
zumiałam co do mnie mówiono, 
a potem już wszystko rozumiałam 
i zdałam na piątkę. Gdy placów-
ka w Łowiczu ruszyła w czerwcu, 
pracowałam w niej ja, pani sprzą-
taczka (śp. Marianna Ciesielska) 
i  pan kierowca (śp. Władysław 
Gorący) – bo dostałam nowego 
Jelcza. W  takim składzie, z  tym 
autobusem, zaczęliśmy. 

Otwarcie biura było ważnym 
wydarzeniem w  życiu miasta. 
Przyjechała cała świta z  zarządu 
Orbisu z Warszawy, z Łodzi, dele-
gacja z wydziału turystyki w ów-
czesnym Urzędzie Wojewódz-
kim w Łodzi, były obecne lokalne 
władze, wygłoszono przemówie-
nia, a na koniec odbyło się huczne 
przyjęcie w Walewicach. 

Otwarta z wielką pompą ekspo-
zytura od początku rozwijała się 
dobrze. Z powodzeniem sprzeda-
wano w niej ofertę centrali Orbisu, 
oczywiście była to turystyka kra-
jowa, z wyjazdów zagranicznych 
było jedynie Drezno i może też nie 
od początku działania biura. 

Oprócz tego biuro zajmowało 
się tzw. przyjazdówką, czyli ob-
sługą zagranicznych turystów, któ-
rzy przyjeżdżali do Polski. Alicja 
Chojecka organizowała własne 
imprezy, które były ofertą dla 

przyjezdnych turystów – była ona 
dostępna w  punktach informacji 
na całym świecie w ramach tzw. 
kalendarzówki – oferty z różnych 
miejsc Polski w układzie kalenda-
rzowym. Cieszyła się ona dużym 
zainteresowaniem, bo do Łowicza 
przyjeżdżali np. Amerykanie i Ja-
pończycy, którzy rezerwowali wy-
cieczkę u siebie w kraju. 

Zdarzało się, że z oferty korzy-
stała Polonia, ponieważ dziadko-
wie chcieli pokazać Polskę wnu-
kom, które urodziły się za granicą. 

Łowickie biuro miało też ofertę 
dla obcojęzycznych szkół w War-
szawie, którą realizowała poza se-

zonem. Uczniowie z nich przyjeż-
dżali na wycieczkę do skansenu 
w Maurzycach, w  ofercie które-

go był pokaz robienia wycinanek, 
nauka śpiewu ludowych piosenek 
i  poczęstunek. – Pamiętam taki 
moment, jak dzieci po zrobieniu 
wycinanek szły do autokaru, trzy-
mając je w rękach i wtedy padał 
śnieg. Niestety nie miałam wtedy 
aparatu, więc nie mam zdjęć, które 
by to pokazywały. 

– Wyłuskiwałam różne cieka-
we rzeczy i  starałam się ten Ło-
wicz sprzedawać na zewnątrz 
– mówi Chojecka, wspominając 
jak organizowała pokaz chodze-
nia z gaikiem dla cudzoziemców, 
którzy przyjeżdżali na rezurekcję 
w  Łowiczu. Innym razem przy-

gotowywała wycieczkę dla żon 
uczestników spotkania przedsta-
wicieli NATO w Warszawie. Z jej 
inicjatywy Walewice znalazły się 
na mapie turystycznej i to właśnie 
Orbis zainwestował tam pierwsze 
(choć na pewno nie jedyne) pie-
niądze na remont piwnic i pokoi 
hotelowych pod kątem turystów. 

duży ruch, duże biuro
W czasach PRL – jak podkre-

śla Chojecka – turystyki indywi-
dualnej praktycznie nie było, lu-
dzie wyjeżdżali na wczasy lub 
wycieczki poprzez zakłady pra-
cy, więc ona przygotowywała co 
roku nowe oferty dla fi rm oraz 
dla szkół. Wraz z rozwojem dzia-
łalności biura jego lokal (a wtedy 
było to jedno pomieszczenie) był 
niewystarczający. Brakowało też 
rąk do pracy. Wtedy nasza roz-
mówczyni wystąpiła do Urzędu 
Miejskiego o przyznanie sąsiadu-
jących z Orbisem lokali i począt-
kowo naczelnik miasta powiedział 
jej, że miasto nie przydziela lokali 
na biura. Była tak zdeterminowa-
na, aby je dostać, że, choć nigdy 
do partii nie należała, to zwróciła 

się o pomoc do PZPR i to poskut-
kowało, pomieszczenia udostęp-
niono. Były one w katastrofalnym 
stanie i dobrze się złożyło, że wy-
najęło je Polskie Biuro Podróży, 
które było stać na kosztowny re-
mont. 

Po remoncie, na czas które-
go Orbis czasowo przeniósł się 
do „Okrąglaka”, powstało nowe, 
większe biuro, w  którym, poza 
stanowiskami obsługi, były kasy. 
Załoga powiększyła się do 10 pra-
cowników i taki stan utrzymał się 
do wprowadzenia stanu wojenne-
go: 6 pracowników obsługi klien-
tów, kierowniczka, 3 kierowców 
i  sprzątaczki. Otrzymała do dys-
pozycji kolejne dwa autokary. Ma-
jąc do dyspozycji trzy, w  letnim 
sezonie i  tak była zmuszona do 
wynajmowania kolejnych, głów-
nie z  PKS z  Łowicza, Skiernie-
wic, Płocka i Gostynina, ponieważ 
prywatnych fi rm transportowych 
wówczas jeszcze nie było. Imprez 
było tak dużo, że w ciągu jednego 
dnia potrzebnych było nawet 7-8 
pojazdów. 

Poza typową turystyką, orga-
nizowała też wyjazdy do teatrów, 

Mirka wOlSka
-kOBiereCka

mirka.wolska@lowiczanin.info

Wyłuskiwałam różne 
ciekawe rzeczy 
i starałam się ten 
Łowicz sprzedawać 
na zewnątrz.

Alicja Chojecka

Alicja Chojecka w ostatnich latach oferowała wyjazdy renomowanych 
biur podróży, których materiały reklamowe widoczne są w tle. 
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Agentura, a potem oddział Polskiego Biura Podróży Orbis w Łowiczu, przez te wszystkie lata mieściły się 
na parterze zabytkowej kamienicy przy Starym Rynku nr 12. 
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Głównym celem imprez organizowanych przez Alicję Chojecką 
było promowanie ziemi Łowickiej. Na pierwszym planie tańczy 
urszula okraska – obecnie członkini zespołu ksinzoki. 
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kin, na występy zespołów pieśni 
i tańca „Mazowsze” i „Śląsk” czy 
na „Podwieczorek przy mikrofo-
nie”. Wyjazdy takie zamawiały 
zakłady pracy, które miały na ten 
cel fundusze. Wygrywała przetar-
gi na organizowanie wycieczek 
w  ramach tzw. „pociągów przy-
jaźni” na trasach Smoleńsk – Mo-
skwa oraz Moskwa – Leningrad 
– Wilno. Dbała o to, aby program 
był ciekawy, a noclegi odbywały 
się w porządnych hotelach. 

13 grudnia 1981 roku 
wszystko stanęło
Wraz z ogłoszeniem stanu wo-

jennego cała turystyka zagra-
niczna i  krajowa stanęła, bo bez 
zgody nie można było się nawet 
przemieszczać z  miasta do mia-
sta. W Strykowie była wtedy taka 
„bramka”, na której sprawdzali 
każdy samochód. Zorganizowa-
nie czegokolwiek było przez kilka 
miesięcy niemożliwe. 

Szczęśliwie nikogo nie musiała 
zwalniać, ale część pracowników 
czasowo odeszło, dwóch kierow-
ców dostało powołanie do woj-
ska, a  jedna pracownica urodziła 
dziecko. 

– Ale nie ze mną takie nume-
ry – wspomina Alicja Chojecka, 
wspominając, jak gdy w  marcu 
1982 roku chciała zorganizować 
wycieczkę do teatru do Łodzi na 
Dzień Kobiet, to wybrała się do 
Powiatowego Urzędu Spraw We-
wnętrznych – jak zaznacza, do 
działacza, który był partyjny, ale 
mądry. – Poszłam do niego i za-
pytałam „Czy to jest logiczne, 
co wy robicie? Patrzeć na ręce, 
chodzić za każdym obywatelem, 
przecież to jest śmieszne. Ludzie 
czekają, ja mam autokary, kosz-
ty są ogromne. Ja wam dam peł-
ną listę uczestników, wejdziecie 
do autokaru i  sprawdzicie. Poje-
dziemy tylko do teatru, ja zaro-
bię i teatr zarobi. Wrócimy i wszy-
scy będą zadowoleni.” Wysłuchał 

i powiedział, że da mi na następny 
dzień odpowiedź i była ona pozy-
tywna. – No i zaczęliśmy jeździć 
jako pierwsi w  Polsce, wyciecz-
ki powoli ruszały. W innych mia-
stach z wyjazdami ruszali dopiero 
w 1983 roku. 

niezapomniany wyjazd 
do Moskwy
Prężnie działająca łowicka eks-

pozytura została przekształcona 
w oddział, któremu podlegały biu-
ra Orbisu w  Żyrardowie i  Skier-
niewicach. 

W 1984 roku Alicja Chojec-
ka została wysłana przez firmę 
na 2-miesięczny kurs pilotów 
wycieczek na Uniwersytecie im. 
Łomonosowa w Moskwie i  była 
szefową dla 29-osobowej ekipy 
pracowników z biur podróży, jakie 
wówczas istniały. Kurs prowadzo-
ny był w  języku rosyjskim, któ-
ry był jej dobrze znany, bo już do 
tego czasu – jak to określa – zjeź-
dziła Rosję, a  kurs pilotów mia-
ła zrobiony już w 1972 roku. Nie 
chciała jechać do Moskwy, bo to 
był styczeń. Okazało się, że nie 
mogła odmówić. – Popatrzyli na 
te wszystkie moje wyniki i uznali, 
że ja muszę jechać. W Moskwie 
spotkaliśmy się z pilotami wycie-
czek z Bułgarii, Czech, Mongolii, 
Wietnamu, mieliśmy wspólne za-
jęcia na uniwersytecie. 

Warunki w Moskwie były cięż-
kie, kursanci spali w słabo ogrze-
wanym akademiku na peryferiach 
miasta. Zima była mroźna, mróz 
sięgał -40 st. C. Uczestnicy kursu 
nie byli na to przygotowani, gdy-
by mieli świadomość, co ich cze-
ka, jakieś zapasy jedzenia zabrali-
by ze sobą z domu, bo w sklepach 
nie było co kupić do jedzenia, 
na uniwersytecie dostawali tyl-
ko kawę, herbatę i ciasto, jeśli coś 
więcej – to było to takiej jakości, 
że nie nadawało się do jedzenia. 

Pani Alicja i jej koleżanka z po-
koju jako jedyne z  tej ekipy nie 
głodowały i  uniknęły przeziębie-
nia, pozostali bardzo chorowali. 
Wezwana do jednego z kursantów 
„skora pomość” radziła zwalczać 
przeziębienie wdychaniem opa-
rów, jakie powstają podczas go-
towania ziemniaków. Wątpliwej 
i niemożliwej do wykonania me-
tody nie zastosowano, dla chorego 
udało się sprowadzić z Polski an-
tybiotyk, który spełnił swoją rolę. 

– Ponieważ kocham teatr i ko-
cham operę, to wymyśliłam, że po 
zajęciach nie będziemy wracały 
do akademika i nie będziemy tam 
marzły, bo to nie ma sensu. Zała-
twiałam bilety do teatru i jeździły-
śmy na wszystko, co leciało. W te-

atrze – zwykle w  głównej loży 
– przebierałyśmy się, bo tam z ko-
lei było bardzo gorąco. Poza ob-
cowaniem ze sztuką, można było 
tam zjeść kanapkę z  kawiorem 
lub rybą, ciastko, wypić kieliszek 
szampana. To był nasz sposób  
na wytrwanie, bo miałyśmy tam 
źródło pożywienia, a  bilety nie 
były drogie. 

Pielgrzymki 
do Częstochowy 
i do włoch
Bardzo ważną częścią działal-

ności biura były pielgrzymki, i nie 
tylko te w ostatnich latach, gdy za 
granicę można było jechać już bez 
wiz i paszportu. Chociaż te były 
ważne i  niezapomniane, ponie-
waż Alicja Chojecka była orga-
nizatorką pierwszych zagranicz-
nych pielgrzymek z  Łowicza do 
Lourdes w 1995 roku, do Medju-
roje i Włoch w 1998 roku, narodo-
wej pielgrzymki diecezji łowickiej 
do Włoch w  1998 – wyjechało 
wówczas 10 autokarami 550 osób 
– której organizacja sprawiła jej 
wielką przyjemność, trwała ona 
tydzień i jej program była bardzo 
bogaty. 

Ale były tutaj też organizowa-
ne, jeszcze w  PRL, pielgrzymki 
do Częstochowy. Formalnie były 
one wycieczkami na fermę trzody 

chlewnej w okolicach Częstocho-
wy. – Ja zgłaszałam, że jedziemy 
na tę fermę i kierowca miał wy-
stawione dokumenty do tej miej-
scowości, niestety nie pamiętam 
nazwy, chociaż sama ten sposób 
wymyśliłam. Dzwoniąc do wy-
działu rolnictwa Urzędu Woje-
wódzkiego w  Częstochowie za-
pytałam gdzie w ich rejonie jest 
jakaś ciekawa ferma lub hodow-
la. Podali mi nazwę tej miejsco-
wości i ją wpisywałam do doku-
mentów. Wszystko było legalnie, 
jako wycieczka, z  ubezpiecze-
niem, a  że ksiądz jechał. Cóż, 
ksiądz też uczestnik – wspomi-

na z uśmiechem. Była odważna, 
bo wiedziała, że partia nie ma na 
nią żadnego „haka”. Wyniki pra-
cy miała dobre, a w życiu prywat-
nym nie było nic do ukrycia. 

Gdy nazajutrz miała telefo-
ny, że jej autokary były widzia-
ne w Częstochowie, odpowiada-
ła, że świetnie działa informacja. 
Nie zaprzeczała, tylko wyjaśnia-
ła, że „jej klient – jej pan”. Jak 
sobie zwiedził to, co miał zwie-
dzić i chciał zjeść obiad w Czę-
stochowie, albo nawet pójść na 
Jasną Górę, to absolutnie klien-
ta sprawa, a ona w to nie wnika.  
– A  czy pani by też zorganizo-
wała wycieczkę dla mariawitów? 
Oczywiście – odpowiedziałam. 
i faktycznie zdarzyło się, że i taką 
organizowałam i odebrałam „im” 
argumenty. Nikt potem się mnie 
już nie czepiał, bo miałam na 
wszystko swoje sposoby. Jak na 
tamte czasy, to miałam bardzo 
ciekawe życie. Zwiedziłam cały 
świat równo. Potem, jak zaczęły 
się otwierać granice, to cała tury-
styka wyglądała już inaczej.

rozstanie z Orbisem
Alicja Chojecka we właściwym 

czasie zadbała, aby lokal, z które-
go korzystała, stał się własnością 
Orbisu. Jak się okazało, po zmia-
nach ustrojowych sprawę wła-
sności lokalu miały uregulowaną 
tylko dwa biura w Polsce – poza 
Łowiczem jedynie Kielce. 

W 1992 Polskie Biuro Podró-
ży Orbis zmieniło właściciela, 
a  nowy nie był zainteresowany 
turystyką. Łowickie biuro prze-
kształciło się w  prywatną firmę 
Alicji Chojeckiej, która odkupi-
ła lokal od Orbisu. Zrezygnowa-
ła z  autokarów, odeszło od niej  
2 pracowników, ale ona konty-
nuowała działalność. w tych cza-
sach w Łowiczu powstał pierw-
szy w  województwie łódzkim 
kantor wymiany walut w  biu-

rze podróży. Było to też jedno 
z dwóch pierwszych biur w Pol-
sce, które wprowadziło pośred-
nictwo w  wyrabianiu paszpor-
tu – trwało do do momentu,  
aż wprowadzono pobieranie 
wzoru linii papilarnych. 

– Jak w  domu towarowym, 
w którym można kupić wszystko, 
od kapelusza do skarpetek, tak  
u mnie była cała gama usług: 
można było kupić bilet lotniczy 
czy autokarowy, miałam kasę 
walutową dla turystów zagranicz-
nych, a potem kantor. 

Po likwidacji Orbisu padła jed-
nak zw. przyjazdówka, cudzo-
ziemcy przestali masowo przy-
jeżdżać do Łowicza, bo oferta 
przestała być tak dobrze promo-
wana, więc nie każdy wie, że jest 
takie miasto jak Łowicz i warto tu 
przyjechać. Nad tym Alicja Cho-
jecka bardzo ubolewa. 

Nadal bowiem, przez całe lata, 
organizowała sama imprezy, np. 
integracyjne dla firm, ponadto 
pośredniczyła w sprzedaży oferty 
renomowanych biur podróży. Ale 
to nie była ta sama praca, mają-
ca na celu służyć sławieniu Ło-
wicza na zewnątrz. I satysfakcja 
przez to też była mniejsza. Choć 
satysfakcję dawało jej na pew-
no to, że przez cale dziesięcio-
lecia była dla setek łowiczan au-
torytetem w  sprawach wyboru 
wakacji: dokąd jechać, z którym 
biurem podróży, do którego ho-
telu, na jaką „objazdówkę”. Za-
wsze myślała o  tym, by dobrze 
doradzić – i ufano jej. Ponieważ 
zdrowie nie pozwala jej pracować 
już tak intensywnie, jak to robi-
ła przez całe życie, postanowiła 
teraz wszystkie sprawy pozamy-
kać. A lokal? Będzie szukać na-
jemcy. Czy znajdzie? Na pewno 
długo będzie się mówilo, że coś 
znajduje się tam, gdzie był Orbis 
i gdzie rządziła i energią zarażała 
Alicja Chojecka. 

Była odważna, 
bo wiedziała, 
że partia nie ma na 
nią żadnego „haka”. 
Wyniki pracy miała 
dobre, a w życiu 
prywatnym nie było 
nic do ukrycia.

Czy ChOJeCka ChCiaŁa POdPalić SkanSen?

W latach 80. w łowickim 
biurze orbisu zrodziła się 
inicjatywa organizowania, 
we współpracy z zespołem 
z urzecza, imprez 
w skansenie w Maurzycach, 
który dopiero powstawał. 
Pomysł początkowo nie 
był dobrze odebrany 
przez ówczesne władze. 
ktoś z tego grona miał 
powiedzieć: „Chojecka 
chce skansen podpalić!”. 
Rozpoczęto tam wystawiać 

wesela łowickie – głównie 
z myślą o Polonii  
oraz o cudzoziemcach.
Inscenizacje odbywały się 
od czerwca do września. 
Reżyserię występu Alicja 
Chojecka opracowała sama, 
bo oprócz pedagogiki 
i podyplomowych studiów 
w zakresie organizacji 
i ekonomii turystyki na 
SGPiS, ukończyła 2-letni 
kurs reżyserii dla teatrów 
amatorskich. 

Młodzi przyjeżdżali 
i odjeżdżali bryczką, były 
oczepiny i nauka tańców 
ludowych – oberka, klapoka. 
Część scen odgrywana 
była w budynkach, część 
na zewnątrz, dla gości 
przygotowane było 
tradycyjne jadło (żurek 
z kiełbasą, kaszanka, sery, 
masło na liściach chrzanu, 
etc.). oferta przez całe lata 
cieszyła się bardzo dużym 
powodzeniem. mwk

Jedną z propozycji biura Alicji Chojeckiej była organizacja imprez, 
również integracyjnych. Tu jedna z nich, zorganizowana w Walewicach. 
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Łowicz | Wciąż nie widać końca prac na ulicy Czajki

Najgorsza jezdnia w mieście
Jesienią 2018 roku 
rozpoczęły się prace 
nad budową kanalizacji 
w ulicy Czajki, wtedy 
też został sfrezowany 
asfalt na odcinku, 
na którym prowadzona 
jest inwestycja. Jego brak 
to wielka uciążliwość 
dla mieszkańców posesji 
przy ulicy, a prace 
nad kanalizacją mają 
potrwać jeszcze do końca 
przyszłego roku.

Dopiero w sierpniu 2019 roku 
podpisano umowę z PKP, na pod-
stawie której można było kontynu-
ować budowę kanału sanitarnego 
na terenie kolejowym. Problemem 
okazały się jednak trudne warun-
ki hydrologiczne, wszak chodziło 
o wykonanie w gruncie całkowi-
cie nawodnionym zagłębienia na 
głębokości ok. 4,5  m oraz prze-
pompowni na głębokości 6,2  m. 
Obecnie są tam już studnie depre-
syjne, które to umożliwiają, ale 
trzeba było je wykonać, licząc się 
z przebiegiem rurociągu gazowe-
go, wodociągu, kanału tłoczonego 
oraz kabli sygnalizacyjnych i tele-
komunikacyjnych. Zgodnie z pla-
nami inwestycja ma zakończyć się 
do końca przyszłego roku. 

na zmianę kurz i kałuże
Problem dotyczy części ulicy 

biegnącej wzdłuż torów kolejo-
wych, od osiedla bloków do ulicy 
Katarzynów. Najgorzej jest z od-
cinkiem najbliżej ulicy Katarzy-
nów. Mieszkańcy mówią, że as-
falt był jaki był (w domyśle nie 
najlepszy), ale i tak mocno odczu-
wają dziś jego brak. W tej chwili 
jest tam nierówna, gruntowa droga 
z dołami i wybojami, choć co jakiś 
czas wysypywana tłuczniem, któ-
ry jednak szybko się niszczy. Kie-

dy jest sucho, po przejeździe każ-
dego samochodu, których wcale 
nie jest mało, unosi się nad oko-
licą gęsty kurz. Kiedy natomiast 
popada deszcz, tworzą się rozległe 
kałuże, nie tylko na całą szerokość 
drogi, bo są miejsca, gdzie woda 
spływa po nierównej drodze na te-
ren stojących tam posesji. – To jest 
chyba najgorsza jezdnia w całym 
mieście, bo to jest jeszcze miasto, 
choć tak jakby zapomniana przez 
władze jego część – mówi pan 
Zbigniew, mieszkaniec. 

– Kiedy popada deszcz, to żeby 
otworzyć gościom bramę, muszę 
iść przez swoje podwórko w gu-
mowcach – dodaje jego sąsiadka. 

Niektórzy, choć nie jest im do 
śmiechu, żartują, że czasem moż-
na po tej ulicy popływać łódką.

Najbardziej rozgoryczeni są 
faktem, że asfalt został sfrezowany 
na całym odcinku od razu przed 
przystąpieniem do prac nad ka-
nalizacją, które posuwają się iście 

żółwim tempem. Nasuwa się py-
tanie – czy nie można było go zry-
wać etapami, na tych odcinkach, 
na których w ogóle coś się dzieje? 

niekończąca się 
opowieść
Interpelacje w  tej sprawie już 

kilka razy składał radny Robert 
Wójcik, który zaczął nazywać 
problem ulicy Czajki „Niekończą-
cą się opowieścią”. W odpowiedzi 
udzielonej radnemu na jego ostat-
nią interpelację, dyrektor ZUK Ja-
nusz Michalak stwierdza, że nie 
jest rozważana zmiana wykonaw-
cy, inwestycję ma kontynuować 
ZUK, który ma ku temu odpo-
wiednie zaplecze sprzętowe i oso-
bowe. Wyjątkiem jest rozszerze-
nie zakresu inwestycji, w postaci 
przejścia pod kanałem tłoczonym 
pod torami PKP – wykonawca 
tego fragmentu będzie wyłoniony 
po wykonaniu dokumentacji tech-
nicznej.

Dyrektor Michalak broni też 
decyzji o usypaniu tłucznia na ul. 
Czajki, którą uważa za „słuszną 
i  konieczną” dla poprawy kom-
fortu ruchu pojazdów, także ko-
munikacji autobusowej, która jeź-
dziła tamtędy podczas remontu 
przejazdu kolejowego. „Kurz jest 
mniejszym złem niż łamanie reso-
rów samochodowych” – czytamy 
w odpowiedzi.

Nie pada jednak odpowiedź, ja-
kiej najbardziej oczekiwali miesz-
kańcy – czyli konkretna data za-
kończenia inwestycji. Czytamy 
jedynie, że trudno określić czas, 
m.in. „z powodów finansowych 
Inwestora”. Opóźnienie inwestycji 
i  sposób jej wykonywania, okre-
ślany przez mieszkańców jako 
„skandaliczny”, to, zdaniem Janu-
sza Michalaka, wynik problemów 
z uzgodnieniem dokumentacji re-
alizacji z PKP, a także wypadko-
wa warunków gruntowo-wodnych 
i terenowych.  tm

Nieborów | Modernizacja w szkole

Nowy sprzęt w kuchni
Gmina Nieborów otrzyma 
80 tys. zł dofinansowania 
rządowego z programu 
„Posiłek w domu i w szkole” 
na modernizację stołówki 
w Zespole Placówek 
Oświatowych w Nieborowie.

Informacja o  tym dotarła do 
gminy 8 czerwca. – Dzięki do-
finansowaniu uda nam się kom-
pleksowo zmodernizować kuch-
nię, w której przygotowywane są 
posiłki dla 225 przedszkolaków 
i  uczniów szkoły – powiedział 
nam wójt gminy Jarosław Papuga. 

We wniosku ujęto zakup 46 
urządzeń i  ich montaż w  kuch-

ni. Wartość zadania została osza-
cowana w  nim na 104 tys. zł. 
Brakującą kwotę gmina dołoży 
z  własnego budżetu, po wyge-
nerowaniu jej przez przesunię-
cia między rozdziałami – decyzję 
w sprawie podejmie Rada Gmi-
ny.

Wsparcie umożliwi wyposa-
żenie kuchni w urządzenia o war-
tości nawet przeszło 10 tys. zł, np. 
piec konwekcyjno-parowy z elek-
tronicznym panelem sterowania, 
szafę chłodniczą oraz, o wartości 
kilku tysięcy złotych: 6-palnikową 
kuchnię gazową z piekarnikiem, 
taboret gazowy, stół mroźniczy, 
zmywarkę, szafę magazynową 
i czajnik elektryczny. tb

Gmina Zduny | Wnioski złożone

Na utylizację azbestu i teren 
zielony w Jackowicach
W maju gmina Zduny 
złożyła dwa wnioski 
o przyznanie dofinansowania 
z Wojewódzkiego Funduszu 
Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej 
w Łodzi.

Jeden dotyczy utylizacji azbe-
stu i  w  tym tygodniu został już 
pozytywnie rozpatrzony. Drugi  
– zagospodarowania terenu boiska 
w Jackowicach. Odpowiedzi w tej 
sprawie jeszcze nie ma, chociaż 
wiadomo, że wniosek jest anali-
zowany, bo 15 czerwca do gmi-
ny wpłynęły dodatkowe pytania  
na temat planowanej inwestycji. 

Wniosek o  likwidację azbestu 
dotyczył 137,4 ton, które pocho-
dzić będą z 36 posesji. Gmina wy-
stąpiła o dofinansowanie w wyso-
kości 49.460 zł i ma już wyłonioną 
firmę, która odbierze azbest. Bę-
dzie to trwało przez półtora mie-
siąca, a rozpocznie się w lipcu. 

Inwestycja w  Jackowicach 
oszacowana jest na około 1,2 mln 
zł i  samorząd wystąpił o  dotację 
748 tys. zł oraz pożyczkę 436 tys. 
zł. Pieniądze zostałyby wykorzy-
stane na zagospodarowanie gmin-
nego terenu obok boiska, na któ-
rym jest murawa i bieżnia – na tej 
części nie byłoby zmian. Pozo-
staje jednak duży obszar, na któ-
rym planowane są nasadzenia, 
aby przekształcić niewykorzysta-
ny obszar w teren zielony (park), 
który pełniłby funkcje rekreacyj-
ne i edukacyjne. Miałaby tam po-
wstać wielofunkcyjna wiata, za-
plecze, ogrodzenie i oświetlenie.  

Od powstania Orlika przy szko-
le w Nowych Zdunach, na boisku 
w  Jackowicach nie ma rozgry-
wek piłkarskich. Jest ono rzadko 
wykorzystywane, np. podczas za-
wodów sportowo-pożarniczych. 
Gdyby udało się pozyskać dotację 
z WFOŚiGW, miejsce to mogłoby 
zyskać nową funkcję.  mwk 

To już kolejny rok, w którym codzienny przejazd przez część ulicy Czajki, na fragmencie od osiedla Czajki 
do ul. katarzynów, jest udręką.
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Gmina Zduny | Fundusz Dróg Samorządowych

Najtańsze oferty złożył Erbedim
W czerwcu w Urzędzie 
Gminy Zduny rozstrzygnięte 
zostały dwa przetargi 
na inwestycje drogowe, 
które realizowane będą 
w ramach Funduszu Dróg 
Samorządowych. Łącznie 
zadania te pochłoną około 
2,6 mln zł. Realizować je 
będzie ten sam wykonawca.

3 czerwca otwarto przetarg na 
przebudowę drogi powiatowej Bą-
ków Górny – Leśmiczówka, któ-
ry ma być zrealizowany do koń-
ca sierpnia br. Wpłynęło 9 ofert, 
które mieściły się w  przedziale 
od 1,5 mln zł do 2,1 mln zł przy 
gwarancji od 60 do 108 miesięcy, 
przy czym za cenę oferenci otrzy-
mać mogą 60% punktów, za okres 
gwarancji – 40%. Najniższą cenę 
zaproponowało Przedsiębiorstwo 
Budowy Dróg i Mostów Erbedim 
Sp. z o.o. z Piotrkowa Trybunal-
skiego – 1.503.051,25 zł, które po-
stępowanie to wygrało. 

4 czerwca otwarto oferty, któ-
re wpłynęły na przetarg na re-
mont drogi gminnej i  wewnętrz-
nej w Nowych Zdunach, który ma 

być zrealizowany do 15 paździer-
nika. W tym przypadku ofert było 
5, najtańsza przekracza 1,1 mln zł, 
dwie najdroższe wynoszą ponad 
1,4 mln zł. Jedna firma nie podała 
okresu gwarancji, pozostałe okre-
śliły go na 60 miesięcy. Najtań-
szą ofertę złożył również „Erbe-
dim” z Piotrkowa Trybunalskiego 
– 1.119.423,76 zł, który przetarg 
wygrał. 

Droga powiatowa Bąków Gór-
ny – Leśniczówka remontowana 
będzie na łącznej długości 4410 
m. Odcinek od drogi krajowej nr 
92 do Bąkowa Górnego będzie 
miał nową nakładkę, wykonane 
zostaną też pobocza z  kruszy-
wa. Na odcinku pomiędzy Bąko-
wem Górnym a Bąkowem Dol-
nym zostanie wykonany chodnik 
z kostki betonowej. Odcinek od 

Bąkowa Dolnego do Leśniczów-
ki w  gminie Bielawy zostanie 
poszerzony, wykonane zostaną 
również nowe pobocza z kruszy-
wa. 

Druga inwestycja, na drodze 
gminnej i  wewnętrznej, polegać 
będzie na położeniu nowej na-
kładki na 750 m pomiędzy droga 
krajową nr 92 a szkołą w Zduń-
skiej Dąbrowie. Utwardzone zo-
staną pobocza tej drogi, powsta-
nie oświetlenie, powstanie pas 
zieleni oraz ścieżka rowerowa 
(po lewej stronie, jadąc od DK 92 
do Zduńskiej Dąbrowy), ustawio-
ne zostaną tam ławki. Warte pod-
kreślenia jest to, że pozostaną ro-
snące przy drodze dęby, usunięte 
zostaną tylko niektóre mniejsze 
samosiejki, które tam rosną. 

W ramach tego zadania wy-
remontowana zostanie również 
droga o długości 560 m, od szko-
ły w Zduńskiej Dąbrowie w kie-
runku drogi powiatowej łączącej 
Bogorię Dolną z DK 92. Wyko-
nana zostanie na niej nowa na-
kładka asfaltową, planowane jest 
wyrównanie poboczy oraz wy-
konanie z  jednej strony pobocza 
utwardzonego kostką.  mwk

Łowicz | ulica Prymasowska

Kiedyś może tam dojść  
do wypadku
Pozornie nie wydaje się to 
niebezpiecznym miejscem, 
ale nasz czytelnik Henryk 
Łazikowski zwraca uwagę 
na zagrożenie. Chodzi 
o ulicę Prymasowską 
w Łowiczu, z perspektywy 
jadących od skrzyżowania 
ze Świętojańską w kierunku 
skrzyżowania z Poznańską.

Kierowcy jadący z  tego kie-
runku widzą tam na środku jezd-
ni odwrócony do nich tyłem znak 
drogowy (to znak nakazu jazdy 
z  jego prawej strony, czyli znak 
C-9). Znak stoi na końcu wysep-
ki (tj. pionowego oznakowania 
p-21). Przy dobrej widoczności 
nie powinno być więc problemu. 
Co jednak, jeśli będziemy mie-
li wyjątkowo trudne warunki, jak 
śnieżyca czy mgła? Jednolicie 
szarego, zlewającego się wizual-
nie z asfaltem znaku może nie być 
od tej strony widać, a również po-
ziome oznakowanie jezdni może 
nie być widoczne. 

Zdaniem Henryka Łazikow-
skiego zabezpieczenie przed naje-
chaniem na znak nie jest wystar-

czające, a oznakowanie uważa on 
za nieprawidłowe. Chodzi w koń-
cu o ruchliwą ulicę. 

Również ostrzegamy przed po-
tencjalnym zagrożeniem w  tym 
miejscu, przypominając, że trud-
ne warunki, przed jakimi ostrze-
ga pan Henryk, wymagają przede 
wszystkim dostosowania do nich 
prędkości jazdy – bez tego każde 
miejsce podczas śnieżycy może 
być niebezpieczne.   tm

Ulica Prymasowaska, widok od skrzyżowania ze Świętojańską 
w kierunku mostu. 
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Gminne zadanie obejmuje przebudowę drogi od drogi krajowej  
nr 92 do szkoły w Zduńskiej Dąbrowie. Powstanie tu pas zieleni  
i ścieżka rowerowa. Rosnące tu dorodne dęby pozostaną. 
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Zabostów Duży | Sprawa zatrucia pszczół

Są wyniki badań, nie ustalono winnych
Chloropiryfos i klotianidyna – to substancje, które były 
obecne w organizmach martwych pszczół z gospodarstwa 
pana Stanisława Szczepanika w Zabostowie Dużym. 
Pisaliśmy na naszych łamach o powołanej przez Urząd 
Gminy Łowicz komisji, która badała sprawę 21 kwietnia.

Przypomnijmy, że padło wów-
czas 13 hodowanych rodzin. Wte-
dy też powiatowy lekarz wetery-
narii w Łowiczu Artur Moskwa 
pobrał próbki martwych owadów, 
które wysłał na badania do spe-

cjalistycznego Zakładu Pszcze-
larstwa Instytutu Ogrodnictwa 
w Puławach.

Wyniki badań potwierdzają 
przypuszczenia, że owady mogły 
zostać zatrute substancjami che-

micznymi, takimi jak chloropiry-
fos oraz klotianidyna. Są to insek-
tycydy bardzo niebezpieczne dla 
pszczół, przy czym druga z nich 
jest o wiele bardziej toksyczna.

Podczas wykonywanych kon-
troli w  sąsiednich gospodar-
stwach nie został wykryty żaden 
oprysk zawierający te substan-
cje, przez co nie można udzielić 
odpowiedzi na podstawowe py-
tanie – kto odpowiada za śmierć 
pszczół.  tm

Zduny | Autosan trafił do Grodziska Maz. 

Autobus sprzedany
Gmina Zduny za 8 tys. zł 
sprzedała gminny autobus 
marki Autosan,  
rok produkcji 2000, którym 
kiedyś dowożono dzieci  
do szkół. Nabywcą jest PKS 
w Grodzisku Mazowieckim.

12 maja radni wyrazili zgodę 
na sprzedaż pojazdu, który był 
środkiem trwałym. Pojazd był za-
mortyzowany, wyeksploatowany 

i w ostatnim czasie nie był już wy-
korzystywany do dowozu dzieci 
do szkoły. w maju ubiegłego roku 
autobus został czasowo wyreje-
strowany, aby nie ponosić kosztów 
ubezpieczenia i innych opłat. Sa-
morząd zdecydował, żeby usługi 
takie świadczył PKS. 

W uchwale Rady Gminy okre-
ślono, że cena sprzedaży może 
być nie mniejsza niż 7 tys. zł., 
udało się uzyskać 1 tys. zł więcej. 
 mwk 
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RZUT OKieM | PRzeJAzD NA MoSToWeJ zAMkNIęTy

W tym tygodniu trzeba się liczyć 
z poważnymi utrudnieniami 
w ruchu w centrum Łowicza. 
od poniedziałku zamknięty jest 
przejazd kolejowy na ul. Mostowej. 
Ma to związek z prowadzoną przez 
spółkę Trakcja PRkiI modernizacją 
linii kolejowej e-20. Planowo 
przejazd ma być nieczynny do 
przyszłego poniedziałku, tj. 29 
czerwca włącznie. objazdy dla 
kierowców i przejścia dla pieszych 
przewidywane są przez przejazdy 
w ciągu ul. Seminaryjnej i 
kiernozkiej lub ul. Warszawskiej  
i 3 Maja. tm

Czy ŁSM Będzie 
BudOwać? 

Mariusz Siewiera w swojej 
koncepcji kierowania Łowicką 
Spółdzielnią Mieszkaniową, 
którą stworzył na potrzeby 
konkursu, zaproponował 
poszerzanie zasobów 
spółdzielni w drodze nowego 
budownictwa mieszkaniowego 
w Łowiczu. W rozmowie  
z nami powiedział, że są to 
plany długofalowe, które 
muszą zostać poprzedzone 
szczegółową analizą rynkową, 
polegającą na sprawdzeniu 
dostępności terenów pod 
budowę oraz tego, czy 
byliby chętni na nowe 
mieszkania. Sądzi, że można 
to zweryfikować poprzez 
zebranie podań intencyjnych 
od mieszkańców. Cały proces 
inwestycyjny nie mógł by 
się jednak rozpocząć bez 
„zielonego światła” ze strony 
Rady Nadzorczej. 

Łowicz | Jakie plany ma nowy prezes? 

Siewiera przejmuje stery w ŁSM
dokończenie ze str. 1

nowy prezes jest  
w Łowiczu znany 
Mariusz Siewiera jest miesz-

kańcem zasobów spółdzielni 
mieszkaniowej od 1979 roku. Jeśli 
chodzi o wykształcenie, to ukoń-
czył Technikum Ochrony Roślin 
w Zduńskiej Dąbrowie i studia 
ekonomiczne w SGGW w War-
szawie. Ma też ukończone studia 
podyplomowe z zakresu rachun-
kowości na Uniwersytecie Ekono-
micznym w Krakowie oraz wie-
le kursów i szkoleń, m.in. liczący 
180 godzin kurs z zarządzania nie-
ruchomościami.

W przeszłości pracował m.in. 
jako z-ca głównego księgowego 
w Stadninie Koni w Walewicach  
i prowadził własną działalność 
zajmującą się transportem mię-
dzynarodowym, szkoleniami i ra-
chunkowością.

Bez powodzenia kandydował 
w ostatnich wyborach burmi-
strzowskich z ramienia KW Ło-
wickie.pl. Przez jedną pełną ka-
dencję był radnym Rady Miejskiej 
w Łowiczu. Został też wybrany 
na kolejną, jednak mandatu się 
zrzekł, po tym jak został powo-
łany na wiceburmistrza Łowicza. 
Był nim krótko, przez 8 miesię-
cy, po czym złożył rezygnację. Od  
1 czerwca został głównym księgo-
wym w ŁSM. 

– Jestem mile zaskoczony, 
szczególnie tymi 11 głosami, czyli 
znaczącą większością – skomen-
tował wygraną Mariusz Siewie-
ra. Powiedział nam, że w swojej 
wizji na kierowanie spółdzielnią 
zaproponował m.in. krok techno-

logiczny, czyli utworzenie platfor-
my eMieszkaniec, dzięki której 
mieszkańcy będą mogli się ko-
munikować ze spółdzielnią i zała-
twiać w niej swoje sprawy. 

Jeśli chodzi o zasoby spółdziel-
ni, to ma świadomość, że się sta-
rzeją, dlatego konieczne będą re-
monty. – Możemy spróbujemy 
coś wybudować – mówi. Chciałby 
także realizować projekty umoż-
liwiające uzyskanie efektu ekolo-
gicznego, np. z zakresu fotowolta-

iki, na które ma nadzieję pozyskać 
dofinansowanie np. z WFOŚiGW. 

nadzieja na „świeże 
spojrzenie” 
– Jest młodym człowiekiem  

i myślę, że może coś dobrego dla 
spółdzielni zrobić – powiedział 
nam chwilę po zakończeniu obrad 
Jan Kowara, przewodniczący rady 
nadzorczej i komisji konkursowej. 
Jego zdaniem o wygranej Siewie-
ry mógł zdecydować fakt, iż był 

on jedynym kandydatem „z ze-
wnątrz” (głównym księgowym w 
ŁSM jest od niedawna), co spra-
wia, że może mieć świeże spoj-
rzenie na sprawy spółdzielni. 

– Wierzę, że mieszkańcy zaso-
bów spółdzielni zyskają. Zawsze 
trzeba dać szansę na nowe pomy-
sły. Trzymam kciuki jako członek 
rady, ale też jako mieszkaniec – 
powiedział nam z kolei Kamil So-
bol. Od nowego prezesa oczekuje 
m.in. rozsądnego gospodarowania 

zasobami, realizowania projektów 
z zakresu fotowoltaiki i estetycz-
nej termomodernizacji czy uru-
chomienia elektronicznego biura 
obsługi klienta, jak to jest w spół-
dzielniach w innych miastach. 

Były prezes ŁSM Armand 
Ruta ocenia wybór Mariusza Sie-
wiery jako słuszny i trafiony. – Po-
trzebny jest ktoś z nowym spoj-
rzeniem i „świeżą krwią” – mówi. 
Jego zdaniem nowy prezes powi-
nien unikać rewolucyjnych zmian, 
a raczej podążać już wytyczonymi 
kierunkami. Są to m.in. remon-
ty starzejących się zasobów, dal-
sze docieplenia na Starzyńskiego, 
wymiana wodomierzy na takie ze 
zdalnym odczytem czy tworzenie 
nowych miejsc parkingowych.  aa 
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Łowicz | ogródki gastronomiczne

Dlaczego wolimy usiąść 
na zewnątrz niż w środku
– Siadamy na zewnątrz, ale widzę, że teraz wszyscy wybierają te stoliki z przyjemnością,
szczególnie ci, którzy długo, niemal trzy miesiące byli w zamknięciu i są spragnieni świeżego powietrza 
– usłyszeliśmy od jednej z klientek pizzerii Novum przy ul. Krakowskiej. Było to jej drugie 
rodzinne wyjście do restauracji po uruchomieniu gastronomii, zamkniętej z powodu epidemii. 

W letnie dni, szczególnie 
w weekendy, ogródki cieszą się 
dużym zainteresowaniem klien-
tów. Czy większym niż w po-
przednich sezonach?

Panie Agata i Zofi a, spotka-
ne w Novum, powiedziały nam, 
że zawsze o tej porze roku wybie-
rają stoliki na zewnątrz. Pytane 
o to, czy nie mają obaw, że jedze-
nie zbyt szybko im ostygnie, po-
wiedziały, że nie. Przedkładają 
komfort świeżego powietrza, a je-
śli jedzenie szybciej ostygnie – to 
trudno. 

– Gastronomia powoli się bę-
dzie odradzać, choć wciąż u wie-
lu osób jest wysoki poziom obaw 
o to, czy się nie zarażą, a to spra-
wia, że ludzi w lokalach jest 
mniej – powiedziała nam nasza 
rozmówczyni. 

Dodała, że poza tym aspek-
tem epidemiologicznym, jest 
inny ważny – ekonomiczny. 
Wiele osób straciło pracę, ma 
mniejsze zarobki lub obawia się 

o przyszłość. Dlatego rezygnują 
z rzeczy, które nie są im niezbęd-
ne do życia. 

– Poziom tego zagrożenia 
wciąż jest nieznany. Mówi się 
o dużej liczbie zachorowań, ale 
w naszym środowisku jest ich 
mało. Zastanawiam się, na ile 
to wszystko, co mówi się nam 
o koronawirusie, jest polityką, 
a na ile prawdziwą troską o nasze 
zdrowie. Nikt z nas już nie ma 
wątpliwości, że dłużej nie praco-
wać się nie da. My musimy pra-
cować, zarabiać i płacić podat-
ki. Jeśli nie pracujemy, nie ma i 

dochodu państwa i ono ubożeje 
– powiedziała nam jedna z pań. 

Na Nowym Rynku działają już 
dwa ogródki gastronomiczne, oba 
należą do pizzerii. Jeden z nich, 
usytuowany przy wlocie ul. Sta-
nisławskiego, należy do pizzerii 
Łowicka, drugi, położony przy ul. 
Bielawskiej – do Puntuale. 

W pierwszym z wymienionych 
spotkaliśmy grupę motocyklistów 
z klubu Born to Ride z Nadarzyna. 
Dla nich możliwość korzystania 
z ogródka jest najlepszym rozwią-
zaniem. Panowie najpierw żarto-
wali, że stawiają maszyny, które 

są wabikiem na kobiety. Siedząc 
obok obserwują, czy jakaś da się 
„złapać”. Potem, już na poważ-
nie, powiedzieli, że dla nich to 
komfortowa sytuacja, gdyż mogą 
mieć „na oku” motocykle. Mają 
też świadomość, że jako duża i ha-
łaśliwa grupa mogą w lokalu wy-
wołać duże zamieszanie, dlatego 
wybierają ogródek.

– Jaki jest sens dusić się w środ-
ku, gdy na zewnątrz jest ciepło, 
świeci słońce i wieje wiatr – po-
wiedział nam ktoś z tej grupy. 

Do Łowicza przyjeżdżają czę-
sto, a rynek trójkątny jest dla nich 
na tyle atrakcyjnym miejscem, że 
lubią spędzić na nim trochę cza-
su. Z Łowicza pojechali do Nie-
borowa. Trasa Łowicz – Niebo-
rów również jest im dobrze znana. 
Uczestniczyli kilkakrotnie w Ło-
wickiej Majówce Motocyklowej, 

która, jak wiadomo, częściowo 
organizowana była w Łowiczu, 
częściowo w Nieborowie. 

W ogródku pizzerii Puntu-
ale spotkaliśmy właściciela, któ-
ry obsługiwał tam gości oraz 
małą klientkę, która pod opieką 
mamy przyszła na lody. Ogródek 
ten działa dopiero od 6 czerwca, 
a sam lokal – od listopada 2019 
roku. 

Pierwszego dnia po otwar-
ciu pizzerii było tak dużo gości, 
że 10-osobowa załoga ledwo wy-
rabiała się z pracą. – Przed epide-
mią mieliśmy zatrzęsienie gości. 
W każdy weekend obsługiwali-
śmy po po półtora tysiąca osób. 
Zdarzało się, że wypraszaliśmy, 
ponieważ brakowało miejsc i nie 
wyrabialiśmy się – powiedział 
nam właściciel Łukasz Janicki. 
Z chwilą zamknięcia restauracji 
dochód fi rmy spadł do zera. 

Mimo to właściciele przez dwa 
miesiące robili pizzę dla medyków 
z łowickiego szpitala. Nie dowozi-
li jej, tylko ze szpitala ktoś po nią 
przyjeżdżał. Codziennie pytali tyl-
ko, dla ilu osób mają ją przygoto-
wać. – Zdziwienie było ogromne, 
że robimy to za darmo, ale prze-
cież nie mogliśmy inaczej pomóc. 
Myślę, że warto było, bo przecież 
dobro wraca – uważa. Gdy już ro-
biona była pizza dla medyków, to 
realizowali też jakieś zamówienia, 
ale było ich mało. 

Teraz obserwują, że klien-
ci ponownie do nich wracają. 
Na wieczorne weekendy znowu 
zamawiają stoliki. I niektórzy, 
oczywiście, wolą te w ogródku. 

Mirka wOlSka
-kOBiereCka

mirka.wolska@lowiczanin.info

Dla motocyklistów ogródek na zewnątrz jest idealnym rozwiązaniem 
– bo mają swoje maszyny „na oku”. Jak sami mówią, są grupą dużą 
i hałaśliwą, więc na zewnątrz lokalu nie zakłócają innym spokoju. 
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Na ul. Krakowskiej wystawiony jest ogródek pizzerii Novum. 
Szczególnym powodzeniem cieszy się w weekendy. 
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W ogródku gastronomicznym pizzerii Puntuale na Nowym Rynku 
można kupić lody. 
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Nikt z nas 
już nie ma 
wątpliwości, 
że dłużej 
nie pracować 
się nie da. 
My musimy 
pracować, 
zarabiać 
i płacić podatki.
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Łowicz | Rodzina Stefańskich chce przepłynąć wzdłuż polskiego wybrzeża 

Za chwilę wypłyniemy 
w długi rejs!
280 mil morskich czyli ok. 518 km planuje przepłynąć 
rodzina Stefańskich z Łowicza, podczas wakacyjnego 
2-tygodniowego rejsu po Morzu Bałtyckim. 
W drogę chcą wyruszyć już na początku lipca.

Żeglarska rodzina jest pięcio-
osobowa: kapitanem jest Piotr 
Stefański, kukiem i  załogantem 
jego żona Joanna, towarzyszyć 
im będą dzieci – 13-letnia Amel-
ka, 12-letnia Ala oraz 9-letni Jaś. 

O rodzinie tej kilkakrotnie pi-
saliśmy na łamach NŁ, ponieważ 
w 2017 roku popłynęli Bzurą do 
Wisły, a Wisłą na Hel. Przez rej-
sem i po jego zakończeniu zagra-
li na plaży w  Łowiczu koncert 
szant, ponieważ cała rodzina mu-
zykuje jako Stef Band. 

W ubiegłym roku Stef Band 
również żeglował, przez 3 tygo-
dnie po Morzu Adriatyckim po-
między wyspani Chorwacji. – 
Największym wyzwaniem było 
przetransportowanie łódki. Byli-
śmy w Chorwacji w lipcu, pływa-

liśmy pomiędzy wyspami, gdzie 
morze jest osłonięte – mówi pan 
Piotr, nie okrywając, że woda 
była ciepła, a warunki – poza ka-
mienistymi brzegami i plażami – 
wymarzone dla dzieci. 

W tym roku może być trudniej, 
ponieważ zdecydowali się płynąć 
ze Szczecina do Krynicy Mor-
skiej, a rejs zakończyć w jednym 
z  portów w  Zatoce Gdańskiej, 

a więc w zimnym o  tej porze 
roku – albo, jak niektórzy twier-
dzą, w zawsze zimnym – Bałtyku. 
Mają też świadomość, że Bałtyk 
jest morzem kapryśnym, na któ-
rym pogoda jest nie do przewidze-
nia, przewidzieć można jedynie 
to, że wiał będzie wiatr zachodni. 

Chcą po drodze wpływać do 
kilkunastu portów i zwiedzać na-
stępujące miejscowości: Stepni-
ca, Świnoujście, Dziwnów lub 
Kamień Pomorski, Mrzeżyno 
i  Dźwirzyno, Kołobrzeg, Darło-

wo, Ustka, Rowy, Łeba, Włady-
sławowo, Hel, Gdańsk i Gdynia.

Jak nam powiedzieli, założy-
li żeby płynąć w odległości oko-
ło 3 mil od brzegu, żeby w razie 
potrzeby można było wracać, a w 
awaryjnych sytuacjach mogą na-
wet wpłynąć w plażę. Mają taką 
techniczną możliwość, ponieważ 
ich żaglówka ma regulowane za-
nurzenie. Ważący 200 kg miecz 
z 200-kilowym bulem mogą pod-
nieść i  dzięki temu wpłynąć na 
płytką wodę i wbić się w ląd. Wy-

praktykowali to już w Chorwacji, 
że mogą wpływać nawet do ma-
łych portów rybackich, po tym 
jak do swojej łodzi dołożyli wspo-
mniane 400 kg balastu. 

Nowością przy żeglowaniu bę-
dzie to, że dokupili spinakera, 
z którym jeszcze nie pływali, więc 
trzeba będzie nauczyć załogę ob-
sługi tego żagla. – Zobaczymy, 
czy nam pomoże, czy zaszkodzi – 
żartuje pan Piotr, 

Rejs obliczyli nad 2 tygodnie, 
ale – jeśli będą czasowo zamknię-
te strefy wojskowe lub pogoda 
będzie sztormowa, to nie wyklu-
czają, że może się on przedłużyć. 
– Najdalej wysunięte na wschód 
polskie porty (Piaski, Kryni-
ca Morska) położone są od stro-
ny Zalewu Wiślanego, zamierza-
my zwiedzić w  przyszłym roku, 
w  planowanym już rejsie śród-

lądowym tzw. Pętlą Żuławską – 
mówi pani Joanna. 

Gdy zapytaliśmy rodziców 
o to, jak na taki rejs zapatrują się 
ich dzieci, przyznają, że są coraz 
bardziej opływane i  zaprawione, 
w sytuacji gdy oboje rodzice prze-
konują je do żeglarstwa. Można 
również być spokojnym o  to, że 
mają do rodziców zaufanie, ponie-
waż w sytuacjach trudnej żeglugi 
wchodzą pod pokład, gdy osoby 
dorosłe raczej wolałyby zostać na 
pokładzie. 

Czy będą muzykować? Na po-
kład na pewno zabiorą instru-
menty, bo muzykowanie sprzyja 
żeglarskiej integracji. Czy wystą-
pią publicznie – to nie jest przesą-
dzone. Na pewno będą grać i śpie-
wać w portach, do których zawiną. 
Może podczas wakacyjnych woja-
ży ich spotkacie?  

Mirka wOlSka
-kOBiereCka

mirka.wolska@lowiczanin.info

Dzieci są coraz 
bardziej opływane 
i zaprawione, 
rodzice przekonują 
je do żeglarstwa, 
a one mają do 
rodziców zaufanie.

Piotr Stefański ze swoimi dziećmi: Alemką, Alicją i Jankiem podczas 
wakacji w Chorwacji w 2019 roku. 
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Dno morskie skaliste, plaża też, ale ten kolor nieba i wody – po prostu 
bajkowe. Ale to Morze Adriatyckie, na Bałtyku będzie zupełnie inaczej. 

Fo
T.

 z
B

Io
R

y
 P

R
y

W
AT

N
e



11www.lowiczanin.info nr 26      25 czerwca 2020         



 www.lowiczanin.info12 25 czerwca 2020      nr 26   

Aktualności

ReklAMA

Powiat łowicki | Rozpoczęły się pierwsze komunie Święte

Dzieci wreszcie się doczekały 
W miniony weekend, 
w niektórych parafiach 
w Łowiczu i na terenie powiatu 
łowickiego rozpoczęły się już 
pierwsze Komunie Święte. 
W tym roku odbywają się one 
w małych grupach, z uwagi  
na zagrożenie epidemią.

Bazylika katedralna 
W sobotę, 20 czerwca, uroczystość 

odbyła się m.in. w bazylice katedralnej, 
a uczestniczyło w niej 15 uczniów Szko-
ły Podstawowej nr 1. 

Jednym z chłopców przystępujących 
po raz pierwszy do Komunii Św. był 
Jan Pawlata, który był ubrany tego dnia 
w strój łowicki. Jego mama Renata po-
wiedziała nam, że strój ten towarzyszy 
mu w najważniejszych momentach ży-
cia, bo był w nim także podawany do 
chrztu. 

Po uroczystości, rodzina zdecydowała 
się na zrobienie przyjęcia w lokalu Biała 
Dama w Nieborowie, ale tylko dla naj-
bliższej rodziny. Oznacza to, że zamiast 
26 gości, zaproszono tylko 16. Pani Re-
nata liczyła też na sesję fotograficzną 
w parku w Nieborowie, choć wszystko 

zależało od pogody, która tego dnia była 
niepewna. 

Na szczęście strój został wypożyczo-
ny na kilka dni, więc można było być 
spokojnym o  tym, że sesję w plenerze 
uda się zrobić innego dnia w tygodniu. 

Parafia Świętego ducha 
Również w sobotę do Komunii Św. 

przystąpiła pierwsza tura dzieci w  ko-
ściele pw. Świętego Ducha w Łowiczu. 

w  sobotniej uroczystości uczestniczyło 
tylko 7 dzieci, w większości uczących 
się w Szkole Podstawowej nr 4. 

Nazajutrz na mszy św. o  godzi-
nie 11.00 odbyła się kolejna komunia, 
tym razem dla 13 dzieci, które uczą się 
w Szkole Podstawowej nr 2. 

Jedną z dziewczynek przystępujących 
po raz pierwszy do komunii była Lena 
Płacheta, która podobnie jak niegdyś jej 
starsza siostra Natalia, na tę wyjątkową 

uroczystość ubrana była w strój łowicki. 
Rodzice Leny – Darek i Paulina powie-
dzieli nam, że po uroczystości kościelnej 
zapraszają rodzinę na przyjęcie do re-
stauracji Wiedeń. Zostało ono przygoto-
wane dla 40 osób, które były wspólnymi 
gośćmi Leny i jej ciotecznej siostry Ma-
rysi Liberadzkiej. Pani Paulina powie-
działa nam, że pandemia koronawirusa 
nie miała wpływu na kształt uroczysto-
ści. Jedyna różnica była taka, że na ko-
munii nie było babci Leny, gdyż jej lot 
z Anglii do Polski został odwołany. 

kościół w domaniewicach 
21 czerwca uroczystość komunijny 

została zorganizowana także w koście-
le w Domaniewicach. Po raz pierwszy 
komunię przyjęło 35 dzieci, które są 
uczniami szkół w Domaniewicach, Ska-
ratkach i Jamnie. Katechetka przygoto-
wująca dzieci do komunii, Anna Kosio-
rek, powiedziała nam, że w  tym roku 
bardzo widoczny jest trend ubierania 
dzieci komunijnych w  stroje łowickie. 
Przyznała, że rok temu w pasiakach za-
prezentowało się zaledwie kilkoro dzie-
ci, zaś tym razem jest to zdecydowana 
większość. Co ciekawe, w  wełniakach 
równie licznie co dziewczynki, zapre-
zentowali się też chłopcy.  aa 

Korabka
20-lecie parafii, 
pożegnanie proboszcza  
i odsłonięcie tablicy 

W najbliższą niedzielę, 28 czerwca parafia 
Matki Bożej Nieustającej Pomocy na Korabce 
w Łowiczu obchodzić będzie 20-lecie. Tego dnia 
w parafii przypada odpust. Główna msza św. od-
pustowa odprawiona zostanie o godz. 12.30. 

Podczas mszy św. parafianie żegnać będą  
ks. Adama Domańskiego, który decyzją biskupa 
łowickiego został skierowany do parafii Wniebo-
wstąpienia Pańskiego w  Żyrardowie. Probosz-
czem najmłodszej łowickiej parafii był przez  
10 lat, po przejęciu tej funkcji od pierwszego pro-
boszcza ks. Wiesława Frelka. 

Na tej samej mszy św. planowane jest poświę-
cenie i  odsłonięcie tablicy pamiątkowej, która 
upamiętniać będzie śp. biskupa Alojzego Or-
szulika (1928-2019). Zamontowana na zewnątrz 
kościoła tablica będzie świadectwem tego,  
że pierwszy biskup łowicki był inicjatorem bu-
dowy kościoła przy ul. Brzozowej i  założycie-
lem tamtejszej parafii. Warte podkreślenia jest 
również to, że będzie to pierwsze upamiętnienie  
bp. Orszulika w naszym mieście i prawdopodob-
nie w diecezji łowickiej. 

Fundatorami tablicy są: Kamil Sobol, Piotr 
Kowalski i  wicestrosta Piotr Malczyk – wszy-
scy trzej z Łowickiej Akademii Sportu oraz Ce-
zary Gawroński – zawodowo wicedyrektor PUP 
w  Łowiczu, prywatnie nadzwyczajny szafarz 
Komunii Św. w parafii Chrystusa Dobrego Pa-
sterza na Bratkowicach.  mwk 

W tym roku bardzo widoczny jest trend ubierania dzieci komunijnych, także 
chłopców, w stroje łowickie. 
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Łowicz | Radni poparli wykonanie dokumentacji

Będzie blok komunalny?
W 2022 roku przy ul. Kwiatowej na 

Korabce w Łowiczu zostanie oddany do 
użytku nowy blok komunalny – takie są 
plany miasta, ale ich realizacja będzie za-
leżała od stanu finansów i możliwości po-
zyskania pieniędzy z zewnątrz.

Nowy blok ma zostać wybudowany  
w miejscu, gdzie dziś stoi niewykorzysta-
na kotłownia w sąsiedztwie istniejącego 
bloku przy ul. Kwiatowej. Założenia ra-
tusza mówią, że ma mieć on cztery kon-
dygnacje, kotłownię zasilaną gazem ziem-
nym, 20 mieszkań o powierzchni od 38  
do 50 m², w każdym znajdzie kuchnia i ła-
zienka wyposażone w „podstawowy biały 
montaż”, ponadto mieszkania będą posia-
dać balkony, co jest odejściem od oszczęd-
nej wersji ostatniego oddanego do użytku 
bloku komunalnego przy ul. Krudowskie-
go, gdzie ich nie przewidziano. 

Nowy blok nie będzie posiadał piw-
nic. Wstępny koszt inwestycji to ponad  
2 mln zł. Przypomnijmy że blok na Kru-
dowskiego, gdzie znalazło się 40 miesz-
kań, oddany do użytku w 2016 roku, kosz-
tował 2,5 mln zł. Naczelnik Wydziału 
Inwestycji w ratuszu Grzegorz Pełka tłu-
maczy, że koszty inwestycji na Kwiatowej 

są wyższe m.in. z powodu konieczności 
rozbiórki kotłowni, wykonania balkonów 
oraz wzrostu kosztów materiałów i roboci-
zny. 17 czerwca radni dali zgodę na rozpo-
częcie przygotowań do inwestycji, pozy-
tywnie opiniując ma posiedzeniu Komisji 
Budżetu i Finansów oraz Komisji Gospo-
darczej i Rozwoju Miasta projekt uchwa-
ły o zmianach w budżecie na obecny rok, 
wśród których uwzględniono przezna-
czenie 65 tys. zł. na przygotowania pełnej 
dokumentacji technicznej budowli wraz  
z pozwoleniem na budowę.

Uchwała ma być przyjmowana podczas 
dzisiejszej (25 czerwca) sesji Rady Miej-
skiej. Grzegorz Pełka, naczelnik Wydzia-
łu Inwestycji w ratusz powiedział, że do-
kumentacja niezbędna do budowy bloku 
powinna być gotowa do końca tego roku, 
stąd też ma nadzieję, że inwestycja zosta-
nie ujęta w przyszłorocznym budżecie. 
Zastrzega jednak, że jej rozpoczęcie bę-
dzie ściśle związane z otrzymaniem dofi-
nansowania z Banku Gospodarstwa Kra-
jowego, który ma uruchomić dotacje na 
budowę wielorodzinnych budynków ko-
munalnych. Wysokość ewentualnego do-
finansowania może sięgnąć nawet 60%.  tb

Łowicz | Rada Miejska 

Dyskusja nad absolutorium 
przesunięta na sierpień 
Rada Miejska w Łowiczu nie 
będzie podczas dzisiejszej sesji 
(25 czerwca) debatować nad 
sprawozdaniem z wykonania 
budżetu za 2019 rok, stanem 
miasta w ubiegłym roku, 
absolutorium dla burmistrza  
i wotum zaufania dla niego.

Na połączonym posiedzeniu Komi-
sji Gospodarczej i Rozwoju Miasta oraz 
Komisji Budżetu i Finansów radna Zo-
fia Wielemborek (ŁnŁ), 17 czerwca, za-
pytała przewodniczącego Rady Miejskiej 
Jacka Wiśniewskiego (PiS), dlaczego  
w programie najbliższej sesji nie zostały 
ujęte punkty obejmujące przyjęcie spra-
wozdania z wykonania miejskiego budże-
tu za 2019 roku, udzielenie absolutorium 
oraz debata społeczna nad raportem do-
tyczącym stanu miasta. Tym bardziej, jak 
podkreśliła, materiały dotyczące sprawoz-

dania i raport trafiły do rąk radnych kilka 
tygodni temu. A ostateczny termin zaję-
cia się przez tematami opływa z końcem 
czerwca.

Przewodniczący Wiśniewski odpowie-
dział, że zdecydował o przesunięciu tych 
punktów o 60 dni. Prawo do takiej decyzji 
dają mu wprowadzone w marcu przepisy, 
związane z zagrożeniem i ograniczeniami 
w życiu publicznym spowodowanych ko-
ronawirusem. Uznał, że rada w związku  
z tymi ograniczeniami nie pracowała  
w pełni w normalnym trybie (jedna z sesji 
została odwołana). – Przesunięcie termi-
nu dyskusji nad tymi punktami na sierpień 
wpłynie tylko korzystnie na przygotowa-
nie się do niej radnych i wypracowanie 
stanowisk i ocen – powiedział na komisji.

Przypomnijmy, że w obecnej kadencji 
między radnymi zwłaszcza PiS a po ze-
rwaniu koalicji z burmistrzowskim Łą-
czy nas Łowicz także Łowickie.pl, a bur-
mistrzem Kalińskim rysują się poważne 

różnice. Opozycja zarzuca burmistrzowi 
przede wszystkim zbyt duże wydatki in-
westycyjne, zwłaszcza w przypadku mo-
dernizacji oczyszczalni ścieków, czego 
skutkiem jest pogarszająca się sytuacja fi-
nansowa miasta i rosnące zadłużenie. 

Radni z klubów PiS i Łowickie.pl dali 
wyraz swojemu niezadowoleniu w go-
rących dyskusjach nad budżetem 2020  
i decyzji o obcięciu części wydatków, na 
ostatniej sesji. Radni ci szukają oszczęd-
ności, zdjęli kolejne inwestycje z budżetu, 
między innymi zadania ujęte w budżecie 
obywatelskim. Trudno dziś powiedzieć, 
czy wobec tych różnic burmistrz otrzy-
ma absolutorium, wotum zaufania i czy 
radni nie pokuszą się o próbę, w dalszej 
perspektywie, podjęcia uchwały o refe-
rendum w sprawie odwołania burmistrza. 
Trzeba też zaznaczyć, że w obecnej chwi-
li opozycja ma większość w kluczowych 
komisjach Rady Miejskiej, także w Komi-
sji Rewizyjnej.  tb
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 13 czerwca: Marian znyk, 
l.75; Sylwester Florczak, l.55.

 14 czerwca: 
henryka Perz, l.82; 
zofia Alagierska, l.82.

 15 czerwca: 
Janina Golisz, l.83; 
halina Majewska, l.77.

 16 czerwca: 
Teresa Majchrzak, l.82.

 17 czerwca: 
Andrzej Barlak, l.63.

 18 czerwca: 
Józef Sieciński, l.62; 
Stanisław Michalak, l.84.

 19 czerwca: 
zdzisław kolos, l.74; 
Rafał Bogusz, l.46.

 21 czerwca: 
Janina Jarosz, l.90.

   Aleksander Bacciarelli 
(1950–2019) 

Dr nauk technicznych, 
dyrektor Generalnej 
Dyrekcji Dróg Publicznych, 
uczestnik odbudowy 
zamku królewskiego, 
wykładowca historii sztuki 
oraz geodezji, pisarz, 
renowator rodowego 
dworu w osieku, kandydat 
na burmistrza Łowicza 
w wyborach w 2002 roku. 

Aleksander Bacciarelli (1950–2019) – cz. 2
16 stycznia 2019 roku zmarł po ciężkiej chorobie, 
w wieku 68 lat, Aleksander Jan Bacciarelli – dr nauk 
technicznych, przed wieloma laty dyrektor Generalnej 
Dyrekcji Dróg Publicznych, uczestnik odbudowy 
Zamku Królewskiego, ale też i wykładowca historii 
sztuki oraz geodezji w Łowiczu i nigeryjskim Enugu. 
Także pisarz oraz renowator rodowego dworu w Osieku 
w gminie Kocierzew Południowy. Był też kandydatem 
na burmistrza Łowicza w wyborach w 2002 roku.
dokończenie
z poprzedniego numeru

Po powrocie do kraju przez 5 
kolejnych lat zajmowali się odre-
staurowywaniem dworku w Osie-
ku. Bardzo dużo rzeczy Baccia-
relli robił sam, np. własnoręcznie 
wykonał stylizowaną komodę, 
zbudował most nad stawem itd. 

Aleksander Bacciarelli prak-
tycznie wszystkie wolne weeken-
dy spędzał wraz z rodziną w Osie-
ku. Przyjemność sprawiało mu 
nie tylko remontowanie i majster-
kowanie, ale również i zwykłe ko-
szenie traw czy doglądanie drzew 
w sadzie. – Od samego początku 
włożył w ten dworek bardzo dużo 
serca i pracy. Osiek był dla niego 
ważniejszy niż Warszawa, w któ-
rej się wychował. To był bardzo 
w porządku człowiek, zresztą mój 
sąsiad – opowiada Krzysztof Dą-
browski z Osieka. 

Opowiada, że Baciarelli cie-
szył się poważaniem na wsi, był 
odbierany jako osoba o wyjątko-
wo pogodnym usposobieniu i cie-
pła. – Wszyscy bardzo lubili z nim 
rozmawiać. Można było poroz-
mawiać dosłownie o  wszystkim 
– wspomina Dąbrowski. 

– Tylko raz z  nim rozmawia-
łam, ale zrobił na mnie bardzo 
pozytywne wrażenie i  z tego co 
wiem był lubiany na wsi, gdzie 
mieszkał – powiedziała nam obec-
na wójt gminy Kocierzew Połu-
dniowy Agnieszka Wojda. Częst-
sze kontakty miał z nim były wójt 
Robert Sikorski. – Wspominam 
go ciepło, kilka razy rozmawiali-
śmy na przykład o  polowaniach 
i bobrach – mówił. 

Częste podróże Bacciarelle-
go zaowocowały kilkoma książ-

kami. Zapiski z pobytu w Nigerii 
mają tytuł ,,Moja Afryka”, „My-
śli w  czasie bałaganu” napisane 
zostały podczas pobytu w Austra-
lii, zaś „Niknący cień uśmiechu” 
stanowi zbiór esejów na temat li-
teratury i życia. Gruntownie opisał 
też dwór w Osieku (Mazowieckie 
Studia Humanistyczne), a  także 
zbiór obrazów i dzieł pozostawio-
nych przez Marcellego Bacciarel-
lego. Niektóre z nich można kupić 
np. poprzez serwis Allegro.pl. 

Bacciarelli był postrzegany 
przez mieszkańców Osieka jako 
fachowiec-praktyk, mówiło się 
o nim „swój chłop” i „w porząd-
ku facet” – a to nie lada pochwała 
wypowiadana przez miejscowych, 
nie do końca ufnych w stosunku 
do obcych, mieszkańców gminy 
Kocierzew Płd. Był także człowie-
kiem z poczuciem humoru. 

W 1990 roku rozpoczął pracę 
w  Ministerstwie Transportu. Był 
m.in. koordynatorem pierwszej 
pożyczki Banku Światowego dla 
drogownictwa. W 1992 roku wy-
emigrował z rodziną do Australii. 
Po powrocie mówił, że przesta-
ło mu się podobać, że komuniści 
wracają do władzy. W  Australii 
spędził półtora roku. Po powrocie 
uczył przez 2 lata historii kultury 
i sztuki na wydziale historycznym 
na MWSH-P w Łowiczu. W 1997 
roku pracował w zespole Jerzego 
Buzka nad programem wybor-
czym AWS. Rok później został 
zastępcą dyrektora dróg publicz-
nych. 

W 2002 roku kandydował na 
burmistrza Łowicza. Za jego kan-
dydaturą stały łowickie środowi-
ska niezwiązane z  lewicą: Plat-
forma Obywatelska, miejskie 

PSL, Forum Młodych Łowiczan, 
Stowarzyszenie Miłośników Zie-
mi Łowickiej. Miał 7 kontrkan-
dydatów (Andrzej Biernacki, 
Ryszard Budzałek, Eugeniusz 
Furman, Zbigniew Kuczyński, 
Paweł Lisowski, Tadeusz Rojek 
i Stanisław Śliwiński) i mimo że 
zdobył 1973 głosy wyborców, nie 
przeszedł do drugiej tury głoso-
wania. W drugiej turze wyborów 
na burmistrza Łowicza spotkał się 
wtedy Ryszard Budzałek ze Zbi-
gniewem Kuczyńskim. 

– Miałem to szczęście, że by-
łem jedną z  tych osób, które po-
znały śp. Aleksandra Bacciarelle-
go, choć był to epizod. Ale i za ten 
epizod jestem bardzo wdzięczny 
Opatrzności – wspomina Robert 
Stępniewski. P. Aleksandra po-
znał pracując w  Radiu Victoria. 
Wówczas radio zapraszało, na 
podstawie umowy, wykładowców 
akademickich z  MWSH-P. Jak 
wspomina Robert Stępniewski, 
były to swoistego rodzaju odczy-
ty czy też pogadanki na antenie 

radia. – Natomiast Pan Aleksan-
der przyszedł na nagranie i „zażą-
dał”, żeby jego wykład był w for-
mie rozmowy. Nikt wówczas się 
do tego z  dziennikarzy nie gar-
nął, bo nikt nie czuł się kompe-
tentny tak z  doskoku rozmawiać 
i  to jeszcze na akademickie te-
maty. Padło na mnie. I jestem za 
to wdzięczny, bo później, za każ-
dym razem, kiedy P. Aleksander 
przychodził do radia, chciał roz-
mawiać tylko ze mną – wspomina, 
dodając, że ś.p. Aleksander Bac-
ciarelli był wspaniałym rozmów-
cą i erudytą. Wspomina też, że ob-
darowywał go napisanymi przez 
siebie książkami, zaprosił – wraz 
z rodziną – na spotkanie towarzy-
skie (ognisko) do swojego dwor-
ku w Osieku. – Jakiś czas później, 
gdy powstawała Akcja Wyborcza 
Solidarność, poprosił mnie, listow-
nie, o organizację struktur w Łowi-
czu. Musiałem odmówić ze wzglę-
du na konfl ikt wykonywanej pracy 
dziennikarza Radia Victoria. 

Później kontakt obydwóch pa-
nów urwał się do czasu startu 
Aleksandra Bacciarellego w  wy-
borach bezpośrednich na burmi-
strza. – Dla mnie to nietuzinkowa 
i ciepła postać. Barwna, ale w po-
zytywnym tego słowa znaczeniu. 
Życzliwy i  dobry człowiek, fa-
chowiec. Prostolinijny i  uczciwy. 
Pozytywista i w pełnym tego sło-
wa znaczeniu patriota. Pozostanie 
w życzliwej mojej pamięci. 

Później pracował m.in. 
w Agencji Restrukturyzacji i Mo-
dernizacji Rolnictwa, gdzie odpo-
wiadał za przygotowywanie in-
westycji drogowych w powiatach 
i  koordynowanie projektów po-
mocowych. W  2006 roku został 
dyrektorem w  Miejskim Zarzą-
dzie Dróg i Komunikacji w Rado-
miu. W 2018 roku nieskutecznie 
kandydował do Rady dzielnicy 
Mokotów w Warszawie.

W ostatnich miesiącach życia 
poważnie chorował. Nie udało mu 
się wygrać walki z rakiem. Wtedy 
też nie mógł przebywać tak często, 
jakby chciał, w dworku w Osieku. 
Obecnie opiekują się nim dzieci 
oraz żona Krystyna.  mak 

ReklAMA
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W związku  
z obowiązującym  
w szpitalach zakazem 
odwiedzin, mamy 
ograniczone możliwości, 
aby wykonać zdjęcia 
Waszych nowo 
narodzonych dzieci.  
Dziękujemy rodzicom, którzy 
zgodzili się na publikację  
i życzymy dużo radości  
z powiększenia rodziny. 
każde nowo narodzone 
dziecko witamy serdecznie  
w naszej lokalnej 
społeczności. 
A jeśli Wasze dziecko 
urodziło się w tych dniach 
– prosimy, przyślijcie  
nam fotografię i dane  
(redakcja@lowiczanin.info) 
– także z przyjemnością je 
zamieścimy. Redakcja

Oliwia Kosiorek, 
 ur. 6.06.2020 r., godz. 7.20,  
dł. 59 cm, waga 4.100 g,  
córka Dominiki i henryka,  
zam. Łowicz.

Łowicz | ostatnie pożegnanie Stanisława Wielca

Idź z Bogiem, sielny Księżaku
Wiele osób związanych z 
Łowiczem, Ziemią Łowicką 
i lokalną kulturą stawiło się  
22 czerwca w bazylice 
katedralnej by pożegnać 
zmarłego 11 czerwca 
Stanisława Wielca.  
Wśród nich rodzina  
i bliscy, przyjaciele, 
koledzy, wychowankowie  
i uczniowie.

Pogrzeb miał wyjątkową opra-
wę. Po modlitwie na począt-
ku, rozbrzmiały organy – słynna 
„Aria na strunie G”. Później Ze-
spół Śpiewaczy „Ksinzonki”, a 
wraz z nim wielu zgromadzonych 
w bazylice, śpiewał pieśń „Gdy 
klęczę przed Tobą...”. Całej uro-
czystości towarzyszyła niesamo-
wita oprawa muzyczna, będąca 
połączeniem folkloru i muzyki 
liturgicznej. Wszyscy pogrążeni 
w smutku i świadomi, jak wiel-

ką stratą dla Łowicza i Ziemi Ło-
wickiej jest odejście zasłużonego 
pedagoga, kierownika zespołów 
folklorystycznych i krzewiciela 
lokalnej kultury. Mimo to, liczne 
nawiązania do bliskiej sercu pana 
Stanisława kultury ludowej i kolo-
rowe, ludowe stroje zespołów folk-
lorystycznych stwarzały budujący 

widok, a duży kondukt. odprowa-
dzający zmarłego z bazyliki na 
cmentarz katedralny, prezentował 
się imponująco.

Mszy świętej przewodniczył 
wielki miłośnik kultury łowic-
kiej i przyjaciel jej kultywatorów, 
ks. bp Józef Zawitkowski. – Jest 
was dziś dużo, Łowicz pamięta o 

swoich „Gwiozdach” – zwrócił 
się do zgromadzonych. – Łowicz 
szlachetnym synom potrafi dzię-
kować. Stanisława Wielca biskup 
pożegnał słowami „Idź z bogiem, 
sielny (czyli prawdziwy) Księża-
ku! Amen” (to zakończenie ob-
szernej mowy pogrzebowej).

Przypomnijmy, że Stanisław 
Wielec pochodził ze Strugienic. 
Był wieloletnim nauczycielem fi-
zyki, były wicedyrektorem szko-
ły przy ul. Blich, kierownikiem 
i opiekunem zespołów folklory-
stycznych Blichowiacy, Maso-
via i Furkotki, członkiem zespo-
łu „Ksinzoki”. Za swoją pracę 
dydaktyczną i na polu krzewie-
nia kultury ludowej wielokrot-
nie otrzymywał nagrody i wyróż-
nienia, m.in. odznakę Zasłużony 
działacz kultury (1984 r.), Me-
dal Komisji Edukacji Narodo-
wej (2000 r.), Złoty Krzyż Zasłu-
gi (1983 r.), nagrodę „Łowicka 
Róża” (2012 r.), nagrodę „Gwioz-
da Łowicka” (2019 r.).   tm

Łowicz| ekipa Szymona bez Szymona 

Przedwyborczy flash mob 
21 czerwca, na Starym 
Rynku w Łowiczu 
zaparkował żółty autobus, 
wykorzystywany  
w kampanii prezydenckiej 
Szymona Hołowni, jednak 
samego kandydata nie było 
na jego pokładzie. 

Liderzy łódzkiej i łowickiej 
ekipy Szymona przygotowali dla 
mieszkańców Łowicza flash mob. 

Akcja polegała na tym, że na 
Starym Rynku zostały namalo-
wane kontury Polski, wzdłuż któ-
rych ustawili się uczestnicy spo-
tkania. Flash mob poprowadził 
Leszek Szychowski, który przy-
gotował dla uczestników „lekcje” 

m.in. z geografii i historii, zadając 
im pytania związane z Polską. Po-
prosił też, aby uczestnicy zabawy 
ustawili się przy zaznaczonych na 
mapie punktach, symbolizujących 
miasta z których pochodzą, jak np. 
Łowicz. 

Następnie Darek Pietrzyk z Ło-
dzi wykonał piosenkę, zachęcając 
wszystkich do wspólnego śpiewa-
nia. Każdy z uczestników spotka-
nia otrzymał także bezpłatnie sa-
dzonkę lipy, cisu lub buku. 

Autobus łódzkiej ekipy Szy-
mona zamierza spędzić w trasie 
resztę kampanii wyborczej. W ten 
sposób wolontariusze zachęcają 
do głosowania na Szymona Ho-
łownię w wyborach prezydenc-
kich 28 czerwca.  aa 

Gmina Nieborów | owoce pamięci

Posadzono drzewka 
tradycyjnych odmian

Zespół Parków Krajobrazo-
wych Województwa Łódzkie-
go przy współpracy z Urzędem 
Marszałkowskim WŁ kontynu-
uje akcję sadzenia drzew „Owo-
ce pamięci Ojca Świętego”. Ko-
lejne drzewka zostały posadzone  
w Nieborowie i Dzierzgowie.

Oprócz najbardziej oczywiste-
go celu, czyli uczczenia pamię-
ci św. Jana Pawła II w roku setnej 
rocznicy jego urodzin, założe-
niem akcji jest również przywró-
cenie tradycyjnych odmian drzew 
owocowych. Wcześniej „owo-

ce pamięci” zostały posadzone  
w Zgierzu i Tumie. 22 czerwca 
zaś na placu przy Urzędzie Gminy  
w Nieborowie, a także przy straż-
nicy OSP w Dzierzgowie. Sym-
bolicznego posadzenia drzew 
dokonał członek zarządu woje-
wództwa Andrzej Górczyński 
wraz z przedstawicielami Zespo-
łu Parków Krajobrazowych Woje-
wództwa Łódzkiego, władz gmi-
ny Nieborów oraz działających  
w niej instytucji oraz organizacji. 
Posadzone drzewka to jabłonie, 
grusze, wiśnie i pigwy. tm

RZUT OKieM | PRoCeSJA

18 czerwca, na zakończenie oktawy Bożego Ciała, Alejami 
Sienkiewicza w Łowiczu przeszła tradycyjna procesja eucharystyczna, 
poprzedzona mszą świętą w kościele sióstr bernardynek. uroczystość 
zgromadziła kilkaset osób, mieszkańców miasta, powiatu, przedstawicieli 
duchowieństwa, a także władz samorządowych miasta i powiatu 
łowickiego. oprawę zapewniła orkiestra dęta z Góry Świętej Małgorzaty 
oraz zespół Śpiewaczy „Bednary” z gminy Nieborów. tb
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Koleżanki i koledzy Stanisława Wielca z zespołu Śpiewaczego 
„ksinzoki” pożeganli go jego ukochanym śpiewem. 
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Żółto zrobiło się na Starym Rynku w Łowiczu za sprawą ekipy Szymona.
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Sadzenie drzew pamięci św. Jana Pawła ii na terenie przy strażnicy oSP w Dzierzgówku. 
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PUNKTy PRZyJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNyCh DO „NOWeGO ŁOWiCZANiNA”: BiURO OGŁOSZeń ŁOWiCZ, ul. PIJARSkA 3A; BeDNARy, SkleP P. PAPIeRNIk 24A; BOBROWNiKi 27, SkleP P. PACleR; BOliMóW, ul. FARNA 1 SkleP 
„eWA”, P. PAPIeRNIk; DOMANieWiCe, ul. GŁóWNA 26, SkleP P. JAkuBIAk; GąGOliN POŁUDNiOWy, SkleP „koS”; iŁóW: Pl. RyNek STARoMIeJSkI 21; SkleP P. PAPIeRoWSkIeGo; KieRNOZiA, RyNek koPeRNIkA, kIoSk P.  WeSoŁoWSkIeJ; 
KOCieRZeW PóŁNOCNy: SkleP „NA PóŁNoCNyM” KURABKA 17A, SkleP P. ToPolSkIeJ; ŁOWiCZ, oS. BRATkoWICe, kIoSk loTTo; ŁySZKOWiCe, SkleP „DueT”, ul. GMINNA 6; NieBORóW, Al. leGIoNóW PolSkICh 18, SkleP P. FIGATA;  
NOWA SUChA 22, SkleP P. SIeWIeRy; OSTRóW 20, SkleP P. BeJDy; OSMOliN: ul. RyNek 2, SkleP P. SeRWACh; ul. RyNek 19, SkleP SPożyWCzo-PRzeMySŁoWy; PSZCZONóW 147, SkleP P. lIPIńSkIeGo; SANNiKi, ul. WARSzAWSkA 183,  
SkleP P. olkoWICz; SOBOTA, Pl. zAWISzy CzARNeGo 12, SkleP P. BIńCzAk; STAChleW 113A, SkleP P. WIeRzBICkIeJ; STARy DęBSK 6A, SkleP SPożyWCzo-PRzeMySŁoWy, śleSZyN, ul. GóRNA 5,SkleP P. MąCzyńSkIeJ;  
ZAWADy 67, SkleP P. SokAlSkIeJ; ZŁAKóW BOROWy 139A, SkleP P. PIeCkI;

„WieśCi Z GŁOWNA i STRyKOWA”: BiURO OGŁOSZeń GŁOWNO, ul. ŁoWICkA 40; GŁOWNO, ul. BIelAWSkA 3, SkleP WIeloBRANżoWy; DMOSiN 1: PIekARNIA BożeNA, kRzeSzeWSkA; STRyKóW: STARy RyNek 1;  ul. CMeNTARNA 12.

„NOWy ŁOWiCZANiN” WyDANie DlA ŻyChliNA i OKOliC”: BeDlNO 28 SkleP MINI-MAG; DOBRZeliN SkleP „MAGDA”, ul. WŁ. JAGIeŁŁy; PACyNA, ul. ToWARoWA 4, SkleP P. M. DuRkI; PleCKA DąBROWA, SkleP „MoNIkA”;  
PODCZAChy 16, SkleP SPożyWCzo-PRzeMySŁoWy; śleSZyN, ul. GóRNA 5, SkleP P. MąCzyńSkIeJ; ŻyChliN, ul. 29 lISToPADA 28, SkleP SPożyWCzo-PRzeMySŁoWy.

WyDAWCA i ReDAKCJA Nie PONOSZą ODPOWieDZiAlNOśCi ZA TReść OGŁOSZeń i ReKlAM OPUBliKOWANyCh ZGODNie Z ART. 36 USTAWy  Z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWe”

ReklAMA

samochodowe

kupno
 Dostawcze, tel. 725-562-998.

 Skup samochodów, tel. 725-361-836.

 Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 
sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

sprzedaż
 AuDI A4, 1.9 TDI, 2009, tel. 

791-542-072.

 AuDI A4 B5, 1.9 TDI, 90 kM, stan 
dobry, cena 3800, tel. 514-325-338.

 AuDI A6, 1,9 diesel 130 kM, 2002 rok, 
stan dobry, tel. 609-459-539.

 BMW 316 e36, tel. 514-518-658.

 DAeWoo Matiz, 2002 rok, tel. 
660-683-625.

 FIAT Cinquecento, 1994, tel. 
784-600-994.

 FIAT GANDe PuNTo, 1,9 D, Alufelgi, 
opony zimowe cena 6500 zł, tel. 
666-222-448.

 Fiat Panda, 2006 rok, tel. 609-151-231.

 FIAT Panda III, 1.2, 2012 rok, 59.000km, 
tel. 695-323-452.

 FIAT Seicento, 2000 rok, tel. 
695-688-318.

 FoRD Fiesta, 1.3 benzyna, 1999 rok, 
159.000 km, czerwony, 2.000 zł do 
negocjacji, tel. 665-649-618, 607-380-711.

 FoRD Mondeo, 2,0 TDCI, 2010 rok, tel. 
608-641-402.

 FoRD Mondeo, 1.8 benzyna/ 
gaz, 2002 rok, niski przebieg, tel. 
733-125-163.

 GolF w kombi, 1,9 TDI, 2000 rok, tel. 
605-884-584.

 hyuNDAI AToS, 2000, 
tel. (46) 837-50-96.

 hyuNDAI I10, 1.2B, 2009 rok, tel. 
606-348-077.

 kIA Venga, 1.4 benzyna/gaz, 
2011r, 190.000km, +koła zimowe, tel. 
606-432-319.

 lT28, na części,  
tel. 508-286-519.

 MAN 8-180, z windą, udokumentowany 
przebieg 153.000km (igła!), tel. 
606-901-931.

 MeRCeDeS C-220 D, 2004, mały 
przebieg, stan bardzo dobry - zadbany, 
tel. 503-818-177.

 Mercedes klasa C, 2.2 CDI, 2006, 
16.000, tel. 507-804-797.

 MITSuBIShI ouTlANDeR, 2.0 D, 
2010, Napęd na 4 x 4, bardzo zadbany, 
tel. 503-096-069.

 oPel Antara, 2007 rok, tel. 
694-154-861.

 oPel ASTRA J, 1.7 CDTi, 2010, tel. 
792-232-550.

 oPel Astra, 1.7 D, 2014 rok, 130 kM, 
tel. 792-022-615.

 oPel Corsa C, 1.0, 2003 rok, tel. 
606-348-077.

 oPel Corsa, 1.2, 2014 rok, 37.000km, 
salon Polska, tel. 600-944-728.

 oPel Meriva, 1,7 CDTI, 2006 rok, 
Głowno, tel. 504-189-991.

 oPel zafira, 1.8b, 2003 rok, tel. 
606-348-077.

 PeuGeoT 206, 1.4b, 2007 rok, tel. 
606-348-077.

 ReNAulT Clio, 1.4B, 2001 rok, tel. 
606-348-077.

 SuzukI SX IV, 2009/2010 rok, tel. 
604-931-629.

 ToyoTA yaris, 1.3 benzyna, 2004 rok, 
140.500 km, tel. 604-687-089.

 VolVo S40, 1.9 diesel, 2000 rok, tel. 
797-318-666.

 VW Golf IV, 1.9, 2001r, tel. 693-442-038.

inne
 klucze samochodowe, piloty, stacyjki, 

Głowno, tel. 606-319-335.

 kupię przyczepkę samochodową, tel. 
604-649-151.

 opony letnie 175/65/R14 na 
alufelgach, 4 śruby, tylko sms, tel. 
606-687-756.

 GolF, 1,9 TDI 90 kM, pompa 
wtryskowa, tylko sms, tel. 606-687-756.

 Przyczepka samochodowa, tel. 
518-647-407.

 Sprzedam przyczepo-lawetę 
4,20x2,03m, nową, z homologacją do 
750kg, tel. 608-171-821.

 Sprzedaż przyczepek 
samochodowych, różne typy i rozmiary, 
tel. 608-171-821, 696-287-385.

motorowe

kupno
 Stare motocykle, części, tel. 

513-185-357.

sprzedaż
 Sprzedam części Shl M11, tel. 

603-610-952.

 Motorynka, 2.300 zł, tel. 665-217-395.

 Sprzedam yamaha Diversione 600 
cm3, 1992 rok, tel. 797-318-666.

garaże
kupno

 kupię garaż blaszak, tel. 731-885-237.

nieruchomości
kupno

 kupię ziemię, gm. Łyszkowice i okolice, 
tel. 502-602-463.

 kupię działkę Głowno, Dmosin, 
ziewanice od 2.500-5.000 mkw., tel. 
793-617-337.

 kupię bloki, dom, działkę, ziemię, tel. 
607-809-288.

sprzedaż
 Działka 1,22 ha, zielkowice I, tel. 

609-106-174.

 Sprzedam działkę na zielkowicach 
1000 mkw, tel. 602-504-924.

 Sprzedam 2/3 udziałów w 
nieruchomości w Łowiczu przy ul. 
Chełmońskiego 20, tel. 603-806-152.

 Sprzedam tanio działkę budowlaną, 5 
km od Łowicza, tel. 509-231-973.

 Sprzedam działkę budowlaną, 2.000 
mkw., Janowice, tel. 502-768-210.

 Sprzedam mieszkanie 50mkw, os. 
Dąbrowskiego, tel. 501-701-013.

 Sprzedam dom z działką 1100mkw 
przy trasie Łowicz- Skierniewice, tel. 733-
493-107, 792-061-668.

 Atrakcyjny dom 180 mkw., 1996 
rok, po renowacji, nowe media, leśna 
działka, piwnica, garaże, tarasy, 
panele, monitoring, sauna, Głowno, 
tel. 602-276-728.

 Sprzedam mieszkanie 73 mkw., osiedle 
Bratkowice, 1 piętro, tel. 661-800-516.

 Sprzedam mieszkanie 58 mkw, Łowicz 
ul. Starzyńskiego, tel. 668-049-981.

 Sprzedam działkę budowlaną o pow. 
0,8 ha w Bielawach, tel. 784-843-470.

 Mieszkanie 72 mkw. po generalnym 
remoncie, 4-pokojowe, duża kuchnia, 
piwnica, os. Bratkowice, tel. 737-410-189.

 Sprzedam mieszkanie M-3, 48m2, 
osiedle Bratkowice, tel. 501-248-347.

 Polesie, 9.400 mkw., tel. 603-878-783.

 Działka budowlana, 1350 m2 Świące. 
obszar Natura 2000., tel. 666-049-802.

 Sprzedam działkę rolną 0,26 ha, 
Szymanowice, tel. 536-009-699.

 Sprzedam dom 155m2 na działce 
1218 m2 w Bełchowie, tel. 696-344-196.

 Sprzedam las 1,05 ha i 1,11 ha, tel. 
608-815-516.

 Sprzedam działki budowlane Trakt 
Łowicki 5 km od Łowicza w stronę 
Skierniewic, wiadomość Parma 2, tel. 
725-416-972.

 Działki budowlane, ul. Łowicka, 
Mysłaków, tel. 666-337-808.

 Sprzedam dom w Łowiczu, tel. 
797-777-537.

 Gospodarstwo rolne 22,13ha klasa 
III-VI, Seligi gmina Bielawy. Możliwość 
nabycia placu z budynkami i przyległą 
działką 0,95ha, tel. 535-730-887.

 Sprzedam działkę budowlano-rolną 
o pow. 6000m2 we wsi kurabka, gm. 
Bolimów. Dojazd asfaltowy, prąd i 
wodociąg przechodzącą przez działkę 16 
zł/m2, tel. 604-739-461.

 Budynki gospodarcze, 230 mkw., 
320 mkw., 170.000 zł, Chruślin, tel. 
695-248-808.

 Chruślin, 9 ha ziemi, 180.000 zł, tel. 
695-248-808.

 Sprzedam ziemię 2,5 ha, II, III klasa, 
40.000 zł/h, Chruślin, tel. 695-248-808.

 Sprzedam ziemię 3 ha, IV, V klasa, 
18.000 zł/h, Chruślin, tel. 695-248-808.

 Sprzedam działkę budowlaną 
uzbrojoną o powierzchni ok 1000m2 w 
Chąśnie na osiedlu nowo wybudowanych 
domów, tel. 883-428-595.

 Sprzedam mieszkanie II piętro 48 
mwk., tel. 791-768-666.

 Mieszkanie 60 m2, 3 pokoje osiedle 
konopnickiej, II piętro, tel. 602-176-370.

 Sprzedam 7 hektarów ziemi w 
miejscowości Świące, tel. 694-612-055.

 Działka budowlana przy drodze Łowicz-
Strzelcew, tel. 793-024-030.

 Sprzedam mieszkanie własnościowe, 
Głowno, ul. Sikorskiego, tel. 668-405-227.

 Sprzedam działkę rolno-budowlaną 
(8.000 mkw.) o walorach rekreacyjnych w 
Janowicach, tel. 730-281-648.

 Sprzedam 5,39 ha ziemi, numer 
działki 64/2, bezpośredni dojazd z drogi 
asfaltowej, Romanów gmina Pacyna, tel. 
889-283-005.

 Sprzedam działkę rolną 30 arów 
+siedlisko 5 arów wraz z zabudowaniami, 
Sromów, tel. 579-642-905.

 Pilnie sprzedam mieszkanie 44 
mkw., Noakowskiego, IV piętro, tel. 
530-013-864.

wynajem
 Wynajmę 2pokojowe mieszkanie obok 

dworca PkP, tel. 791-000-972.

 Tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 
Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-
16, tel. 512-098-358.

 Przyjmę ziemię w dzierżawę, złaków 
Borowy i okolice, tel. 727-472-512.

 Pokój Starzyńskiego, tel. 692-101-989.

 Dam w dzierżawę łąkę, tel. 
603-878-783.

 Wynajmę 2 pokojowe mieszkanie w 
Łowiczu, tel. 510-177-041.

 Łowicz kawalerka do wynajęcia, tel. 
781-487-802.

 Mieszkanie do wynajęcia w centrum 
Łowicza, tel. 693-499-861.

 Domek do wynajęcia w Strykowie, tel. 
603-642-202.

 Wynajmę halę 200 mkw, tel. 
721-308-993.

 Wynajmę kawalerkę, centrum Łowicza, 
tel. 790-502-139.

 Wynajmę lokal na krakowskiej pod 
biura, mieszkania, tel. 607-809-288.

 Przyjmę ziemię w dzierżawę, tel. 
606-569-727.

 Do wynajęcia mieszkanie w Głownie, 
tel. 535-885-251.

 Pokoje do wynajęcia 1- i 2-osobowe, 
krakowska 13, tel. 604-529-656.

 Powierzchnia ok. 50 mkw z węzłem 
sanitarnym, dzierżawa 500 zł/
miesięcznie, tel. 695-546-463.

zamiana
 Mieszkanie 57,86 mkw. zamienię na 28 

lub 32 mkw z dopłatą, tel. 694-407-740.

kupno różne
 Bagnety, monety, starocie, tel. 

606-941-752.

 kupię 4 sztuki opon letnich używanych 
w dobrym stanie 175/65/14, tel. 
605-470-435.

sprzedaż różne
 Sprzedam krzesła do renowacji, tel. 

669-325-029.

 kręgi, pokrywy, przepusty, płytki 
chodnikowe w kolorze, tel. 531-467-981.

 Drewno kominkowe, opałowe 
(workowane). Skrzynki uniwersalki, 
jedynki, klepki. Producent, tel. 
501-658-261.

 Drewno kominkowe, opałowe, tel. 
504-257-615.

 Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, transport, tel. 600-895-026.

 Drewno opałowe, tel. 798-877-090.

 Rusztowania warszawskie, tel. 
500-262-573.

 Jaja wiejskie, tel. (46) 837-14-61, 
665-094-708.

 Panele słoneczne, tel. 727-534-450.

 kontener biurowo- mieszkalny, tel. 
603-607-929.

 Sprzedam Migomaty 180-250 Amper 
TIG ACDC 180 Amper, tel. 502-506-412.

 Sprzedam śrutownik Bąk, pompę 
wodną z silnikiem, nową, typ Apollo, tel. 
508-917-853.

 Drzewo opałowe, tel. 660-726-748.

 Rowerek 16” dziewczęcy, tel. 
515-933-244.

 Sprzedam stębnówki, automaty, 
Brzeziny, tel. 663-496-011.

 Skrzynki jedynki, palety, drabiny, wagi, 
tel. 665-464-794.

 Brama garażowa wys. 219x214, tel. 
506-771-822.

 Topole sprzeda tartak, tel. 506-202-161.

 opony używane 149/28, 420/70/R28, 
184/R38, silnik perkins 6-cylindrowy, tel. 
502-680-055.
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 kostka brukowa, tel. 601-052-050.

 Sprzedam łóżko rehabilitacyjne, 
Głowno, tel. 699-939-986.

 Betoniarka, silnik 1,5 kW, atlas do 
ćwiczeń, tel. 530-370-088.

 kanapa narożna lewostronna 
ciemny brąz długość 215 cm tanio!, tel. 
507-783-702.

 Sprzedam 2 kanapy używane 
rozkładane, tel. 604-739-461.

 Sprzedam bramę 4 m, stan bdb, tel. 
512-604-257.

 Sprzedam używany piec c.o. na 
ekogroszek, tłokowy, 20 kW, tel. 
608-295-214.

 Sprzedam ziemię czarną, tel. 
607-809-288.

 krzesła, stół, tel. 500-519-872.

 Sprzedam meble kuchenne, tanio, tel. 
693-943-719.

 Cegła kratówka, tel. (46) 837-15-69.

 Sprzedam kompresor 200l, 2-tłokowy, 
polskiej firmy, tel. 608-171-821.

 Drzewo opałowe śliwy oddam za 
darmo za usunięcie z pola, Dmosin, tel. 
601-286-499.

 Sprzedam beczkę asenizacyjną 
krościan 10.000 litrów i 4.500 litrów, tel. 
508-364-849.

 krzesła niedrogo, tel. 730-807-126.

 Wynajmę mieszkanie na 
os. Starzyńskiego, 2 pokoje, 
umeblowane, tel. 725-786-178, po 
16.00.

 Ryksza 3-kołowa 1.500zł, tel. 
695-546-463.

praca

dam pracę
 zatrudnię osobę do serwisu opon 

na stanowisko mechanik-wulkanizator, 
Bratoszewice, dobre warunki, tel. 
505-151-701.

 Przyjmę do pizzerii w Łowiczu 
barmankę oraz pomoc kuchenną, tel. 
504-859-387, 885-353-500.

 zatrudnię dekarzy lub pomocników, 
okolice Dmosina, tel. 609-846-316.

 Przyjmę pracownika do dociepleń, tel. 
511-735-802.

 zatrudnię do zbioru bobu, tel. 
884-882-509.

 zatrudnię do sprzątania, tel. 
691-991-000.

 zatrudnię do zbioru truskawek, tel. 
785-480-517.

 Dam pracę: elewacje, wykończenia 
wnętrz, tel. 500-005-095.

 Poszukujemy osoby z doświadczeniem 
na samodzielne stanowisko cukiernika 
w dziale ciast deserowych (ciastka 
kremowe, torty) w Głownie. Atrakcyjne 
wynagrodzenie do negocjacji, tel. 
504-110-884.

 Praca dla szwaczek, firma 
zlokalizowana jest w Głownie, tel. 608-
371-616, 504-907-383.

 Przyjmę do zbioru bobu, tel. 
782-603-477.

 Przyjmę do zbioru bobu, możliwość 
dowozu, wysoka stawka godzinowa, tel. 
512-874-011.

 Przyjmę spawacza może być do 
przyuczenia, tel. 603-061-839.

 Pomocnika na budowę, tel. 
785-402-533.

 zatrudnię kierowcę kat. C, C+e, 
również dorywczo w ruchu krajowym, tel. 
601-385-525.

 zatrudnię pracowników do bobu, tel. 
790-575-493.

 zatrudnię kierowcę C+e. Praca na 
terenie kraju w oparciu o umowę o pracę 
(załadunek w Piątku), tel. 501-661-904.

 zatrudnię pracownika do ślusarni, 
Stryków, tel. 606-439-498.

 zatrudnię dociepleniowców z 
doświadczeniem i pomocników, tel. 
600-575-945.

 zatrudnię kierowcę C+e, tel. 
505-845-686.

 zatrudnię kierowcę C+e na cały etat 
lub na pół etatu, tel. 501-630-015.

 Zatrudnię pomocnika do lat 45 
na skład węgla i kamienia, tel. 
722-207-322.

 zatrudnię do zbioru truskawek, możliwy 
dowóz, nawadniane, ścielone, tel. 
796-569-721.

 Praca przy bobie, Sierżniki, tel. 
693-048-613.

 Zatrudnię pomocnika brukarza, tel. 
881-319-086.

 zbiór bobu, tel. 663-187-323.

 zatrudnię pomocnika na budowę, tel. 
665-731-549.

 zatrudnię do zbioru bobu, Bocheń, tel. 
691-671-340, 725-875-589, po 20.

 Przyjmę do zbioru truskawek, tel. 
500-850-873.

 zatrudnię pracowników do rozbioru 
półtusz i produkcji wędlin, tel. 
662-296-699.

 zbiór bobu Chąśno, tel. 697-624-236.

 zatrudnię Panie do zbioru pieczarek, 
praca na stałe, umowa, kontakt 
Dąbkowice Dolne 41 gm. Łowicz, tel. 605-
081-709, 503-158-403, Dąbkowice Dolne 
41, gm. Łowicz.

 zatrudnię kombajnistę, tel. 
695-052-735.

 zatrudnię kierowcę do rozwożenia 
gazu po Głownie, tel. 600-237-175.

 zatrudnię do zbioru truskawek i bobu, 
tel. 880-653-411.

 Przyjmę do pizzerii w Łowiczu kierowcę 
na stałe oraz weekendowo, tel. 504-859-
387, 885-353-500.

 zatrudnię do zbioru truskawek okolice 
Rybna, tel. 508-533-306.

 Przyjmę do zbioru bobu, tel. 
668-479-883.

 Gospodarstwo Glinnik filia Sobota 
zatrudni na stanowiska palacz i 
traktorzysta, tel. (42) 719-57-54, tel. 
501-569-530.

 zatrudnię na budowę murarza i 
pomocnika stawka od 17 do 22 złotych 
na godzinę, tel. 667-324-294.

 Firma krolux zatrudni do prac 
torowych. Atrakcyjne wynagrodzenie, 
dzwonić 9-13, tel. 668-391-722.

 Zatrudnię do zbioru bobu, 
Łaguszew, tel. 605-591-610.

 zatrudnię pracownika do pracy 
w gospodarstwie rolnym przy bydle 
mlecznym w pełnym wymiarze godzin. 
zarobki w zależności od umiejętności i 
zaangażowania w pracę, tel. 694-316-412.

 zatrudnimy kierowcę kat. C+e w ruchu 
międzynarodowym. Praca w systemie 
tygodniowym w relacji Pl-Cz-Pl. , tel. 
500-287-850.

 zatrudnię tynkarza, tel. 692-157-417.

 zatrudnię na okres żniw kombajnistę, 
tel. 502-037-679.

 Przyjmę do pracy kierowcę z kat. C 
+ karta kierowcy, praca z codziennymi 
zjazdami do domu, weekendy i święta 
wolne, stabilne stałe zatrudnienie, 
Głowno, tel. 666-308-980.

 Przyjmę do pracy w szwalni na 
guzikarkę i dziurkarkę, również do 
przyuczenia oraz pomoc szwalni, 
Głowno, tel. 668-008-211.

 Firma Budmax zatrudni 
pracowników do robót drogowych i 
układania kostki, tel. 601-593-011.

 zatrudnimy pizzermana z 
doświadczeniem lub do przyuczenia 
- atrakcyjne wynagrodzenie, tel. 
501-620-170.

 zatrudnię do zbioru truskawek, 
Płaskocin, tel. 661-852-737.

 zatrudnię kierowcę C+e, transport 
krajowy. Dobre zarobki, tel. 608-067-847.

 zatrudnię pracownika do prac 
wykończeniowych, tel. 509-299-676.

 Chałupniczkę zatrudnię (szycie), tel. 
601-306-165.

 zatrudnię do zbioru bobu, tel. 697-693-
641, 511-144-345.

 zatrudnię od zaraz pracowników 
ogólnobudowlanych, tel. 501-952-531.

 zatrudnię kierowcę kat. C+e (chłodnia); 
wyjazdy z Tesco Teresin. Dobre zarobki, 
tel. 608-067-847.

 zatrudnię do zbioru bobu, tel. 
661-681-278.

 zatrudnię murarzy z doświadczeniem 
oraz do przyuczenia, tel. 573-084-666.

 Przyjmę do pracy biurowej na staż, 
kadrybratex@op.pl.

szukam pracy
 Podwójna obsada kierowców C+e 

poszukuje pracy na chłodnie od zaraz 
hiszpania-Pl, tel. 605-470-435.

 Cięcie trawy kosą na żyłkę, tel. 
663-074-485.

usługi wideo
 NAk Studio Films: firma z długoletnią 

tradycją, z nowymi technologiami hD, 
ujęcia dronem, tel. 889-910-129.

 Wideofilmowanie. Fotografia, tel. 
698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
 Wylewki agregatem, tel. 

698-480-048.

 usługi minikoparką, przeciski kretem, 
tel. 668-591-725.

 Tynki maszynowe, tel. 796-954-454.

 układanie kostki brukowej, tel. 
667-837-817.

 Cyklinowanie, polerowanie, tel. 
501-249-461.

 układanie kostki brukowej,  
opaski wokół nagrobków, tel. 
667-189-380.

 Tynki, tel. 575-661-940.

 Brukarstwo, tel. 791-306-104.

 usługi kruszarką (rozbiórki), 
przesiewaczem, walcem, ładowarką, 
koparko-ładowarką, koparką 
gąsiennicowa, wywrotką, transport 
maszyn budowlanych, rolniczych, tel. 
693-565-564.

 układanie kostki brukowej, tel. 
605-565-647.

 ogrodzenia panelowe, metalowe, 
siatki, betonowe, łupane, bramy, furtki, 
balustrady, wiaty, fundamenty, tel. 
798-877-090.

 Malowanie, tel. 514-347-542.

 Dachy, pokrycia dachowe, konstrukcje, 
obróbki, tel. 609-846-316.

 usługi budowlane, docieplenia, tel. 
572-947-448.

 usługi minikoparką, wywrotka do 3,5 
tony, tel. 608-632-134.

 ogrodzenia - montaż, tel. 606-303-471.

 Docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. FVAT, 
tel. 606-737-576.

 okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 Wykończenia wnętrz, remonty, tel. 
532-115-111.

 układanie płytek, remonty, tel. 
666-152-315.

 Dachy, elewacje. Szybko, tanio, 8% VAT, 
tel. 502-859-742.

 Malowanie elewacji, tel. 
607-168-196.

 Wykończenia wnętrz, malowanie, 
gipsowanie, ścianki działowe, sufity 
podwieszane, glazura, terakota, przeróbki 
hydrauliczne i elektryczne, itp. Wolne 
terminy, tel. 663-801-457.

 Malowanie ogrodzeń, renowacja, tel. 
793-394-921.

 Brukarstwo, tel. 579-243-494.

 Gładź, malowanie, glazura, terakota, 
łazienki wykończenia, malowanie 
elewacji, tel. 609-541-373.

 Wylewki maszynowy mixokret, tel. 
517-032-915.

 Remonty wykończenia od A-z, tel. 
739-021-981.

 Stawianie, renowacja kominów, 
wylewki, tel. 739-021-981.

 Malowanie, gipsowanie, ścianki Gk, 
sufity podwieszane, itp. Wolne terminy, 
tel. 663-801-457.

 kierowanie budowami, projekty 
indywidualne, adaptacje, tel. 
693-184-322.

 Docieplenia, elewacje, tel. 519-179-135.

 Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. 607-612-176.
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 Tynki maszynowe profesjonajne, 
wylewki, tel. 604-144-668.

 krycie dachów i sprzedaż materiałów 
budowlanych. Tanio, solidnie!, tel. 
608-677-525.

 Papa - tanio, solidnie!, tel. 608-677-525.

 Przyłącza wodno-kanalizacyjne, 
minikoparka, wywrotka piasek, suchy 
beton, tel. 508-175-031.

 Remonty. kompleksowe wykończenia, 
dekoracje ścienne, tel. 535-201-707.

 Parkiety: profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem, 
lakierowanie. Schody: cyklinowanie, 
lakierowanie, tel. 607-090-260.

 Tynki, remonty, docieplenia, tel. 
510-300-753.

 Cyklinowanie bezpyłowe, tel. 
504-960-515.

 Malowanie dachów, papa 
termozgrzewalna, tel. 608-195-550.

 Montaż ogrodzeń panelowych i innych 
oraz układanie kostki brukowej, tel. 
665-678-432.

 Tynki tradycyjne, mułkowane, 
murowanie, tel. 725-668-616.

 Murowanie klinkier, płoty i kominy, tel. 
721-651-936.

 Bramy garażowe, wrota, drzwi, 
ogrodzenia, bramy, montaż ogrodzeń, tel. 
506-771-822.

 ekspresowe malowanie, tel. 
506-964-119.

 Zlecę remont kominów Łowicz, tel. 
604-211-757.

 Budowanie domów, garaży od 
podstaw, przeróbki budynków 
mieszkalnych i gospodarczych, 
murowanie kominów z klinkieru, tel. 530-
026-584, 723-917-819.

 Dachy, pokrycia dachowe, tel. 723-917-
819, 530-026-584.

 Tartak objazdowy, tel. 506-202-161.

 Tartak sprzeda topole, tel. 506-202-161.

 Adaptacja poddaszy, ścianki, sufity 
G/k, malowanie, gładzie, glazura, 
terakota, tel. 792-781-446.

 Gipsowanie, malowanie, panele 
podłogowe. Tanio i solidnie, tel. 
664-712-854.

 układanie kostki brukowej, tel. 
531-020-043.

 Docieplenia, gładzie, malowanie, tel. 
796-334-745.

 Remonty, glazura, terakota, gładzie, 
malowanie, tel. 721-108-965.

 Remonty, dachy, tel. 698-453-588.

 Firma oferuje budowę domów 
od podstaw, garaży i budynków 
gospodarczych, tel. 605-051-991.

sprzedaż
 extra czarna ziemia ogrodowa, po 

obróbce mechanicznej, tel. 601-239-779.

 żwir (kamień) 16-35 mm do ogrodu, 
odwodnień i drenażu, kopalnia 
Maurzyce, tel. 601-239-779.

 Sprzedaż piasku, kruszyw, ziemi 
ogrodowej sortowanej, tel. 693-565-564.

 Rusztowania warszawskie, tel. 
500-262-573.

 Wyprzedaż rolet okiennych, tel. 
602-370-470.

 Tanie, dobre, nowe okna i drzwi, tel. 
602-370-470.

 Drut zbrojeniowy, słupki ogrodzeniowe, 
tel. 665-464-794.

 Remonty, wykończenia, tel. 511-568-525.

 Cegła biała, pojedyncza, tanio, tel. 
574-783-148.

 Sprzedam piec C.o. SAS MulTI 
23kW z automatycznym podajnikiem na 
ekogroszek i dodatkowym paleniskiem, 
cena 2200 zł, tel. 607-055-518.

usługi 
instalacyjne

 hydraulika kompleksowo, tel. 
601-818-310.

 usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne. złota rączka, tel. 
506-891-289.

 Fotowoltaika, tel. 727-534-450.

 Anteny, telewizory naprawa, tel. 
791-210-176.

 Tanio kamery, ekspres, tel. 728-188-127.

 usługi elektryczne, tel. 509-838-364.

usługi inne
 Wycinka drzew, usługi podnośnikami 

koszowymi 27-metrowymi, tel. 668-591-725.

 okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 Rozdrabnianie gałęzi, wycinka drzew, 
zakrzaczeń, koszenie traw i prace 
ogrodnicze, tel. 667-732-751.

 Masz problem z komputerem: 
zadzwoń., tel. 504-070-837.

 okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 Wycinka drzew, tel. 696-008-528.

 odnawianie wanien, tel. 600-979-826.

 Wycinka drzew, tel. 510-052-908.

 usługi podnośnikiem, tel. 510-052-908.

 Mycie, malowanie dachów, elewacji, 
kostki, tel. 510-052-908.

 Naprawa telewizorów, Łowicz Topolowa 
19, tel. (46) 837-70-20, tel. 728-227-030.

 usługi rębakiem, rozdrabnianie gałęzi, 
przycinka drzew, tel. 606-370-008.

 koszenie nieużytków i łąk, tel. 
606-370-008.

 Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. 
782-718-483.

 Posprzątam strychy, komórki, garaże, 
tel. 606-941-752.

 Transport: piasek, pospółka, podsypka, 
ziemia, tel. 602-471-796.

 Rozbiorę budynek, tel. 607-809-288.

 Samochody do ślubu, tel. 698-234-166.

matrymonialne
 Poznam miłą zadbaną dziewczynę do 

związku, tel. 782-140-763.

 Poznam atrakcyjną kobietę, tel. 
781-196-232.

 Poznam Panią z Łowicza z własnym 
mieszkaniem w wieku 55-65 lat, stały 
związek, tel. 882-839-095.

 Pan 60+ pozna Panią, żychlin i okolice, 
tel. 516-437-260.

nauka
 Prace dyplomowe - przepisywanie, 

pomoc, tel. 794-060-711.

 Matematyka, tel. 791-802-482.

 Matematyka, tel. 607-440-582.

 Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, tel. 607-440-582.

rolnicze – kupno

płody rolne
 kupię zboża, tel. 508-471-814.

 kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. 783-112-512.

 Skup zboża, auto samozaładowcze, tel. 
607-202-732.

 kupię zboże, tel. 693-157-117.

 kupię mieszankę zbożową, tel. 
692-996-054.

hodowlane
 Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. 
603-711-760.

 kupię byczki, jałówki 100-500 kg do 
dalszego chowu, tel. 515-121-410.

maszyny
 każdego ursusa, Władymirca, tel. 

725-361-836.

 kupię C-328, C-330, C-360, C-355, 
C-380, MTz, MF-255, T-25 Władimirec 
bez dokumentów, do remontu, tel. 
502-939-200.

 kupię każdego bizona oraz inne 
maszyny, mogą być do remontu, tel. 
602-522-478.

 kupię opryskiwacz sadowniczy, 
kosiarkę sadowniczą, wózek widłowy 
spalinowy typu Rak, GPW, ciągnik 
rolniczy ursus C-355, C-360., tel. 
666-941-477.

 kupię dyszel do przyczepy rolniczej 
D-35, tel. 537-577-115.

 kupię orkana, imadło, ciągnik, 
maszyny rolnicze, tel. 607-809-288.

rolnicze - 
sprzedaż
płody rolne

 Sprzedam kukurydzę, tel. (46) 837-14-61.

 Suche wysłodki, śruty, otręby, tel. 
602-235-159.

 Pszenżyto, tel. 662-665-605.

 Sprzedam bób, tel. 608-613-658.

 Sprzedam słomę ze stodoły, duże bele, 
tel. 665-664-174.

 Sprzedam słomę kostkę żytnia i 
owsianka oraz dojarkę, tel. 662-729-242.

 Sprzedam żyto, słomę w balotach z 
mieszaki i żytnią. , tel. 781-482-667.

 Sucha słoma (Bele) Świeryż, tel. 
696-565-452.

 Słoma baloty ze stodoły, tel. 
503-681-612.

 Jęczmień, tel. 509-425-237.

 Sprzedam żyto, tel. 604-781-918.

 Sprzedam jęczmień, tel. 790-246-484.

 Słoma baloty, złaków, tel. 507-659-615.

 Sprzedam owies, mieszankę, łubin 
słodki, tel. 666-689-325.

 Pszenżyto, jęczmień, tel. 
695-066-195.

 Sprzedam słomę po żniwach. Sprzedam 
belki ze stodoły., tel. 664-135-758.

 Słoma ze stodoły., tel. 880-438-146.

 Sianokiszonka, tel. 603-609-674.

 Sprzedam pszenżyto i owies, tel. 
782-266-800.

 Sprzedam słomę belowaną, ze stodoły, 
tel. 602-269-735.

 żyto, pszenżyto, tel. 504-629-438.

 Pszenżyto, tel. 601-851-421.

 Sprzedam mieszankę zbożową, Chąśno, 
tel. 502-123-315.

 Sianokiszonkę w balotach, lucerna z 
trawą pierwszy pokos i słoma okrągłe belki 
120, tel. 606-901-931.

 Sprzedam słomę okrągłą ze stodoły 
ok 50 sztuk okolice Łyszkowic, tel. 
725-199-047.

 Żyto, przenżyto, tel. 510-487-222.

 Słoma z mieszanki, tel. 607-168-196.

 Sprzedam pszenżyto i jęczmień, tel. 
665-220-396.

 Sprzedam pszenżyto 10 ton, tel. 
668-165-646.

 Sprzedam pszenicę, tel. 693-299-439.

 Sprzedam pszenicę, tel. 608-137-544.

 Sprzedam owies, tel. 691-048-459.

 Sprzedam pszenżyto, tel. 603-240-034, 
zielkowice 104.

 Słoma po kombajnie 10 ha; okolice 
Wiesiołów-Borki, tel. 664-929-197.

 Sprzedam owies, tel. 601-379-628.

 Sucha słoma ze stodoły, baloty 130, tel. 
517-544-028.
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 Sprzedam żyto, pszenżyto i mieszankę 
zbożową Łowicz, tel. 605-124-955.

 Sprzedam żyto, pszenżyto, tel. 
695-027-515.

 Sprzedam pszenżyto, żyto, owies, 
słomę bele ze stodoły 30 zł sztuka, tel. 
601-814-220.

 Sprzedam słomę ze stodoły, zakrzew, 
tel. 509-392-251.

 Sprzedam słomę, tel. 664-837-390.

 Sprzedam pszenicę, tel. 667-528-726.

 Słoma duże baloty, tel. 667-574-682.

 Sprzedam zboże 200 kg owsa, 
200 kg mieszanki, kompina 38, 
tel. (46) 838-63-16.

 Sprzedam zboże, Sierżniki, tel. 
726-763-366.

 Sprzedam 4 tony pszenżyta, 2 tony 
żyta, Skaratki, tel. 664-157-305.

 Sprzedam słomę małe kostki oraz w 
dużych belach, krępa, tel. 537-077-782.

 Sprzedam owies, tel. 665-349-136.

 Sprzedam słomę ze stodoły, okrągłe 
belki, Retki, tel. 795-499-795.

 Młuto browarniane, tel. 
600-323-947.

 Słoma w balotach 120/150 ze stodoły, 
tel. 721-169-137.

 Sprzedam słomę w okrągłych belkach 
ze stodoły, tel. 609-376-037.

 Sprzedam owies i żyto, tel. 
725-805-968.

 Sprzedam pszenżyto i owies, tel. 
604-088-657.

 Sprzedam siano belki 120/120, tel. 
663-862-667.

 Sprzedam pszenżyto, tel. 501-278-988.

 Sprzedam 3 tony pszenicy ozimej i 0,5 
tony owsa, tel. 663-875-635.

 Sprzedam słomę, tel. 693-423-047.

 Sprzedam pszenżyto Chąśno 32, tel. 
609-788-366, gmina Chąśno.

 Sprzedam 9 ton pszenżyta, żyta 3 tony, 
tel. 607-385-745.

 Sprzedam słomę, Łaźniki, tel. 
788-934-923.

 Sprzedam owies, tel. 698-891-966.

 Sprzedam słomę w belach ze stodoły, 
możliwy transport, tel. 601-662-955.

 Sprzedam słomę żytnią, Łyszkowice, 
tel. 782-652-093.

 żyto, zduny, tel. 532-277-616.

 Pszenica i żyto, tel. 880-481-612.

 Słoma (baloty) ze stodoły, Guźnia, tel. 
880-918-256, 889-910-333.

 Sprzedam słomę po prasie pasowej 
Bąków Górny, tel. 695-451-219, Bąków.

 Sprzedam żyto 4 tony, tel. 512-178-872.

 Sprzedam pszenżyto, tel. 532-114-766.

 Sprzedam zboże paszowe, tel. 
793-594-338.

 Sprzedam owies, pszenżyto i słomę w 
belach 125, tel. 668-511-760.

 Pszenżyto, owies + jęczmień, tel. 
510-084-555.

 Sprzedam jęczmień, pszenżyto i słomę 
w kostkach spod dachu, tel. 602-387-024.

 Jęczmień, tel. 665-103-042.

 Sprzedam jęczmień, tel. 502-670-409.

 Słoma baloty, tel. (46) 837-15-69.

 Pszenżyto i owies + pszenżyto, tel. 
512-544-156.

 Sprzedam zboże, tel. (46) 838-17-22.

 Sprzedam pszenżyto 5 ton, tel. 
690-159-971.

 Słoma duże bele, okolice Łyszkowic, 
tel. 513-184-091.

 owies, żyto, pszenżyto z żytem 
zmieszane, tel. 736-417-516.

 Sprzedam żyto, mieszaknkę i 
pszenżyto, tel. 663-074-485.

 Sprzedam buraczek paszowy, tel. 
693-692-539.

 Proso, gorczyca, kukurydza, owies, 
mieszanka, jęczmień, pszenżyto, 
pszenica, słoma, tel. 506-115-015.

 Mieszanka pszenżyto, Łasieczniki, tel. 
511-679-231.

 Siano 2019 roku dla koni, tel. 
609-251-692.

 Sprzedam pszenżyto, tel. 694-354-091.

 Sprzedam słomę, Chruślin, tel. 
661-251-354.

 Słoma, duże bele, ziemia, tel. 
693-944-068.

 Sprzedam żyto, pszenżyto, mieszankę, 
tel. 699-932-087.

hodowlane
 Sprzedam jałówki cielne 25 kwiecień, 

tel. 732-797-792.

 Drób ozdobny, nioski, kaczki, indyki, 
perliczki, tel. 726-121-861.

 Sprzedam jałówki wysokocielne spod 
oceny, tel. 507-489-002.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
termin wycielenia 30.VII, tel.  
607-889-775.

 Dwie jałówki, krowa na ocieleniu, tel. 
509-137-971.

 Sprzedam prosiaki, tel. 570-513-525.

 Sprzedam jałówkę na wycieleniu. 
Wycielecie 24.08. Telefon po godzinie 
17.00, tel. 696-544-209.

 Sprzedam dwie jałówki. Wycielenie 
01.08, tel. 721-296-923.

 Sprzedam prosiaki, tel. 664-196-280.

 Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
termin 30 czerwca, tel. 887-820-851.

 Sprzedam prosiaki, tel. 732-797-792.

 Sprzedam prosięta, tel. 607-150-316.

 Jałówka wysokociena, urzecze 73, tel. 
510-603-072.

 Jałówka na wycieleniu, tel. 
609-562-159.

 Prosiaki 13 szt, tel. 575-429-669.

 Sprzedam cielaki i żarłaki, tel. 
665-349-136.

 Sprzedam jałówkę pod zacielenie, tel. 
665-349-136.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną 
Simental, tel. 503-562-330.

 Sprzedam byczki, tel. 884-203-464.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
termin wycielenia 28.06.2020r, tel. 
515-661-856.

 Sprzedam prosięta, Goleńsko, tel. 
782-233-997.

 Sprzedam 4 letnią krowę na wycieleniu, 
tel. 46838-83-89.

 Sprzedam krowę wysokocielną 7 lat, 
tel. 665-974-254.

 Sprzedam jałówkę wysokocielną 
Simental Mleczny, tel. 725-494-424.

 Sprzedam jałówkę, wycielenie 30.06, 
tel. 512-178-872.

 Sprzedam byczka żarłaka, tel. 
660-634-759.

 Sprzedam cielaki do dalszego 
odchowu, byczki i jałoszki, tel. 
697-974-446.

 Sprzedam jałówki na ocieleniu, tel. 
665-727-703.

 krowy na wycieleniu, koniec czerwca, 
tel. 721-882-912.

 Dwie jałówki wysokocielne, tel. 
518-103-986.

 Prosiaki 30 sztuk, tel. 721-302-414.

 Jałówka na wycieleniu, tel. 
506-573-284.

 Jałówka na wycieleniu, tel. 
503-785-935.

 Jałówka 150 kg, tel. 606-569-727.

 Sprzedam krowę na wycieleniu, tel. 
608-691-072.

 Sprzedam prosięta 8-tygodniowe, 
nierejestrowane, cena za sztukę 250 zł, 8 
sztuk, tel. 663-862-667.

 Sprzedam prosięta, tel. 508-364-849.

 Sprzedam byczki, tel. 511-611-296.

maszyny
 Beczka asenizacyjna 4.000 l, stan bdb., 

śrutownik bijakowy, tel. 600-523-438.

 Wywrot, siłownik, silnik, skrzynia, koła 
900/20, tel. 607-809-288.

 Mały kombajn prasa, kostka 
rozrzutnik jednoosiowy, rozsiewacz kos, 
cyklop, siewnik kukurydza/burak, tel. 
696-736-701.

 Sprzedam części do Bizona, tel. 
503-949-866.

 Przyczepa do ciągnika, tel. 
693-652-261.

 Pług 2, sianozgrabiarka, tel. 
604-931-629.

 Przyczepa samozbierająca, lance 
hydrauliczne do opryskiwacza hardi, 
rozsiewacz Amazone zAu 1500, 
przyczepa, tel. 727-472-512.

 Sprzedam siewnik, zgrabiarkę 7 i 
kosiarkę rotacyjną, tel. 695-243-117.

 kombajn zbożowy z56, rozrzutnik 
obornika dwuosiowy i opryskiwacz Pilmet 
dwunastometrowy, tel. 503-681-612.

 Chłodziarka do mleka, dojarka, tel. 
721-169-137.

 Sprzedam kombajn Bizon, ursus 114 i 
maszyny rolnicze, tel. 664-954-170.

 Bizon z-56, cyklop, ursus u-902, prasa 
z-224, beczka 2000l, rozrzutnik obornika, 
tel. 512-179-465.

 Wycinak do kiszonek, tel. 601-692-105.

 C-330, 1970 rok, sprawny, 
zarejestrowany, 11.000zł, tel. 507-429-601.

 Maszt do widlaka przerobione na tył do 
ciągnika, tel. 698-371-521.

 Rrozrzutnik jedno osiowy, brony piątka, 
wyciągarka, tel. 725-847-441.

 Sprzedam prasę małą kostkę, 
wentylatory duży z silnikiem, tel. 
729-304-322.

 Stoły do rzepaku szer. 3m, 4,5m, 
5,10m, 6m, tel. 509-282-300.

 Przekładnie Shimano, kosy boczne 
elektryczne, tel. 509-282-300.

 Deszczownie do warzyw, duży wybór, 
tel. 509-282-300.

 Ciągnik MF 3085, przyczepę, lawetę, 
tel. 607-168-196.

 Sprzedam 2 zbiorniki na zboże, 
podajnik kubełkowy i ślimak, tel. 
533-667-939.

 Talerzówka 8x2, mieszalnik 1,2 t, tel. 
664-929-197.

 Ciągnik C-355 sprzedam lub zamienię 
na C-330, tel. 504-019-557.

 kombajn zbożowy Bizon z-056 1988 
rok, stan dobry; rozrzutnik obornika 
2-osiowy, prasa z-224, tel. 604-994-832, 
666-964-760.

 Pług 4-skibowy, przetrząsacz do siana, 
słoma ze stodoły duże bele, tanio, tel. 
509-838-266.

 Narzędzia ciągnikowe, krajzega, 
pustaki, deski, tel. 667-041-252.

 Prasa rolująca John Deere 580, tel. 
667-574-682.

 Części używane do bizona i innych, 
silosy lejowe, tel. 602-522-478.

 Sprzedam prasę kostkującą, tel. 
601-052-026.

 Sprzedam agregat uprawowy 2,80 
m. stan dobry, talerzówkę 2 m. stan 
dobry, pług 4-skibowy zagonowy na 
zabezpieczeniach zrywalnych, tel. 
609-459-539.

 Sprzedam poznaniaka, prasę 
Welgner RP12 samozbierającą, dwa 
opryskiwacze, pług 3, tel. 692-778-350.

 kombajn kosa 3 metry, przyczepa 
zbierająca, basen 300 litrów, tel. 
575-429-669.

 Sprzedam zgrabiarkę i przetrząsarkę 
do siana, tel. 665-349-136.

 Plandeki, bilbordy, siatki, tel. 
665-349-136.

 Sprzedam pług 4-skibowy firmy Agro-
Masz, tel. 795-499-795.

 Sprzedam kombajn Anna, tel. 
725-805-698.

 Sprzedam kosiarkę i przetrząsacz, tel. 
887-380-863.

 Sprzedam łyżki i paleciaki, różne 
rozmiary, tury + ładowarki, tel. 
605-884-584.

 Sprzedam dwukółkę sadowniczą, tel. 
603-610-952.

 Sprzedam ładowacz uNhz 500 w 
dobym stanie oraz dwa silniki elekryczne 
7,5 kW i 5 kW na wózkach, tel. (46) 838-
79-13, tel. 665-560-113.

 Pług 4-skibowy, przetrząsacz do siana 
i owijarka, słoma ze stodoły duże bele, 
tanio, tel. 509-838-266.

 T25, 1983 rok, tel. 695-894-414.

 Sprzedam kultywator z agregatem, 
brony 5, siewnik lejek i silniki 5,5 kW, tel. 
692-892-162.

 Sprzedam prasę Sipma Farma 2, 2006 
rok, stan bdb, tel. 515-291-421.

 Sprzedam łuskarkę do bobu, duża 
wydajność, taśmociąg, spłuczka, tel. 
609-705-840.

 Siewnik, waga, talerzówka, tel. 
530-930-104.

 Sprzedam cyklop oraz kultywator 3 m 
w dobrym stanie, tel. 724-041-546.

 C-330, 1976 rok, I właściciel, 10.500 zł, 
tel. 602-584-266.

 kosiarka ogrodowa 1,8m szer., 1.700zł, 
tel. 602-584-266.

 Sprzedam chwytak do belek, tel. 
601-662-955.

 Prasa rolująca Class 250, Massey 
Ferguson 3080, gruber 3 m, tel. 
694-918-190.

 Sprzedam prasę do słomy z-224, 
kostkowa, tel. 510-199-367.

 Sprzedam siewnik poznaniak 
szerokość 2,7 metra, 1995 rok, tel. 
502-102-176.

 Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy w 
dobrym stanie, tel. 665-974-254.

 Sprzedam kombajn z56 cena 
16000 i prasę SIPMA kostka 224, tel. 
793-853-739.

 Sprzedam cyklop stan dobry, tel. 
695-451-219.

 Drapak, brony, pług 2-skibowy, tel. 
730-558-883.

 Adaptacja do tura do ciągnika John 
Deere 2250, tel. 518-647-407.

 Myjka do ziemniaków i słomę ze 
stodoły 120/130, tel. 795-629-994.

 Gruber 2,60 unia, tel. 511-862-710.

 ursus C-355, 1986 ro, nowe tylne 
opony, tel. 788-993-352.

 Rozrzutnik 10-tonowy, cyklop, siewnik 
zbożowy, tel. 665-103-042.

 Brony zwykłe trójpolowe, tel. 
500-342-234.

 oryginalne tylne koła C-330, 20% 
zużycia tanio sprzedam, tel. 606-901-931.

 Sprzedam orkan, tel. 507-544-380.

 Sprzedam Massey Ferguson z 
ładowaczem czołowym 1993r, tel. 
608-691-072.

 kosiarka rotacyjna polska, walec do 
ziemniaków, dwukółka, tel. 880-500-224.

 Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna, stan bdb, tel. 508-364-849.

 Sprzedam rozrzutnik obornika, siewnik 
poznaniak, tel. 517-415-026.

 Prasa Warfama z-543, 2012 rok, siatka-
sznurek, tel. 736-088-116.

inne
 W sprzedaży folie rolnicze (pryzmowe, 

do owijania), tunelowe, siatki, ekogroszek 
workowany. Dostawa - wysyłka, hurt - 
detal, Janinów 13, 99-423 Bielawy, tel. 
504-504-783.

 Siatka na czereśnie, tel. 693-652-261.

 Łubianki, tel. 693-652-261.

 Sprzedam schładzalnik do mleka Alfa 
laval 500l, tel. 698-371-521.

 Schładzalnik do mleka 570 litrów, tanio, 
tel. 692-996-054.

 Dojarka przewodowa westfalia, tel. 
667-574-682.

 zamienię obornik na słomę, tel. 
667-990-921.

  Igla do cielaków, tel. 511-862-710.

 obornik, tel. 603-243-414.

 Sprzedam zbiornik na mleko 330 litrów, 
tel. 608-691-072.

 Dojarka do mleka, tel. 663-074-485.

rolnicze - usługi
 Białkowanie obór, tel. 518-168-598.

 Transport maszyn rolniczych, tel. 
665-734-042.

 okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 zrobię bramy do stodoły, garażu, obory 
oraz ogrodzenia, tel. 505-928-735.

 Dojenie krów, tel. 726-811-028.

 usługi prasą, prasowanie siana, 
sianokiszonki, tel. 606-569-727.

zwierzęta
sprzedaż

 Gęsi, kaczki małe i dorosłe, tel. 
515-277-426.

 oddam w dobre ręce psy dorosłe 
sznaucer miniatura i jamnika, tel. 
515-277-426.

 oddam kotki, tel. 515-057-717.

 Sprzedam 2 owczarki niemieckie 
półroczne długowłose, tel. 661-422-519.

 oddam małe kotki, tel. 532-365-546.

 owczarek niemiecki krótkowłosy 
5-mięsięcy, tel. 667-719-222.

 oddam małe czarne kotki, tel. 
693-278-952.



 www.lowiczanin.info22

Informator
25 czerwca 2020      nr 26   

 ŁoWICz I okolICe

ważne telefony
   infolinia PKP: intercity 703 200 200,  
Koleje Mazowieckie 22 364 44 44,  
Łódzka Kolej Aglomeracyjna  
(42) 205 55 15
  informacja PKS 609-846-204
 Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 Straż pożarna 998 alarmowy
 Komenda Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Łowiczu 46 830 25 
50, 46 830 25 69
 Policja 997 alarmowy
 Komenda Powiatowa Policji  
w Łowiczu 46 837 95 00
 Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16
 Pogotowie wod.-kan. 46-837-35-32
 Pog. energetyczne 991, 46-830-15-00
 PGe: przerwy w dostawach prądu  
422 222 222, infolinia 422 222 298
 Awarie oświetlenia ulicznego  
w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
 Warsztat konserwatorski ŁSM: 
46-837-42-33 (całodobowo);  
609-135-423 (po godz. 15.00)
 Taxi osobowe: 46-837-34-01; 46-191-91; 
46-830-05-00; 606-486-555; 600-508-308;  
Dworcowa: 602-774-552
 Taxi bagażowe: 46-837-35-28 

dyżury przychodni
 Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul. ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h).

infolinie
  infolinia NFZ w sprawie koronawirusa  

czynna całą dobę – 800 190 590
  infolinia Państwowej inspekcji Sani-
tarnej województwa łódzkiego:  
czynne codziennie w godz. 8.00–22.00 
695 422 338, 663 114 439, 782 236 442, 
782 277 228, 663 154 463, 665 386 932
  infolinia dla mieszkańców woj. łódz-
kiego czynna całą dobę: 42 664 19 04
 Sanepid w Łowiczu 46 837 64 94, 
alarmowy (całodobowy) 604 691 091
 Powiatowa Stacja Sanitarno-epide-
miologiczna w Skierniewicach 
46 83346 00, 46 83330 21, 509425343

apteki
 Łowicz – apteka całodobowa: 

    ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
 Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 Chąśno 64, tel. 838-18-25
 Domaniewice, ulica Główna 9,  

tel. 838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 Kiernozia, Rynek kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64; ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66

 Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 Łyszkowice, ul. kościelna 3, tel. 46-838-

87-86; ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 Bełchów, Przemysłowa, tel. 46-837-11-83

 Sobota, Pl. zawiszy, tel. 46-838-22-81
 Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

 Kościół pw. św. Ducha: 7.00, 8.30, 
10.00, 12.00, 18.00. 
 Kościół pw. Dobrego Pasterza: 7.00, 
8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00
 Katedra: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00.
 Kościół o.o. Pijarów:   
8.00, 9.30, 11.00, 12.30, 16.00. 
 Kościół Sióstr Bernardynek: 8.00, 10.00
 Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00, 10:00, 12.30, 18.00
 Kaplica seminaryjna: 10.00

urzędy i instytucje
 Starostwo Powiatowe w Łowiczu 
Wydział Organizacyjny 46 837 59 02
 Urząd Miejski w Łowiczu 46 830 91 51
 Powiatowy Urząd Pracy 46 830 98 00
 Powiatowy inspektorat Weterynarii 
46 837 55 78
 Powiatowy Rzecznik Konsumentów 
46 830 00 64
 Poradnia Psychologiczno-Pedago-
giczna w Łowiczu 46 837 42 71
 PCPR w Łowiczu 46 837 03 44
 Urząd Stanu Cywilnego 830 91 81 /80
 Pomoc przy zakupie leków, podsta-
wowych artykułów spożywczych  
i higieny osobistej 792 792 412 
 ZGM tel. 837 60 63
 ZUK tel. 837 36 62
 ZUM tel. 46 830 91 82
 Zakład Obsługi Przedszkoli Miejskich 
tel. 46 837 49 76
 MOPS tel. 46 837 41 55, 46 837 39 43
 śDS tel. 46 837 41 11
 Biblioteka Miejska 46-837-76-03
 Biblioteka Powiatowa 46 837 38 74
 Łowicki Ośrodek Kultury 46 837 40 01
 Sąd Rejonowy w Łowiczu:  
Wydział Cywilny 46 830-43-01,  
Wydział karny 46 830-43-02  
Wydz. Rodzinny i Nieletnich 46 830-43-03; 
Wydział ksiąg Wieczystych 46 830-43-05;  
obsługa Interesanta 46 830-43-10
 PTTK o/Łowicz tel. 513 767 511;
 ZAZ „Ja-Ty-My” Łowicz tel. 511 917 282
 Urząd Gminy Bolimów 46 83803 05, 
 UG Bielawy 46 838 26 95
 UG Chąśno 46 838 14 23
 UG Domaniewice 46 830 17 60
 UGKiernozia 24 277 90 80, 
 UG Kocierzew Pd. 46 838 48 25
 UG Łowicz 46 830 26 30;
 UG Łyszkowice 46 838 87 78
 UG Nieborów 46 838 56 13, 
 UG Sanniki 24 277 78 10
 UG Zduny 46 838 74

boiska i hale sportowe
 Boiska Orlik, ul. Grunwaldzka 9 

tel. 735-048-9514,5
 Boiska Orlik ul. Bolimowska 15/19  

tel. 516-031-268
 Stadion piłkarski ul. Starzyńskiego 6/8, 

tel. 46-837-62-08

 Stadion wielofunkcyjny  
ul. Jana Pawła II nr 3, tel. 46-837-51-06

 hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła ii nr 3, 
tel. 46-837-51-06, czynna 7.00-15.00  
(we wtorki 7.00-20.00(

 hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2,  
tel. 46-837-09-04; czynna: 8.00-16.00  
(czw. 8.00-20.00) 

 Boiska Orlik przy SP nr 1, tel. 519-130-
551, czynne: pon.-pt. 12.00-20.00, sob.-ndz. 
12.00-20.00;

 Boisko przy SP nr 4 – tel. 46 837-36-94
 Boisko przy lO im. Chełmońskiego  

46 837-42-00

muzea i wystawy
 Arkadia – ogrody: czynne codziennie 
w godz. 10.00–18.00.
 Muzeum i skansen w Łowiczu czynne 
od wtorku do niedzieli w godzinach 
11.00-15.00 (ostatnie wejście o 14.30). 
Wystawy stałe: Sztuka Baroku w Pol-
sce; historia miasta i regionu; etnografia 
księstwa Łowickiego; Izba Pamięci 
żydów Łowickich;
Wystawy czasowe:
• „Natura i abstrakcja” w twórczości 
zenony klepaczki, Joanny Grabowskiej  
i Alicji Wolskiej – czynna do 28 czerwca.
• „Kamienie mówią. Skamieniałości  
z kolekcji edwarda Noniewicza”  
– czynna do 30 sierpnia.
 Skansen w Maurzycach  
czynny codziennie w godzinach 10.00-
18.00 (ostatnie wejście o 17.30). 
 Galerii Browarna w Łowiczu,  
ul. Podrzeczna 17, tel. 691 979 262, 
46 838 56 53; wystawa malarstwa:  
Robert Bubel „Real i[n]sta[nt]” 
 „Mama pozuje – dziecko rysuje” – 
wystawa pokonkursowa nagrodzonych  
i wyróżnionych prac; hol wejściowy Miej-
skiej Biblioteki im. A. k. Cebrowskiego w 
Łowiczu, Aleje Sienkiewicza 62.
 Muzeum Diecezjalne w Łowiczu,  
Stary Rynek 20, tel. 46 837 66 45; 
czynne: od poniedziałku do czwartku w 
godz. 10.00–16.00, w piątki i soboty w 
godz. 10.00–14.00.
 Muzeum Guzików w Łowiczu – ekspo-
zycja ozdobnych i zwyczajnych guzików  
z całego świata; czynna od pon. do pt.  
w godz. 10-19, sob. 9-15; Galeria Łowic-
ka, ul. Stanisławskiego 10, wstęp wolny.
  izba Pamięci Stanisława Klickiego –  
I piętro Baszty im. gen. klickiego w Łowi-
czu, czynna w niedz. 16-18; wstęp wolny.
 Motonostalgia – Muzeum Motory-
zacji, Nieborów 231a – czynne: piątek, 
sobota i niedziela w godz. 10.00-18.00. 
Bilety: normalny 12 zł, ulgowy 10 zł (dzieci 
i młodzież do lat 15, emeryci, renciści od 
65 roku życia), dzieci do lat 7 bezpłatnie. 
 Pałac w Nieborowie czynny:  
do 5 lipca w piątki, soboty i niedziele  
w godz. 12.00–18.00; od 6 lipca  
do 30 września we wtorki, środy, czwartki 
w godz. 10.00–16.00, w piątki, soboty i 
niedziele w godz. 12.00–18.00;  
od 1 października do 30 listopada we 
wtorki, środy, czwartki, piątki, soboty i 
niedziele w godz. 12.00–16.00.  
Ze zwiedzania zostają wyłączone  
do odwołania: stała ekspozycja Majoliki 
Nieborowskiej w budynku Manufaktury, 

Stara oranżeria w Nieborowie, Świątynia 
Diany w Arkadii.
 Ogrody w Nieborowie czynne codzien-
nie w godz. 10.00–18.00.
 Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy  
– codziennie w godz. 8.00-22.00.  
Bilety do pałacu –10 zł (normalny), 3 zł 
(ulgowy). Na teren parku – wstęp wolny. 
• „Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natanso-
nów i Dziewulskich” – wystawa stała 
nt. historii kolejnych właścicieli dóbr 
sannickich.
 Park przy Pałacu w Sannikach  
czynny codziennie w godz. 8.00-22.00:
„Jedwabne motyle” – zewnętrzna 
wystawa fotografii Jana Drzewieckiego
 Sromów: Muzeum ludowe Rodziny 
Brzozowskich tel. 46 838-44-72, czynne 
od poniedziałku do soboty w godz. 9–17, 
w niedziele w godz. 12–17.
 Pałac i Stadnina Koni w Walewicach:   
zwiedzanie pałacu wyłącznie po 
wcześniejszej rezerwacji, tel. 693 422 
684; bilety do pałacu: ulgowy 10,00 zł, 
normalny 15,00 zł; bilety do stadniny: 
ulgowy 5 zł, normalny 8,50 zł.
 Dom Urodzenia Fryderyka Chopina  
i Park w Żelazowej Woli; czynne:  
do 30 września (w okresie obowiązywa-
nia ograniczeń związanych z pandemią) 
w godz. 10.00-18.00 (ostatni zwiedzający 
wpuszczani są o 17.30, Dom zamykany 
jest o 17.45); poniedziałek – Dom 
urodzenia Fryderyka Chopina nieczynny, 
park otwarty; środa – wstęp bezpłatny.

kino plenerowe
 Piątek, 26 czerwca:
godz. 21.30 – „Sugar Man” – muzyczny 
dokument biograficzny, reż. Malik 
Bendjelloul, prod. Szwecja, Wlk. Brytania,  
czas: 85 min.; Dziedziniec Łowickiego 
ośrodka kultury, ul. Podrzeczna 20. 
Wstęp wolny. Gospodarzem pokazu 
będzie zbigniew Stelmaszewski.
 Sobota, 27 czerwca:
godz. 21.30 – letnie kino samocho-
dowe: „Cudowny chłopak” – dramat, 
komedia, obyczajowy prod. hongkong / 
uSA, reżyseria Stephen Chbosky;  
parking parku handlowego SToP ShoP 
Łowicz, ul. Władysława Broniewskiego 
5-9; impreza bezpłatna.

inne
 Sobota, 27 czerwca:
godz. 8.00–14.00 – Wyprzedaż garażo-
wa; os. Górki, plac przy markecie Dino. 
 Poniedziałek, 29 czerwca:
godz. 9.00–11.00 – Zbiórka krwi; 
ambulans Regionalnego Centrum 
krwiodawstwa i krwiolecznictwa w Łodzi 
zaparkowany przed ratuszem na Starym 
Rynku w Łowiczu.
 środa – piątek, 1–3 lipca:
godz. 11.00 – Turbowakacje: „ABC 
folkloru” – warsztaty dla dzieci w wieku 
7-12 lat (grupa max 12 osób) prowadzi: 
katarzyna Polak;  teren przy baszcie gen. 
klickiego w Łowiczu; zapisy: Łok, Anna 
zabost, tel. 46 837 40 01.

ważne telefony
 Policja 997 alarmowy;  
w Głownie 42-719-20-20;  
w Strykowie: 42-719-80-07
 Straż pożarna: 998 alarmowy,  
w Głownie 42-719-10-08,  
w Strykowie 42-719-82-95;
 Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 Pogotowie wodociągowe 
w Głownie 42-719-16-39
 Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10;  
w Zgierzu 42-675-10-00.
 Sanepid w zgierzu 42 714 02 53
 Powiatowy Urząd Pracy w zgierzu 
tel. 42-716-49-41, 42-716-67-82,  
42-717-41-76; sekretariat 42-714-12-77, 
42-714-12-78; fax 42-717-41-60;  
lozg@praca.gov.pl
  informacja PKS 42-631-97-06
 Taxi w Głownie 42-719-10-14

dyżury aptek
 Głowno: 
czwartek, 25 czerwca:
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95
piątek, 26 czerwca:  
ul. zgierska 27, tel. 736-697-733
sobota, 27 czerwca: 
ul. Swoboda 17, tel. 42 685-78-11
niedziela, 28 czerwca: 
ul. kopernika 19, tel. 42 719-20-12
poniedziałek, 29 czerwca:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
wtorek, 30 czerwca:  
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
środa, 1 lipca:  
ul. zgierska 27, tel. 736-697-733
Apteki pełnią dyżury: w dni powsze-
dnie od zakończenia zmiany dziennej  
do godz. 8.00 dnia następnego;  
w soboty 20–8 dnia nast.; w niedziele 
18–8 dnia nast., w święta 8–8 dnia nast.
 Stryków: niedziela, 28 czerwca:  
pl. Łukasińskiego 15,tel. 42 719-80-85. 
Dyżur w godz. 9.00-14.00

dyżury przychodni
 Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00
 Przychodnie w Strykowie:  
ul. kościuszki 27: tel. 42-717-45-15 

ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30
 Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień  
i Przemocy w Rodzinie: 42-719-26-46
 Nieodpłatna pomoc prawna: Głowno, 
665-530-294; Stryków, 665-529-866

msze św. w niedziele
 Parafia św. Jakuba w Głownie:  

7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00
 Parafia św. Maksymiliana  

w Głownie: 8.00, 9.30, 11.30, 16.00
 Parafia św. Barbary w Głownie:  

7.00, 9.00, 11.00, 17.00
 Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00
 Parafia św. Marcina w Strykowie: 

8:00, 9:30, 11:00, 18:00

urzędy i instytucje
 Urząd Gminy Dmosin 46 874-62-94
 Skansen w Nagawkach 722-007-525
 Urząd Miejski w Głownie- sekretariat 
798 831 668, 798 831 480, 
 Urząd Stanu Cywilnego w Głownie:  
798 831 572, wwronska@glowno.pl
 Miejski Ośrodek Kultury 42 719-11-43
 Schronisko dla zwierząt 509-104-718
 Urząd Gminy Głowno - sekretariat 
42 719-12-91, 42 719-13-54, 
 Biblioteka i Ośrodek Kultury  
w Bronisławowie 42 719-15-11
 środowiskowy Dom Samopomocy  
w Woli zbrożkowej 42 717-20-77
 UMiG w Strykowie 42-719-80-02
 OKiR w Strykowie 42-719-81-52
 ŁODR Bratoszewice 42-719-89-28
 Dom Kultury Niesułków 42-719-70-94

wystawy
 „Moje jedyne marzenie” – pokonkurso-

wa wystawa on-line laureatów 7. konkursu 
„zabierz mnie tam wyobraźnią 2020”; 
http://zmtw.mok.glowno.pl/

inne
 Niedziela, 28 czerwca: 
godz. 6.00 – Zawody spławikowe; 
zbiórka wędkarzy na parkingu nad zale-
wem Mrożyczka, w sąsiedztwie urzędu 
Miejskiego w Głownie.

GŁoWNo I STRykóW 

ważne telefony
 Policja w Żychlinie 24 253 00 14
 Policja w Pacynie 47 70-53-271
 Policja w Sannikach: 47 7053-275
 KPP w Kutnie 24 253-22-00 
 KPP w Gostyninie 47 7053-222
 Pogotowie gazowe – 992
 Straż pożarna: 998 alarmowy
 OSP w Żychlinie 24 285-12-10
 OSP w Pacynie 604-349-406
 OSP w Bedlnie 24 285-51-91
 Pogotowie energetyczne  991
 Pogotowie energetyczne  
w Żychlinie: 285-10-27
 Stacja uzdatniania wody 24 285-13-59
 Oczyszczalnia ścieków 24 285-12-35
 Zakład energetyki Cieplnej  
24 285-11-52
 energetyk-Serwis 24 285-46-60
 Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo: 606-605-494, 692-888-144
  informacja PKP 22-194-36 
  informacja PKS 609-846-204
 Sanepid w kutnie 24  355 71 00
 Powiatowy Urząd Pracy w kutnie 
tel. 24 355 70 50, fax. 24 355 70 51

dyżury
 Nocna i świąteczna Pomoc lekarska 

Kutno, ul. Popiełuszki 1, Nzoz Red-Med  
tel. (24) 355-60-11, 697-859-705

 Apteka: Kutno ul. Mickiewicza 5, 
tel. 24-254-79-39 – dyżur całodobowy

 Nieodpłatna pomoc prawna – Punkt 
specjalistycznego poradnictwa obywatel-
skiego, mediacje: urząd Gminy w żychlinie, 
ul. Barlickiego 15a, tel. (24) 355-47-64

 Regionalny interwencyjny  
Tel. Zaufania dla Dzieci i Młodzieży 726 
611 611, codziennie w godz. 12.00–20.00 
infolinia; w godz. 20.00–0.00 wsparcie spe-
cjalistów na Snapchacie i Messengerze

msze święte 
w niedziele i święta

 Żychlin, parafia pw. Św. Apostołów Piotra 
i Pawła: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00.

 Żychlin, kaplica pw. św. Maksymiliana 
kolbego: 9.30, 11.00, 12.30

boiska sportowe
 Orlik, Żychlin pl. Łukasińskiego 21, 

animator tel. 609-262-446
 Stadion Miejski w Żychlinie,  

ul. Waryńskiego 8 – Piotr Wojciechowski, 
tel. 607-574-261

urzędy
 Gmina Bedlno 24 282 14 20
 Gmina Oporów  24 383 11 50
 Gmina Pacyna 24 285 80 54
 Gmina Żychlin 24 351-20-32

muzea i wystawy
 Muzeum – Zamek w Oporowie  

czynne: od poniedziałku do piątku w godz. 
10.00-16.00 (kasa: 10.00–15.30); w soboty 
i niedziele 10.00–17.00 (kasa 10.00–16.30), 
Bilety: normalny 10 zł, ulgowy 7 zł. 

 Park przy Zamku w Oporowie czynny 
codziennie w godz. 8.00–20.00; wstęp wolny.

inne
 Poniedziałek – środa,  

    29 czerwca – 1 lipca:
godz. 9.00–13.00 – Wakacje z Kulturą: 
indiańska wioska – w programie: 
prezentacje multimedialne, rozgrywki 
sportowe, warsztaty tańca, warsztaty 
plastyczne i wiele innych.  
Szczegóły: żychliński Dom kultury,  
ul. Fabryczna 3, tel. 24 351 20 57.
 Czwartek, 20 sierpnia:
godz. 17:00 – „Granice Wytrzymało-
ści”– stand-up: Piotr ZOlA Szulowski; 
Występ przeznaczony jest dla osób 
dorosłych powyżej 18-go roku życia; kut-
nowski Dom kultury, ul. żółkiewskiego 4; 
bilety: przedsprzedaż online 50 zł, w dniu 
wydarzenia 60 zł.
 Piątek – niedziela, 4–6 września:
46. święto Róży Kutno – w programie: 
ogólnopolska Wystawa Róż; aranżacje 
florystyczne najlepszych florystów z całej 
Polski, Plenerowe Targi Różane, Jarmark 
Różany, koncerty, lunapark i inne. Szcze-
góły wkrótce.

ROlNiK SPRZeDAJe (CeNy z DNIA 22.06.2020 R.)

Żywiec wieprzowy:
  Domaniewice: 5,00 zł/kg+VAT
  Różyce: 5,00 zł/kg+VAT
  kiernozia: 5,00 zł/kg + VAT
  Skowroda Płd.: 5,20 zł/kg+VAT
  Chąśno: 5,00 zł/kg+VAT
  karnków: 5,00 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

  Domaniewice: jałówki 6,50 zł/kg+VAT,  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 6,50 zł/kg+VAT

  Różyce: jałówki 6,50 zł/kg+VAT,  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 6,50 zł/kg+VAT

  Skowroda Płd.: jałówki 7,30 zł/kg+VAT,  
krowy 5,20 zł/kg+VAT; byki 7,20 zł/kg+VAT

żyChlIN I okolICe
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Aktualności
ŁOK | Miejskie podsumowanie roku szkolnego 

Statuetki dla utalentowanych 
Wyróżnieni uczniowie 
z miejskich szkół 
odebrali w środę, 
24 czerwca, w sali 
kina Fenix statuetki 
z rąk burmistrza 
Krzysztofa Kalińskiego 
i przewodniczącego 
Rady Miejskiej 
w Łowiczu Jacka 
Wiśniewskiego. 

Nagrodami zostało uhonorowa-
nych po czterech uczniów danej 
szkoły – łącznie 24 osoby. Statu-
etki zostały przyznane w następu-
jących kategoriach: uczeń z naj-
wyższą średnią ocen i wzorowym 
zachowaniem – 2 osoby; osobo-
wość szkoły – 1 osoba; najlepszy 
sportowiec – 1 osoba. 

W kategorii „uczeń z najwyż-
szą średnią ocen i wzorowym za-
chowaniem” nagrodzeni zosta-
li: Bartosz Dębiński i Franciszek 
Wojciechowski (SP 1); Róża To-
maszewicz i Aleksandra Wojcie-

chowska (SP 2); Julia Janicka i Jan 
Roskosz (SP 3); Daria Wawrzyń-
czyk i Wiktoria Pskit (SP 4); Aga-
ta Kłosińska i Kinga Olczyk (SP 
7); Maja Czerwińska i Szymon 
Miterka (Pijarska Szkoła Podsta-
wowa).

Nagrodzonymi w kategorii 
„osobowość szkoły” są: Jan Any-
szewski (SP 1), Julia Foks (SP 2), 
Miłosz Radomski (SP 3), Niko-
la Duranowska (SP 4), Julia Gaj-
da (SP 7) i Malwina Ciesielska 
(szkoła pijarska).

Z kolei najlepszymi sportow-
cami zostali: Emanuel Topolski 
(SP 1), Szymon Kosmowski (SP 
2), Krystian Wróbel (SP 3), Daria 
Duranowska (SP 4), Oliwier Ko-
łaczyński (SP 7) i Piotr Włodar-
czyk (szkoła pijarska).  aa 

edukacja | uczeń Pijarskiego lo

Sukces pomoże w drodze 
do kariery  naukowej

22 uczniów oraz 19 studentów - 
jak na całe województwo to grono 
nie tak duże, można powiedzieć, 
że elitarne. Tyle osób, uchwałą 
Zarządu Województwa Łódzkie-
go z 18 czerwca, odbierze w tym 
roku stypendia marszałka woje-
wództwa.

Nas zawsze szczególnie inte-
resują osiągnięcia uczniów z na-
szego regionu, dlatego z radością 
informujemy, że wśród nagro-
dzonych jest Marcin Gołębiew-
ski z Pijarskiego LO w Łowiczu. 
Otrzymał on stypendium III stop-
nia, czyli jednorazowo 2000 zł. 
Uwzględniono sukcesy eduka-
cyjne, zwłaszcza na szczeblu mię-
dzyszkolnym, w ostatnich trzech 
latach. 

Marcin w tym tygodniu od-
bierze świadectwo ukończenia II 
klasy Pijarskiego LO. Uczy się  
w klasie o nachyleniu politech-
niczno-ekonomicznym, której 
wychowawczynią jest Ewa Ko-
muńska. Sukcesy osiągał jeszcze  
w gimnazjum, pisaliśmy na na-
szych łamach dwa lata temu o tym, 
że zajął pierwsze miejsce w kon-
kursie „Matematyka moja pasja”.  

W liceum osiągał sukcesy w róż-
nych olimpiadach przedmiotowych  
i konkursach z zakresu fizyki, ma-
tematyki czy języka angielskiego. 
Jego mocną stroną są przedmioty 
ścisłe, sam już wie, że chce zwią-
zać z nimi swoją zawodową przy-
szłość. Jak na ucznia, który koń-
czy dopiero II klasę liceum, ma 
już mocno skonkretyzowane pla-
ny. Wie, że chce się zajmować 
fizyką, jako wykładowca akade-
micki, a przede wszystkim wyko-
nywać badania w laboratorium. 

Zamierza studiować fizykę, 
kwestą otwartą jest tylko na jakiej 
uczelni. Zdradził nam, że poważ-
nie rozważa ubieganie się o przy-
jęcie na Uniwersytet Warszawski, 
ale nie wyklucza też innych uczel-
ni. W rozmowie z nami podkre-
śla się, że stypendium jest dla nie-
go cenne szczególnie dlatego, że 
utwierdza w przekonaniu, że jest 
na dobrej drodze w realizacji swo-
ich planów. Zdobyte w ten sposób 
2000 zł zamierza przeznaczyć na 
rozwijanie swoich zainteresowań 
naukowych, czyli zgodnie z zało-
żeniem wszelkich programów sty-
pendialnych.      tm

Wyróżnieni w roku szkolnym 2019/2020 uczniowie odbierają statuetki z rąk burmistrza krzysztofa 
kalińskiego. 
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Łowicz | Trzy propozycje

Sprawa żłobka na sesji
Rada Miejska w Łowiczu pod-

czas dzisiejszej sesji (25 czerw-
ca) ma wypracować stanowisko 
w sprawie budowy nowego żłob-
ka, adaptacji pomieszczeń z prze-
znaczeniem na żłobek w budynku 
dawnego Gimnazjum nr 1 w Al. 
Sienkiewicza lub adaptację całe-
go Przedszkola nr 2 dla Miejskie-
go Żłobka. 

Radni będą rozpatrywać trzy 
warianty brane w tej chwili pod 
uwagę, z których jeden to pro-

pozycja burmistrza Krzyszto-
fa Kalińskiego, drugi – radnych 
Wiesławy Gębury i Łukasza Jaż-
dżyka, trzeci – radnych Jacka 
Wiśniewskiego i Lecha Aniszew-
skiego. 

Pierwszy polega na adapta-
cji pomieszczeń po pow. 88 m2 

na parterze budynku gimnazjum 
pod kątem żłobka przeznaczone-
go dla 25-32 dzieci. Koszt szaco-
wany jest na 800 tysięcy do milio-
na złotych.  

Drugi wariant to budowa od 
podstaw żłobka dla 75-100 dzie-
ci co kosztować może od 10 do 14 
mln zł. 

Trzecia propozycji zakłada 
przeniesienie Przedszkola nr 2 
„Pod Tęczą” z os. Starzyńskiego 
na I piętro dawnego gimnazjum. 
Koszt takiego przedsięwzięcia 
szacowany jest na 6 mln zł. Wią-
że się z tym adaptacja przedszkola 
na żłobek, co kosztować ma około 
1,4 mln zł. 

Jaka decyzja zapadnie – bę-
dziemy informować na naszym 
portali Łowiczanin.info oraz za 
tydzień w gazecie.  mwk

Łowicz | Wybory prezydenckie

„Bitwa o wozy” dodatkową mobilizacją
Samochód bojowy o wartości około miliona złotych 
to marzenie niejednej jednostki OSP. Dla jednej w 
 całym województwie łódzkim ziści się ono dzięki 
ogłoszonej przez Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
i Administracji akcji „Bitwa o wozy”.

O inicjatywie MSWiA, mają-
cej z założenia mobilizować lokal-
ne społeczności do jak najlepszej 
frekwencji wyborczej, poinfor-
mowali na konferencji prasowej 
wiceministrowie Maciej Wąsik  
i Paweł Szefernaker oraz komen-
dant główny PSP nadbryg. An-
drzej Bartkowiak. Beneficjentami 
będą gminy do 20 tys. mieszkań-

ców – po jednej w każdym z 16 
województw – cieszące się najlep-
szą wyborczą frekwencją w I turze 
(już w najbliższą niedzielę). 

„Bitwa o wozy” była też głów-
nym tematem konferencji praso-
wej 23 czerwca na terenie komen-
dy powiatowej PSP w Łowiczu. 
Do wzięcia udziału w wyborach 
zachęcali dzisiaj m.in. starosta 

Marcin Kosiorek, radny sejmiku 
wojewódzkiego Waldemar Woj-
ciechowski czy komendant PSP  
w Łowiczu mł. bryg. Arkadiusz 
Makowski.

– Mam nadzieję, żę samochód 
trafi do którejś z gmin powiatu ło-
wickiego, obojętne która to bę-
dzie, zyska na tym bezpieczeń-
stwo całego powiatu – mówił 
Waldemar Wojciechowski, który 
jest także prezesem OSP w Wi-
ciu.

Jak większość akcji związa-
nych z wyborami, tak i ta wzbu-
dza często skrajne opinie. Zwo-
lennicy argumentują, że każda 
dodatkowa mobilizacja do oby-

watelskiej aktywności jest warta 
uznania, a każdy nowy samochód 
w strukturach OSP podniesie 
bezpieczeństwo nas wszystkich. 

Ale są też głosy, że jest to nie-
poważne traktowanie wyborców, 
których obywatelskim obowiąz-
kiem, bez względu na możliwe 
profity – jest oddanie głosu, po-
dobnie jak niezależnie od fre-
kwencji obowiązkiem władz 
państwowych jest wspieranie jed-
nostek w utrzymywaniu gotowo-
ści bojowej. 

Każdy może wyrazić swoje 
zdanie także w naszej sondzie in-
ternetowej, do której zapraszamy 
na nasz portal lowicznian.info.  tm

Powiat łowicki | Nowe samochody

Największy w powiecie
MSWiA ogłosiło  
„Bitwę o wozy”,  
ale są też jednostki,  
które nie muszą czekać 
na wyniki wyborczej 
frekwencji,  
aby cieszyć się w tym roku 
z nowych samochodów 
strażackich.  
W Złakowie Kościelnym 
już we wtorek 23 czerwca 
powitano nowy nabytek, 
zaś druhowie z Pilaszkowa 
i Starego Waliszewa 
otrzymali promesy.

Promesy (czyli oficjalne za-
pewnienia) otrzymania nowych 
samochodów ratowniczo-gaśni-
czych otrzymali w ubiegłym ty-
godniu przedstawiciele różnych 
jednostek OSP z terenu woje-
wództwa łódzkiego. Miało to 

miejsce w komendzie powiatowej 
PSP w obecności m.in. wojewo-
dy łódzkiego Tobiasza Bocheń-
skiego oraz senatora Przemysła-
wa Błaszczyka.

Wśród jednostek, które otrzy-
mają samochody są również te 
działające na terenie powiatu ło-
wickiego – OSP Pilaszków (gmi-
na Łowicz) oraz OSP Stary Wali-
szew (gmina Bielawy). 

Całkowita suma dotacji to 25,7 
mln zł na 35 samochodów, pie-
niądze pochodzą z NFOŚiGW, 
rezerwy MSWiA, dotacji dla jed-
nostek Krajowego Systemu Ra-
towniczo-Gaśniczego (KSRG), 
dotacji MSWiA dla jednostek 
spoza KSRG oraz środków z od-
pisów z firm ubezpieczeniowych 
będących w dyspozycji Komen-
danta Głównego PSP (same dofi-
nansowania mogą nie wystarczyć 
na zakup samochodów, dlatego 
jednostki muszą jeszcze szukać 
pieniędzy na wkład własny). 

Z kolei w innej jednostce z po-
wiatu łowickiego należącej do 
Krajowego Systemu Ratowni-
czo Gaśniczego – w OSP Zła-
ków Kościelny, nowy samochód 
został zaprezentowany we wto-
rek, 23 czerwca. Jest to ciężki 
samochód ratowniczo-gaśniczy 
na podwoziu MAN. Jest on wy-
posażony w zbiornik na wodę  
o pojemności 9,2 tys. litrów i au-
topompę o wydajności 6,4 tys. li-
trów na minutę. Parametry czy-
nią go największym strażackim 
samochodem w całym powiecie,  
z najbardziej wydajną autopom-
pą. Wcześniej samochód ten słu-
żył w jednej z JRG w Łodzi. 

Prezes jednostki Marcin Stań-
czyk mówi, że to kolejne spełnio-
ne marzenie strażaków. Przypo-
mnijmy, że pod koniec 2017 roku 
jednostka pozyskała też fabrycz-
nie nowe Volvo. 

Obecnie jest jedną z najlepiej 
doposażonych w powiecie, ale już 
myśli o kolejnej inwestycji – Urząd 
Gminy w Zdunach pozyskał już 
pieniądze na termomodernizacje 
strażnicy.   tm

ReklAMA

ReklAMA

www.nzoz-alamed.pl

Starosta łowicki Marcin Kosiorek zachęca wszystkich, by w niedzielę 
poszli na wybory.
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Historia
Taki był rok 1920 | 100 lat zwycięstwa nad bolszewikami, cz. 10

Wiktoria 1920. Tydzień po tygodniu
Co tydzień, we współpracy 
z Ośrodkiem Karta, 
przedstawiamy kolejne 
etapy zwycięskiej wojny 
z bolszewikami  
– oraz obraz nastrojów 
społecznych tamtych dni.
19–25 czerwca
23 czerwca, wobec niepowodzeń 
stworzenia przez Wincentego Wito-
sa gabinetu „włościańsko-robotni-
czego”, powstaje, w oparciu o ugru-
powania prawicowe i centrowe, 
pozaparlamentarny rząd Władysła-
wa Grabskiego – celem władzy wy-
konawczej staje się obrona państwa. 
24 czerwca Józef Piłsudski spotyka 
się w Belwederze z Borysem Sawin-
kowem, przedstawicielem rosyjskiej 
emigracji demokratycznej, w spra-
wie tworzenia w Polsce rosyjskich 
oddziałów ochotniczych do walki 
z bolszewikami. 25 czerwca docho-
dzi do strajku gdańskich robotni-
ków portowych, który uniemożliwia 
wyładunek materiałów wojennych 
dla armii polskiej. Na terenach ple-
biscytowych narasta napięcie przed 
ostatecznymi decyzjami.
Mjr Kazimierz świtalski (szef re-
feratu polityczno-prasowego Na-
czelnego Wodza) w dzienniku:

Można się spodziewać ataku silnego 
na północy, trudnego do wytrzyma-
nia. Będzie to ze strony bolszewików 
ich ostatnia gra, gra va banque. […] 
Armia [polska] niewątpliwie nie jest 
jeszcze odpowiednio zestrojona 
i robi wrażenie dywanu zrobionego 
z łachmanków. Niepokojącym obja-
wem jest również dezercja. […]
Co do wojska bolszewickiego, to 
[gen. Aleksiej] Brusiłow swoją tak-
tyką i ze zwykłą sobie energią pcha 
wielkie masy. Dwie dywizje Chińczy-
ków na Polesiu biją się dobrze i za-
cięcie. kozacy poddają się chętnie. 
Przeszkodą w demoralizowaniu 
armii bolszewickiej przez dezercję 
na naszą stronę jest zacięte i bez-
względne wyrzynanie przez naszych 
żołnierzy jeńców – i to najbardziej na 
północy. Wewnątrz rządu bolszewic-
kiego są tarcia bardzo silne między 
brusiłowszczyzną a komunistami. 
Nacisku ententy, by zawrzeć pokój 
w tej chwili, nie ma. Anglia wolałaby 
nawet skierować siły bolszewickie 
na nas, by mieć bardziej bezpieczną 
Persję. opinia europejska oczywi-
ście jest przeciw nam. […] Gdybyśmy 
się porozumieli z Rosją bolszewicką 
albo przynajmniej zrobili wrażenie, 
że z nimi gadamy, byłoby to ulgą 
dla świata. Warunki, które stawiają 

Rosjanie [bolszewicy], wykazują pe-
wien postęp na korzyść naszą. 

Warszawa, 22 czerwca 1920
[kazimierz Świtalski, Diariusz 
1919–1935, Warszawa 1992]

Wł. Konopczyński (historyk):
W uniwersytecie było zebranie pro-
fesorów ws. pożyczki odrodzenia, 
zwołane przez rektora [Stanisława] 
estreichera. Przyszło aż 9 prawni-
ków, 17 filozofów, 3 tylko medyków 
(przypuśćmy, że to ich godzina przy-
jęć), 2 teologów […]. Postanowiono 
utworzyć komitet Agitacyjno-kie-
rowniczy. […] zakomunikował przed-
stawiciel propagandy pożyczki, że 
liczono na trzy miliardy subskrypcji 
w królestwie, dwa w Galicji, jeden 
w zaborze pruskim. Tymczasem do-
tąd zadeklarowano w Poznańskiem 
z górą 800 mln, w królestwie też 
idzie nieźle, za to Małopolska podpi-
sała 60–80 mln, a najgorzej spisuje 
się Galicja zachodnia. Markotną 
minę zrobił pan rektor i próbował 
usprawiedliwić to zachowanie się 

małych Polaków trudnościami for-
malnymi w subskrypcji. 

kraków, 22 czerwca 1920
[W. konopczyński, Dziennik 1918– 

1921, cz. 2, Warszawa–kraków 2016]
Michał Kossakowski (dyplomata): 
Strajk trwa, dochodzi do manifesta-
cji ulicznych, rozpędzanych dotąd 
przez policję. [...] Dokoła cofania się 
naszych wojsk na ukrainie szerzą się 
nadal komentarze, wzmaga trwoga. 
Dla spokojnie przyglądającego się 
grze państwowej człowieka jasnym 
się staje, że odbywa się nie tylko li-

kwidacja zadania wojskowego, ale 
również posunięć politycznych w tej 
dziedzinie. zająwszy dla ukrainy ki-
jów, władze polskie miały się przeko-
nać, że na ukrainie ludności dojrza-
łej do samodzielnego bytu nie ma, 
podobnie jak przekonały się dawniej 
jeszcze, że Białorusi samodzielnej 
nie stworzą bohaterskie czyny oręża 
polskiego. Petlura zupełnie szczerze 
dał do zrozumienia, że bynajmniej 
nie pragnie tak bardzo obsadzać 
placówek rządu cywilnego przez 
działaczy miejscowych, przeciwnie 
– będzie wdzięczny Polakom, jeżeli 
jeszcze w ciągu dłuższego czasu 
rządy sprawować będą. […]
Piłsudski […] o położeniu politycz-
nym na wschodzie odrzekł: „Ano, 
cofamy się na ukrainie. z wojskiem 
naszym jest tak, że mi się zdaje, ja-
kobym miał kołdrę zbyt krótką, chcę 
dobrze przykryć na Białejrusi, obna-
żam ukrainę i odwrotnie”.

Warszawa, 23 czerwca 1920
[Rok 1920. Wojna polsko-

radziecka..., Warszawa 1990]
Mjr Stanisław Rostworowski 
(szef Oddziału V w sztabie 4 Ar-
mii WP) w liście do żony:

Tak ładnie piszesz o tym, że chyba 
w najbliższych miesiącach zadecy-
dują się ostatecznie losy naszego 
rozstania. Albo skończy się ono, 
albo też zaleje nas razem fala bar-
barzyństwa i cały świat przewróci 
się do góry nogami. (…) Cała Polska 
zamieniła się w okopy św. Trójcy, 
a właściwie jej armia, bo przecie 
Polska wojny nie prowadzi, tylko 
gra w totalizatora i kłóci się o fotele 
ministerialne lub strajkuje. Pod tym 
względem pobyt w armii działa jak 
świeże powietrze […]. Jest tu hierar-
chia, jest wspólny wysiłek, jest chęć 
wzajemnej pomocy i brak egoizmu. 
Szkoda, że nie można sportowców 
i strajkujących robotników, ani niedo-
szłych ministrów, przepędzić na dwa 
miesiące do okopów. 

25 czerwca 1920
[S. Rostworowski, listy z wojny 

polsko-bolszewickiej, W-wa 1995]

Cykl przygotowany przez Ośrodek 
KARTA na zlecenie Biura Programu 
„Niepodległa” w ramach obchodów set-
nej rocznicy odzyskania przez Polskę 
niepodległości i odbudowy polskiej pań-
stwowości. Dowiedz się więcej: www.
niepodlegla.gov.pl,  www.karta.org.pl

Premier Władysław Grabski.
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Siatkarze plażowi grają 
zazwyczaj na boiskach  
I lo przy ul. Bonifraterskiej 2.
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Koszykówka | Wojewódzka liga młodzików u-14 M

Przegrali, ale czy będzie walkower? 
Młodzi koszykarze KKS Bzu-

ra-2006 Łowicz zagrali swój 
ostatni mecz w  drugiej rundzie 
rozgrywek w wojewódzkiej lidze 
koszykówki młodzików U14. 

Nasz zespół w  rundzie finało-
wej o miejsca 7-10 był do tej pory 
niepokonany i miał na koncie trzy 
zwycięstwa. Zajmował 1. miejsce 
w ligowej tabeli, ale żeby je utrzy-
mać musiał wygrać starcie w Ra-
domsku. Pierwszy mecz Bzura 
w Łowiczu wygrała 59:49 jednak 
w  rewanżu podopieczni trene-
ra Dragana Ristanovića przegrali 
dość wyraźnie 52:90 i spadli na 2. 
miejsce, co dało im ostatecznie 8. 
lokatę w lidze wojewódzkiej. Jest 
jednak pewna nieścisłość i możli-
we, że ta sytuacja się zmieni. Miej-
scowi nie mieli 10 zawodników, 
a w takim przypadku obowiązy-
wał walkower. Przepisy nieco się 
zmieniły w czasie epidemii i nie 
wiadomo, jakie decyzję podejmie 
komisja ligi. 

– Pojechaliśmy do Radomska 
w  osłabionym składzie. Zebrali-

śmy zgodnie z  regulaminem 10 
zawodników. Dołączyliśmy gra-
czy z rocznika 2007, aby nie do-
stać walkowera. Gospodarze nie 
mieli „dziesiątki” i zgodnie z wy-
tycznymi powinni przegrać mecz 
walkowerem. Zarząd ŁZKosz zła-
godził przepisy i nie ma kar finan-
sowych, ale regulamin chyba na-
dal obowiązuje. Możliwe, że po 
przyznaniu walkowera awansu-
jemy na 7. lokatę. – mówi prezes 
Bzury – Grzegorz Kołaczyński. 

Mecz w Radomsku łowiczanie 
zaczęli bardzo dobrze i po pierw-
szej kwarcie prowadzili 16:10. 
z biegiem czasu gra przestała się 
układać. 

– Mimo, że przegraliśmy to 
ostatecznie wygraliśmy – 20:0 
walkowerem z  Radomskiem, 
gdyż nie grali w dziesięciu. Mogę 
jednak powiedzieć, że był to je-
den z  lepszych meczów, jaki do 
tej pory zagraliśmy. Graliśmy 
w  większości młodszymi chłop-

cami z rocznika 2008 i 2007 prze-
ciwko drużynie z rocznika 2006. 
Doskonale poradził sobie kapi-
tan Oliwier Kołaczyński. Był naj-
lepszy, robił wszystko w obronie, 
w ataku, w asyście – był niesamo-
wity. Bardzo dobrze radzili sobie 
również chłopcy z Głowna: Alek-
sander Malinowski, Maksymilian 
Kotecki, Kacper Słomowski i Ad-
rian Grzegorz, tak bez strachu i to 
mi się podobało. Mieli z  piętna-
ście koszykarskich akcji, jak se-
niorzy! – komentuje po meczu tre-
ner Dragan Ristanović. zł

 UKKS Radomsko – KKS Bzu-
ra-2006 Łowicz 90:52 (10:16, 
25:8, 28:7, 27:21)
Bzura-2006: oliwier kołaczyński 
15, Mikołaj kotecki 8, Adrian Grze-
gorz 7, Adrian Śmigiera 6, Damian 
Czajka 6, Aleksander Malinowski 
4, Szymon Mostowski 2, Maksymi-
lian kotecki 2, kacper Słomski 2, 
Bartłomiej Szkup i olaf olaszczyk

Tabela końcowa: 
1. ukkS Radomsko (1) 6 10 386-329

2. kkS Bzura-2006 Łowicz (2) 6 9 364-456

3. kkS Pro-Basket MoSiR kutno (3) 6 8 309-336

4 uMkS Piotrcovia Piotrków Tryb. (4) 6 8 382-320

Koszykówka | Wojewódzka liga młodzików u-13 M

Młodzicy Bzury na 4. miejscu 
W niedzielę, 21 czerwca, swój 

ostatni mecz w  wojewódzkiej li-
dze młodzików U-13 rozegrali 
koszykarze z drużyny KKS Bzu-
ra Łowicz. Podopieczni trene-
ra Dragana Ristanovića walczyli 
o brązowe medale w tej kategorii 
wiekowej w bezpośrednim meczu 
z  Ósemką Skierniewice, jednak 
przegrali 41:91 i ostatecznie upla-
sowali się na 4. pozycji w gronie 
8 drużyn. 

Rywal był dobrze znany, po-
nieważ Bzura grała już z Ósem-

ką dwa razy. Na początku sezonu 
wygrała u siebie 77:64, a ostatnio, 
po przerwie w rozgrywkach, prze-
grała w Skierniewicach z Ósemką 
44:95, 

Teraz była szansa na rewanż 
w bezpośrednim meczu o 3. miej-
sce, jednak nie udało się. 

Podopieczni Dragana Rista-
novića w  niedzielnym pojedyn-
ku byli wyraźnie słabsi i przegra-
li każdą kwartę. Długa przerwa 
w  rozgrywkach przyniosła wię-
cej korzyści ekipie Ósemki, która 

poczyniła większe postępy. Ko-
szykarze Bzury nie poddają się 
i zapowiadają poprawę gry w ko-
lejnym sezonie.  zł 

Mecz o 3. miejsce wojewódz-
kiej ligi koszykówki młodzików 
młodszych U13:

 MKS ósemka Skierniewice – 
KKS Bzura-2007 Łowicz 91:41 
(21:13, 28:8, 26:14, 16:6)
KKS Bzura-2007 Łowicz: Adam 
kołodziejczyk, Norbert Wojda, 
Wojciech Piszczyński, Adrian 

Grzegorz, Aleksander Malinow-
ski, Maksymilian kotecki, kacper 
Słomowski, Mikołaj kotecki, olaf 
olaszczyk, Bartłomiej Szkup i Ad-
rian Śmigiera.

1. ŁkS Szkoła Gortata Łódź (1) 14 28 865-251

2. AzS PWSz Skierniewice (2) 14 26 755-551

3. MkS ósemka Skierniewice (6) 14 22 797-771

4. KKS Bzura-2007 (4) 14 21 786-805

5. kkS kutno (3) 14 20 767-624

6. uMkS Piotrcovia (5) 14 19 539-664

7. SkS Start Łódź (7) 14 13 464-862

8. UMKS Księżak-2007 (8) 14 12 391-836

Siatkówka plażowa | XIX edycja oMŁ

Plażowicze w niedzielę 
zaczynają na sezon

Po raz 19. miłośnicy plażo-
wej piłki siatkowej zaczną walkę 
w  Otwartych Mistrzostwach Ło-
wicza. Sytuacja z koronowirusem 
budziła obawy, czy sezon ruszy, 
ale wszystkie obostrzenia zostały 
zniesione. Sezon łowicki składa 
się z trzech imprez: Turnieju o Pu-
char Dyrektora OSiR Łowicz, 
Otwartych Mistrzostw Łowicza 
i Turnieju Mikstów o Puchar Dy-
rektora OSiR. 

V Turniej o  Puchar Dyrekto-
ra OSiR Łowicz odbędzie się już 
w  niedzielę, 28 czerwca, na bo-
isku przy Pływalni Miejskiej, ul. 
Kaliska 5 (max 12 par). Pozostałe 
turnieje odbędą się na dwóch bo-
iskach I LO Łowicz przy ul. Boni-
fraterskiej 2. 

Organizatorem XIX edycji Mi-
strzostw Łowicza jest Ośrodek 
Sportu i  Rekreacji w  Łowiczu 
oraz grupa zagorzałych miłośni-
ków plażówki z  naszego miasta, 
która zapewnia dobrą atmosferę 
tej rywalizacji. Z jej strony za or-
ganizację odpowiadać będzie Do-
minik Kuś i Jakub Zagórowicz. 

– My jako OSiR jesteśmy goto-
wi do rozgrywek i dajemy siatka-
rzom zielone światło. Zapewnimy 
im odpowiedni sprzęt i  będzie-
my wymagać przestrzegania re-
gulaminu – mówi przedstawiciel 
OMŁ z  ramienia OSiR Łowicz 
Krzysztof Olko. 

– Udało się ustalić już szcze-
góły i  harmonogram rozgrywek. 
V Turniej o  Puchar Dyrektora 
OSiR Zbigniewa Kuczyńskiego 
skierowany do naszych mieszkań-
ców gramy już w tę niedzielę. Pod 
znakiem zapytania stoi Turniej 
Mikstów. Otwarte Mistrzostwa 
Łowicza będą mieć inną formę. 
Zagramy bez turniejów elimina-
cyjnych i  będzie tylko jeden tur-
niej. – mówi Dominik Kuś. 

Harmonogram sezonu plażo-
wego wyglądał będzie tak: 28 
czerwca – V Łowicki Turniej 
Miejski, 18 lipca – I Puchar Ło-
wicza i 8 sierpnia – XIX Otwarte 
Mistrzostwa Łowicza w siatkówce 
plażowej. Początek o godz. 10.00. 
 zł

Piłka nożna | Przygotowania do sezonu

Pelikan 2009 zwycięski
Podopieczni trenera Mateusza 

Miazka z rocznika 2009 z MUKS 
Pelikan Łowicz wygrali kolej-
ny mecz kontrolny. Tym razem 
w Łodzi z UKS SMS Łódź aż 5:1, 
prezentując się na boisku rywala 
z bardzo dobrej strony. 

Pelikan od pierwszych minut 
dominował i pokazywał, że będzie 
grał otwartą piłkę. Efektem dobrej 
gry był wynik meczu i realizacja 
założeń taktycznych. 

– Spotkanie w którym zdomi-
nowaliśmy swojego przeciwnika 
i w pełni zasłużenie wygraliśmy. 
Mimo ciężkiej murawy po ulew-
nym deszczu bardzo dobrze ope-
rowaliśmy piłka. Jestem bardzo 
zadowolony z tego co prezentowa-

li moi zawodnicy na boisku bo za-
łożenia nakreślone przed meczem 
szczególnie w pierwszej połowie 
realizowali w  100%. Czeka nas 
jeszcze sporo pracy, chociaż wi-
dać że wszystko idzie w dobrym 
kierunku – powiedział trener Ma-
teusz Miazek.  ever

 UKS SMS Łódź – MUKS Peli-
kan-2009 Łowicz 1:5; br.: W. żyto 
2 (3, 42), k. Jagiello (30), A.koper 
(50), J. Dudziński (55)
Pelikan: olek Jaros – Fabian 
Chlebny, Franek uczciwek, Jan 
uczciwek, Adrian koper--Wojtek 
żyto, Antek Bąba, kryspin Jagiello-
-Jakub Dudzinski ponadto zagrali 
Gabriel Majcher, Adam Dylik i ka-
mil Mozdzierzewski.

Piłka nożna | Przygotowania do sezonu

Soccer Kids w treningu
Podczas ostatniego weeken-

du łowiczanie najstarszy rocznik 
UKS Soccer Kids, czyli chłopcy 
urodzeni w  roku 2010, mierzyli 
się z Unią Skierniewice 2009 i za-
prezentowali się z  dobrej strony.  
– Szybko strzeliliśmy dwie bramki 
i przejęliśmy inicjatywę. Chłopcy 
dobrze wychodzili spod pressingu 
rywala, udało się im zawiązać kil-
ka ciekawych akcji ofensywnych – 
ocenił trener Maciej Grzegory. 

Gracze z rocznika 2012 w poła-
czeniu z Soccer Kids Orzeł Nie-
borów 2011 rywalizowali w Skier-

niewicach z  Widokiem oraz 
w Nieborowie z Foot Bol Akami 
Bolimów i po ciekawych meczach 
trener Filip Ziółkowski również 
miał powody do zadowolenia. 

W miłej, rodzinnej atmosferze 
mecz kontrolny rozegrali również 
gracze z  roczników 2012/2013, 
którzy mierzyli się w  Wygodzie 
ze starszymi kolegami ze Zrywu 
jak równiez z CPS Rybno. – Było 
to dla nas pożyteczne spotkanie 
ponieważ zobaczyliśmy nad czym 
musimy ciężko pracować – ocenił 
Patryk Sekuła.  ever

Koszykarze KS Bzury zakończyli ligowe zmagania na 8. lokacie.
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PROGNOZA POGODy | 25.06.2020 – 5.07.2020

SyTUACJA SyNOPTyCZNA: 
Pogodę kształtuje rozbudowujący się układ 
wyżowy. Napływa bardzo ciepła masa powietrza.

CZWARTeK - PiąTeK:
Słonecznie, zachmurzenie małe, po południu 
lokalnie przelotne opady deszczu i burze, ale 
bardzo ciepło. Widzialność dobra,  
w czasie opadów umiarkowana do słabej.  
Wiatr wschodni, 2-4 m/s, w czasie burz silny  
i porywisty. Temp. max w dzień: od + 26 st. C  
w czwartek do + 27 st. C w piątek.  
Temp. min w nocy: + 17 st. C do  + 16 st. C.

SOBOTA - NieDZielA:
Słonecznie, zachmurzenie małe  
do umiarkowanego, po południu lokalnie 
przelotne opady deszczu i burze, ale bardzo 
ciepło. Widzialność dobra, w czasie opadów 
umiarkowana do słabej. Temp. max w dzień: 
+ 28 st. C w sobotę do  + 30 st. C w niedzielę. 
Temp. min w nocy:  + 16 st. C do  + 15 st. C.

PONieDZiAŁeK - WTOReK - śRODA: 
Słonecznie, zachmurzenie małe, po południu 
lokalnie przelotne opady deszczu. Widzialność 
dobra, w czasie opadów umiarkowana. Wiatr 
zachodni i północny, 3-7 m/s.  
Temp. max w dzień: + 27 st. C do  + 24 st. C. 
Temp. min w nocy:  + 16 st. C do  + 14 st. C.

BIuRo MeTeoRoloGICzNe CuMuluS

PROGNOZA BiOMeTeOROlOGiCZNA: 
Pogoda na ogół niekorzystnie wpływać będzie 
na nasze samopoczucie. 
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lekka atletyka | Mityng Dzień Miotacza w kielcach 

Dobre wyniki po długiej przerwie
Sportowa rywalizacja powoli 

wraca do życia i  młodzi zawod-
nicy mają wreszcie możliwość 
sprawdzenia swojej formy. Pod-
opieczni trenera Mieczysława 
Szymajdy z UKS Błyskawica Do-
maniewice przez cały okres epi-
demii trenowali i szlifowali swoje 
umiejętności. Wszystko odbywa 
się oczywiście zgodnie z wymo-
gami sanitarnymi, zatem możli-
wości do treningu są. Potrzebne są 
chęci i motywacja, a tego w Do-
maniewicach nie brakuje. 

Pierwszy start po przerwie 
związanej z ograniczeniami wsku-
tek pandemii, mają za sobą lekko-
atleci z  Błyskawicy Domaniewi-
ce. Team trenera Szymajdy udał 
się 19 czerwca do Kielc, gdzie ro-
zegrano mityng Dzień Miotacza 
– otwarcie sezonu. Nasi reprezen-
tanci pokazali się z dobrej strony 
i przywieźli z Kielc kilka dobrych 
wyników. Zawody odbyły się 
w ograniczonej formule. Dopusz-
czały start maksymalnie 150 osób. 
Szkoleniowiec młodzieży jest za-
dowolony z wyników i  czeka na 
kolejne starty i rekordy. 

– o  bardzo dobrym występie 
można powiedzieć w  przypadku 
Martyny Orlińskiej, która w kon-
kursie rzutu młotem o wadze 3kg 
w kategorii wiekowej U18 z wy-
nikiem 42.42 m ustanowiła swój 
nowy rekord życiowy i  zajęła 
wśród czterech zawodniczek dru-
gie miejsce drugie – relacjonuje 
trener Szymajda. 

Trochę mniej powodów do za-
dowolenia miała Paulina Ługow-
ska, która tym razem nie wytrzy-
mała presji zawodów i wszystkie 

sześć rzutów spaliła, nie będąc 
sklasyfikowana w konkursie. 

– Nie ma z tego powodu żad-
nego dramatu. To nie są docelowe 
zawody. – komentuje trener. 

Dobrze zaprezentowała się 
Paulina Pakuła, która w  konkur-
sie skoku w dal w gronie ośmiu 
zawodniczek z wynikiem 4.56 m 
(w.+2,2 m/s, w  regulaminowych 
warunkach 4.52 w.+0.8 m/s) za-
jęła 4. miejsce. Paulina dobrze za-
prezentowała się także w  rzucie 
oszczepem o wadze 500 gramów 

w  kategorii U18, gdzie wśród 
trzech zawodniczek z  wynikiem 
24.70 zajęła 3. lokatę. 

Dobre rezultaty osiągnęli rów-
nież dwaj panowie. Paweł Siat-
kowski z  wynikiem 46.55 m 
w  konkursie rzutu młotem 5kg 
U18 zajął wśród trzech zawodni-
ków 3. miejsce, ustanawiając swój 
rekord życiowy. 

Najbardziej jednak zaskoczył 
Michał Bryk w  konkursie rzutu 
młotem 6 kg U20. w swoim de-
biucie w rzucie młotem o tej wa-
dze (wcześniej rzucał młotem 
przypisanym do kategorii wieko-
wej U18 – 5 kg) uzyskał niespo-
dziewanie dobry wynik 51.09 m 
i  wśród trzech miotaczy zajął 3. 
miejsce. 

– Powiem, że jeżeli ktoś bę-
dzie wybrzydzał, że zajął trzecie 
miejsce na trzech zawodników to 
na ewentualną tego typu kryty-
kę odpowiem, iż rezultat Micha-
ła jest na poziomie ubiegłorocznej 
pierwszej 10-tki w kraju. Tak więc 
występ ten był naprawdę dobry – 
podkreśla szkoleniowiec z Doma-
niewic.  zł

lekkoatleci z UKS Błyskawica Domaniewice wrócili do startów.
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Drużyna WKS 10 PP doznała bolesnej porażki 2:8 nad Bzurą
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Piłka nożna | Retro liga 

WKS 10 PP „rozbity”  
nad Bzurą

Po okresie zamrożenia wra-
ca Retro Liga. Rozgrywki rusza-
ją w pierwszy weekend lipca, ale 
łowicki zespół 10 Pułku Piechoty 
zagra dopiero w sierpniu. w tym 
roku zespół jest bardzo liczny 
i na pewno nie będzie problemów 
z kompletowaniem składu na po-
szczególne mecze. Pierwszym li-
gowym rywalem „Dziesiątaków” 
będzie drużyna z  Dzierżoniowa. 
Mecz odbędzie się na wyjeździe 
w Dzierżoniowie, a rywal Lechja 
Lwów jest obrońcą mistrzostwa 
Polski Retro ligi, zatem nie będzie 
łatwo. 

Tymczasem łowicka drużyna 
w sobotę, 20 czerwca sprawdziła 
swoją formę w  meczu sparingo-
wym. Rywalem był zespół Bzu-
ry Młogoszyn (A klasa), który 
wygrał aż 8:2. Wybrano sparing 
partnera z  niższej ligi by dosko-
nalić umiejętności, ćwiczyć formę 
i kondycję. Mecz rozegrano na bo-
isku w Krzyżanowie. 

– Pierwsze 15 minut było dosyć 
wyrównane.. Kolejne minuty uka-
zały mankamenty w obronie oraz 
innych naszych formacjach WKS-
-u. Kontuzja Wielemborka oraz 
dosyć krótka ławka dziesiątaków 
stała się prawdziwym problemem 
w  dalszej rywalizacji. Zmęcze-
nie oraz brak zmian spowodowa-
ły spowolnienie reakcji w obronie. 

Dalej mogło być już tylko gorzej. 
Dziesiątacy walczyli jak przysta-
ło na „wojskowych” – relacjonuje 
Piotr Marciniak. 

– Dwie bramki, dwie poprzecz-
ki to jednak za mało by wygrać 
mecz.. Bramkarz biało-niebie-
skich popełnił kilka bolesnych 
błędów. Obronił karnego, ale nie 
obronił lżejszych strzałów z odle-
głości. Na gola dla 10PP przeciw-
nik odpowiadał trzema strzelo-
nymi. z czasem jasnym się stało, 
że tego meczu nie da się wygrać. 
Porażka boli jednak najważniej-
szym jest by uczyć się na błędach 
i starać się ich nie popełniać. Piłka 
nożna to gra błędów. Kto ich po-
pełni mniej wygrywa. – dodaje. zł

 WKS 10 PP – Bzura Młogoszyn 
2:8, br.: Michał Brandt 2 – Misz-
czak 2, Bednarek 2, Adamczewski 
2, Smoczyński, oterski. 
Bzura Młogoszyn: Goździk, 
Wolski, Wiktorski, Gawryszczak, 
Miszczak R, Miszczak k, Smoczyń-
ski, Mrowicki, Bednarek, oterski, 
Adamczewski, Majchrzak, Szymi-
chowski, klimczak, Grodecki, Wal-
czak, Sobierajski. 
WKS 10 PP Łowicz: Włodarczyk, 
Cichal, Dominczak, Marciniak, 
Papuga, Brandt, Wielemborek, Ci-
cherski, Płuszka, lepieszka, Pali-
woda, Wiercioch, Burzyński. 

Piłka nożna | Przygotowania do sezonu

Pelikan 2008 wygrał z APN
Zawodnicy trenera Macie-

ja Grzegorego z  MUKS Peli-
kan-2008 wygrali sparing z APN 
Piotrków Trybunalski 4:1. 

Co ciekawe łowiczanie jeszcze 
w  styczniu podczas obozu dość 
wyaaźnie, bo 1:6 przegrali z  ze-
społem z Piotrkowa Trybunalskie-
go, ale jak widać szybko wycią-
gneli wnioski i podczas sobotniej 
rywalizacji byli stroną dominują-
ca. 

Kolejną dobrą informacją jest, 
że coraz częściej zawodnikami 
Pelikana interesują się inne kluby. 
W ostatnim czasie bardzo mocno 
zainteresowani Erykiem Zabo-
stem są przedstawiciele Akade-

mii Widzewa Łódź, a dodatkowo 
wspomniany Zabost i Paweł Pła-
cheta po ostatnim meczu kontrol-
nym ze Zniczem zostali zaprosze-
ni do Pruszkowa na dwudniowe 
testy. ever

 MUKS Pelikan-2008 – APN 
Piotrków Tryb. 4:1 (1:1); br.: za-
wodnik testowany 2, Maciej Maj-
chrzak, Paweł Płacheta
Pelikan-2008: kacper Pisarek 
– Witold Matusiak, Przemysław 
Garstka, Mateusz Wojda, Maciej 
Majchrzak – Paweł Płacheta, eryk 
zabost, Anotni haczykowski – Pa-
tryk Banaszczak oraz zawodnik 
estowany, Artur Boryna.

Piłka nożna | Przygotowania do sezonu 

Remisowy sparing Orła
Podopieczni trenera Dawida 

Ługowskiego z  Orła Nieborów 
zremisowali w sparingowym me-
czu z  Żyrardowianką Żyrardów 
2:2. Oba gole dla drużyny z Nie-
borowa strzelił testowany w  ze-
spole Adrian Musialik, który 
w przeszłości występował w dru-
żynach juniorskich Pelikana Ło-
wicza, ostatnio w IV-ligowych re-
zerwach łowickiego klubu.

Orzeł w meczu z Żyrardowian-
ką testował czterech zawodników 
i  do przerwy nieborowianie nie 
mogli poradzić sobie z  rywala-
mi z województwa mazowieckie-
go przegrywając 0:2. Dopiero po 
przerwie Orzeł doszedł do głosu, 
a konkretnie w ostatnich 20 minu-
tach meczu. Wtedy dwa razy na 
listę strzelców wpisał się Musia-
lik, który zapewnił Orłowie remis 
w tym meczu. 

– Po tygodniu ciężkich tre-
ningów, rozegraliśmy sparing 
z czwartoligowcem z Żyrardowa. 
Mimo, że przegraliśmy pierwszą 
połowę, to uważam, że graliśmy 
nieźle. Bramki tracimy po indywi-
dualnych błędach i na pewno trze-
ba to przeanalizować i poprawić. 
w drugiej połowie przyjęliśmy ini-
cjatywę i walczyliśmy o bramki. 
Strzelamy jedną po stałym frag-
mencie, a  drugą po bardzo do-
brze przeprowadzonym kontrata-
ku. Podsumowując, bardzo dobry 
sparing – powiedział Dawid Łu-
gowski, trener Orła. 

W innych meczach kontrolnych 
Laktoza Łyszkowice przegrała 
z Pogonią Bełchów w iście hoke-

jowym wyniku 3:7. Po trzy bram-
ki dla zespołu z Bełchowa strzelił-
liDamian Gendek (powrót z Orła 
Nieborów) oraz Michał Brandt. 

– Niezły mecz jak na tak trudne 
warunki atmosferyczne (40 stop-
ni). Szkoda głupio straconych bra-
mek, po fatalnych błędach i szko-
da niewykorzystanych sytuacji 
bramkowych, których było sporo 
– ocenił trener Pogoni Marcin Ry-
chlewski. 

Laktoza w  kolejnym meczu 
spisała się lepiej ponieważ wygra-
ła wyjazdowy mecz ze Startem 
Złaków Borowy 3:2 po trafieniach 
Marka Piekacza, Cezarego Olejni-
ka i Kamila Walencika. 

– Mimo małej kadry meczo-
wej i dość ciężkiej pogody udało 
się rozegrać dobry mecz. Dłużej 
utrzymywaliśmy się przy piłce, le-
piej niż ostatnio wyglądało budo-
wanie akcji w ataku pozycyjnym. 
To był bardzo pożyteczny sparing, 
który pozwala pozytywnie patrzeć 
w  przyszłość – skomentował Ja-
kub Jędrachowicz, szkoleniowiec 
Laktozy.

Zespół z Bełchowa zagrał jesz-
cze sparing, tym razem z Błękit-
nymi Dmosin, zwyciężajac 3:2. 
Ponownie bohaterem meczu był 
Gendek, który strzelił dwa gole. – 
Dobry mecz w naszym wykona-
niu. Fajnie to wyglądało. Zagrali-
śmy bardzo ambitnie. z meczu na 
mecz nasza gra wygląda lepiej – 
dodał Marcin Rychlewski.  ever

 lKS Orzeł Nieborów – AP Ży-
rardowianka Żyrardów 2:2 (0:2); 

br.: zawodnik testowany 2 (70 i 90) 
– Damian Rakoczy (31) i Piotr Ćwi-
kowski (33)
Orzeł: Cristian Vesa – Jakub Niedź-
wiadek, Bartłomiej Tkacz, zawodnik 
testowany 1, Piotr Warchoł – Bartosz 
Placek, Michał Redzisz, zawodnik te-
stowany 2, Daniel Wasiak – Mateusz 
Bartosiewicz, karol kruk. Na zmiany: 
Maciej Chmielewski – Bartłomiej 
krupa, Piotr Sekuła, Jan haczykow-
ski, testowany 3 i testowany 4.

 GlKS laktoza Łyszkowice – 
lKS Pogoń Bełchów 3:7 (1:0, 
0:4, 2:3); br.: Damian Bednarek (7) 
i Marek Piekacz 2 (76 i 85) – Da-
mian Gendek 3 (33, 51 i 55), Michał 
Brandt 3 (44, 63 i 85) i Bartłomiej 
Płuszka (66)
laktoza: testowany 1 – Mateusz 
Nezdropa, Damian kopiński, Jakub 
Jędrachowicz, Robert kubiak – ka-
mil Walencik, Cezary olejnik – Ma-
rek Piekacz, testowany 2, Marcin 
Bednarek – Damian Bednarek. Na 
zmiany: kacper Białek, Jakub Drze-
wiecki i Filip kosiorek.
Pogoń: Jan Ruciński – zawodnik 
testowany, Bartłomiej Płuszka, 
Mariusz Bakalarski, Tomasz kazi-
mierczak – Dawid Matyjas, Wiktor 
Matyjas – Wiktor Pisarski, Mateusz 
Stefański, Damian Gendek – Michał 
Brandt. Na zmiany wchodzili: Patryk 

Ciećwierz – Szymon Furman, Alek-
sander Bartosiewicz i kacper Antos.

 lKS Start Złaków Borowy – 
GlKS laktoza Łyszkowice 2:3 
(1:2); br.: Paweł Skierski (20) i kry-
stian Podleśny (82) – Marek Piekacz 
(5), Cezary olejnik (45) i kamil Wa-
lencik (66)
Start: Radosław Robak – Paweł 
Skierski, Marek Guzek, Maciej Peł-
ka, Piotr Piekacz – krzysztof Motyl, 
Adam Siekiera, krystian Podleśny, 
konrad Podleśny – Sebastian Mali-
nowski, kamil kołaczyński. Na zmia-
nę: Tomasz Górski, Marcin Głowac-
ki, Paweł Więcek i Artur Witkowski.
laktoza: Łukasz koza – Jakub 
Drzewiecki, Jakub Jędrachowicz, 
Damian kopiński, Filip kosiorek – 
Bartosz Skowronek, Jan zagajewski 
– Marek Piekacz, kamil Walencik, 
Robert kubiak – Cezary olejnik.

 lKS Pogoń Bełchów – lZS Błę-
kitni Dmosin 3:2 (0:0, 2:1, 1:1); br.: 
Wiktor Pisarski (45) i Damian Gen-
dek 2 (48 i 70)
Pogoń: Patryk Ciećwierz – Wiktor 
Pisarski, Maciej Grotkowski, Mariusz 
Bakalarski, Damian Trałut – Dawid 
Matyjas, Wiktor Matyjas – Bartłomiej 
Płuszka, Miłosz kubel, testowany 
– Damian Gendek. Na zmiany: Szy-
mon Furman, kacper Antos, Mate-
usz Stefański i Andrzej Bakalarski.
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Do przerwy nieborowianie nie mogli poradzić sobie z rywalami.
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SPORTOWy 

Dobre wyniki 
lekkoatletów w Kielcach
po długiej przerwie. str. 27

Siatkarze plażowi
w niedzielę
zaczynają nowy sezon. str. 26

Piłka nożna | Przygotowania do sezonu 

Pelikan-2008 dwukrotnie przegrywa
Zawodnicy trenera Macieja 

Grzegorego z MUKS Pelikan Ło-
wicz 2008 w niedzielę 14 czerwca 
rozegrali pierwszy mecz sparin-
gowy po przerwie spowodowa-
nej koronawirusem. Łowiczanie 
zmierzyli się w Żyrardowie z tam-
tejszą Akademią Piłkarską. Peli-
kan na tle mocnego rywala, który 
występował w  ekstralidze mazo-
wieckiej (najwyższy szczebel roz-
grywek na Mazowszu) zaprezen-
tował się z  dobrej strony mimo 
porażki 7:6 (4:3). W drugim me-
czu również z bardzo mocnym ry-
walem Zniczem Pruszków, gracze 
Pelikana przegrali 5:1 (1:1). 

Pelikan dobrze rozpoczął mecz 
w  Żyrardowie, ponieważ po go-
lach Antoniego Haczykowskiego 
i  bramce samobójczej prowadził 
2:0. Do przerwy jednak rywale 
odrobili straty i wyszli na prowa-
dzenie 4:3. 

Po przerwie mecz dalej był 
wyrównany, a  gracze Pelikana 
strzelili kolejne trzy gole. Na listę 
strzelców oprócz wymienionego 

Haczykowskiego i gola samobój-
czego wpisali się: Paweł Płacheta 
(podwójnie), Patryk Banaszczak 
i zawodnik testowany 1.

– Uważam, że chłopcy w 90% 
zrealizowali założenia na ten 
mecz, który z pewnością koszto-
wał ich bardzo dużo siły, bo tem-
po było bardzo wysokie. Każdy 
z  chłopców podszedł do spotka-
nia bardzo ambitnie i  nasza gra 
wyglądała naprawdę dobrze. Wy-
nikiem tradycyjnie się nie przej-
mujemy, chociaż szkoda, że stra-
ciliśmy bramki po naprawdę 
prostych błędach. Już w niedzielę 
kolejny sparing, tym razem udaje-
my się do Pruszkowa na mecz ze 
Zniczem. Chłopcy są świadomi 
tego, że mecze z mocnymi rywa-
lami pozytywnie wpłyną na ich 
rozwój, nawet jeśli wyniki nie do 
końca będą satysfakcjonujące – 
ocenił trener Pelikana-2008, Ma-
ciej Grzegory.

W meczu w Pruszkowie łowi-
czanie też jako pierwsi cieszyli 
się z prowadzenia. w 20. minucie 

piękny strzał z dystansu Eryka Za-
bosta przyniósł radość Pelikano-
wi, ale rywale jeszcze przed prze-
rwą wyrównali. Znicz mający 
bardzo wyrównaną i  silną kadrę 
lepiej prezentował się od graczy 
trenera Grzegorego w drugiej od-
słonie meczu, ostatecznie wygry-
wając 5:1. 

Pierwsza połowa niezła w na-
szym wykonaniu. Uważam, że 
graliśmy jak równy z równym ze 
Zniczem. Nasza gra posypała się 
po przerwie, szybko straciliśmy 
dwie bramki i  zostaliśmy całko-
wicie zdominowani przez gospo-
darzy. Widać było w każdym ele-
mencie że Znicz jest klasę wyżej, 
ale na pewno był to bardzo war-
tościowy sparingpartner – dodał 
Grzegory.  ever

Sparingi: 
 AP Żyrardowianka Żyrardów 

– MUKS Pelikan-2008 Łowicz 
7:6 (4:3); br.: 7 (22, 28, 34, 39, 51, 
59 i 64) – Antoni haczykowski (2), 
samobójcza (11), Paweł Płacheta 

2 (27 i 41), zawodnik testowany  
i (68) i Patryk Banaszczak (70).
Pelikan-2008: kacper Pisarek – 
Witold Matusiak, Szymon Gawlik, 
Mateusz Wojda, Maciej Majchrzak 
– eryk zabost, Antoni haczykow-
ski, Szymon Dubiel – zawodnik 
testowany 1. Na zmiany wchodzili: 
Przemysław Garstka, Filip Miazek, 
Paweł Płacheta, Patryk Banasz-
czak i zawodnik testowany 2.

 MKS Znicz Pruszków – MUKS 
Pelikan-2008 Łowicz 5:1 (1:1); 
br.: 5 (30, 41, 45, 63 i 75) – eryk 
zabost (20).
Pelikan-2008: zawodnik testowa-
ny 1 – Witold Matusiak, Szymon 
Gawlik, Mateusz Wojda, Patryk 

Banaszczak – Paweł Płacheta 
Antoni haczykowski, eryk zabost 
– zawodnik testowany 2. Na zmia-
ny wchodzili: Maciej Majchrzak, 
Szymon Dubiel, Filip Miazek i Prze-
mysław Garstka. 

Plan sparingów MUKS Pelikan 
2008 Łowicz:

 2020.07.04 (sob.): MukS Peli-
kan-2008 Łowicz – MkS Błękit-
ni-2007 Gąbin 

 2020.07.11 (sob.): MukS Peli-
kan-2008 Łowicz – ukS SMS Łódź 

 2020.07.18 (sob.): MukS Peli-
kan-2008 – kS Drukarz Warszawa 

 2020.07.25-2020.08.01: Wyjazd 
na obóz do Wądzynia.
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W meczu w Pruszkowie bramki posypały się po przerwie.

Koszykówka | Nowy zarząd 

Robert Kucharek 
w Zarządzie ŁZKosz
Delegaci ze wszystkich 
klubów z terenu 
Województwa Łódzkiego, 
we wtorek 16 czerwca 
wybrali Prezesa, nowy 
Zarząd oraz Komisję 
Rewizyjną na kolejne cztery 
lata.

Swojego przedstawiciela 
w  wojewódzkich strukturach bę-
dzie miała łowicka koszyków-
ka. Do Zarządu wybrano Rober-
ta Kucharka, który jest trenerem 
w  UMKS Księżak (koszykówka 
młodzieżowa) i w KS Księżak (I 
liga i szkolenie dzieci) 

Zebranie odbyło się w Centrum 
Konferencyjno-Wystawienni-
czym Expo-Łódź Sp. z o.o. w Ło-
dzi. w zebraniu udział wzięło 50 
delegatów (tj. 75% uprawnionych) 
i zaproszeni goście, a wśród nich 
Prezes KPZKosz Przemysław 
Lipka, nestor łódzkiego środowi-
ska koszykarskiego trener Krzysz-
tof Kędzierski, sędzia międzyna-
rodowy Michał Chrakowiecki, 
komisarze PZKosz Krzysz-
tof Świerzyński i  Wacław Woź-
niewski. Warta podkreślenia jest 
obecność na sali, w  roli delega-
tów, m.in. złotych medalistek Mi-
strzostw Europy z 1999 r. Elżbiety 
Nowak (ŁKS KK), Sylwi Wlaź-
lak (PTK P-ce) oraz uczestniczki 
Olimpiady w Sydney, Edyty Ko-
ryzny (Basket4Ever). Na zebra-
niu obecni byli też Przewodniczą-
cy Wydz. Rozgrywek ŁZKosz 
Piotr Ciesielski, Przewodniczący 
Wydz. Sędziowskiego ŁZKosz 
Mariusz Krzewiński i  Dyrektor 
Biura Olga Gocek.

Prezesem ŁZKosz ponownie 
został wybrany Bartłomiej Woj-

dak, który nie miał kontrkandy-
data. 

Robert Kucharek już kiedyś 
był w Zarządzie, ale zrezygnował 
z braku czasu. Obecnie ma więcej 
wolnego i postanowił jeszcze raz 
włączyć się w pracę na rzecz ko-
szykówki. Jego obecność w łódz-
kim Związku na pewno będzie 
pomocna dla naszego miasta. 
Członkowi zarządu mogą podpo-
wiadać pewne rozwiązania, wno-
sić swoje propozycje do rozgry-
wek, zgłaszać swoje miejscowości 
do organizacji zawodów. 

– Postanowiłem spróbować po-
nownie podziałać w  Zarządzie 
ŁZKosz. Mam nadzieję, że moja 
praca i zaangażowanie będzie po-
mocna dla rozwoju łódzkiej i  ło-
wickiej koszykówki – mówi Ku-
charek.  zł

Robert Kucharek 
będzie naszym reprezentantem 
w zarządzie Łzkosz.
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Koszykówka | i liga męska

Dzisiaj decyzja 
w sprawie i ligi
Czwartek 25 czerwca 2020 roku to ważna data 
dla kibiców koszykówki w Łowiczu. Na sesji 
Rady Miasta radni mają podjąć decyzję czy miasto
będzie w stanie pomóc naszym koszykarzom,
by zagrali na zapleczu ekstraklasy. Sprawa jest 
dość poważna, ponieważ roczny budżet klubu 
musi wynosić około 1 mln 200 tys. zł. Aby zacząć 
zmagania we wrześniu klub potrzebuje 450 tys. zł. 
Czy miasto pomoże Księżakowi i znów będziemy 
przeżywać pierwszoligowe emocje?

W obecnej sytuacji wiele klu-
bów ma ogromne kłopoty i  ich 
start w rozgrywkach stoi pod zna-
kiem zapytania. Dotyczy to szcze-
gólnie drużyn, które w głównym 
stopniu są fi nansowane przez sa-
morządy. Tak jest w  przypadku 
Księżaka, który może odczuć epi-
demię koronowirusa. 

W minionym sezonie koszy-
karze Księżaka Łowicz w  rywa-
lizacji 14 zespołów zaplecza eks-
traklasy zajęli 5. miejsce i  to był 
piękny historyczny wynik, który 
trudno będzie powtórzyć. 

Kibice Księżak czekają na ko-
lejny sezon, ale czy zobaczymy ło-
wicki team na zapleczu ekstrakla-
sy? Dzisiaj poznamy odpowiedź 
na to trudne pytanie. 

– Sytuacja jest bardzo trudna 
i  my to rozumiemy. Zakończyli-
śmy wcześniej sezon i  z niepo-
kojem obserwujemy rozwój wy-
darzeń. Jesteśmy w  sytuacji jak 
wiele klubów w  Polsce. Czeka-

my na decyzję władz samorzą-
dowych, ale mamy świadomość, 
że teraz są sprawy ważniejsze niż 
sport. Miasto ma wiele ważnych 
wydatków i trzeba o tym pamięta. 
Walka z  epidemią jest teraz naj-
ważniejsza. Liczymy jednak na 
zrozumienie i mamy nadzieje, że 
znajdą się środki dla naszego klu-
bu – mówił niedawno prezes Księ-
żaka Robert Kucharek. 

17 czerwca, działacze Księża-
ka i Pelikana rozmawiali z miej-
skimi radnymi z komisji budżetu 
i fi nansów w sprawie dotacji z bu-
dżetu miasta na działalność obu 
klubów sportowych w  drugim 
półroczu 2020 r. – Wiadome jest, 
że bez wsparcia ze strony miasta 
nie będziemy w stanie przystąpić 
do rozgrywek. 80 procent nasze-
go budżetu pochodzi z Samorzą-
du. Jeśli nie dostaniemy tych pie-
niędzy to nie zgłosimy się do gry 
– mówi prezes pierwszoligowego 
Księżaka – Robert Kucharek. 

– Mamy nadzieję, że radni 
znajdą sposób jak wygospoda-
rować fi nanse dla klubu. w  dru-
gim półroczu potrzebujemy oko-
ło 450 tysięcy zł. Jeśli zapadnie 
pozytywna decyzja to zaczniemy 
budować zespół. Oczywiście po-
ziom drużyny zależeć będzie od 
kwoty dofi nansowania. Aby grać 
i walczyć o górną część tabeli, tak 
jak w tamtym sezonie, musimy li-
czyć się z większymi kosztami – 
dodaje Kucharek. 

W tym półroczu koszt funkcjo-
nowania klubu wynosił nieco po-
nad 550 tys. Ponad 50 tys. z miej-
skiej dotacji pochłonęły pensje 
zawodników. Pozostała kwota to 
wyjazdy na mecze, sędziowie, 
sprzęt sportowy i inne. Na pierw-
sze półrocze tego roku Księżak 
otrzymał 330 tys. zł dotacji z bu-
dżetu miasta. Jak będzie dalej oka-
że się po sesji Rady Miejskiej. Ki-
bice Księżaka czekają na dobre 
wiadomości.  zł

W pierwszym 
półroczu tego 
roku koszt 
funkcjonowania 
klubu wynosił nieco 
ponad 550 tysięcy.

CZWARTeK, 25 CZeRWCA:
 18.30 – Boisko sportowe lkS 

orzeł Nieborów, Nieborów 26; 
Sparingowy mecz piłki nożnej: 
lKS Orzeł Nieborów – GKS 
Bedlno;

 19.30 – Boisko sportowe SkS 
Astra w zdunach; Sparingowy 
mecz piłki nożnej: SKS Astra 
Zduny – lKS Start Złaków Bo-
rowy;

PiąTeK, 26 CZeRWCA:
 17.00 – Stara Łaźnia w Łowiczu, 

ul. Tkaczew 8; KKS Bzura Ło-
wicz – Zakończenie koszykar-
skiego sezonu 2019/2020;

NieDZielA, 28 CZeRWCA:
 10.00 – Boisko na Pływalni Miej-

skiej w Łowiczu, ul. kaliska 5; V 
Łowicki Turniej Miejski w siat-
kówkę plażową;

 16.00 – Stadion Miejski im. 10 
Pułku Piechoty w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; Sparingowy 
mecz piłki nożnej orlików e1: 
MUKS Pelikan-2009 Łowicz – 
GlKS Zawisza Rzgów;

PONieDZiAŁeK – PiąTeK, 
29 CZeRWCA – 3 liPCA:

 10.00-12.00 i 17.00-19.00 – hala 
sportowa oSiR nr 2 w Łowiczu, 
ul. Topolowa 2; UMKS Księżak 
Łowicz – 2. Summer Camp 
2020; dwa treningi dziennie po 
2h, dzielące się na: treningi ko-
szykarskie, treningi motoryczne, 
konkursy rzutowe, turnieje 1x1 
i turniej 3x3; kontrola motoryczna 
zawodników, testy sprawnościo-
we, rozpisanie indywidualnego 
planu treningu na okres wakacyj-
ny; świetną atmosferę i niespo-
dzianka dla każdego uczestnika;

 12.00-14.00 – Pływalnia  oSiR 
w Łowiczu, ul. kaliska 5; Nauka 
pływania (bezpłatna);

WTOReK, 30 CZeRWCA:
 12.00-12.40 – Pływalnia oSiR 

w Łowiczu, ul. kaliska 5; Nauka 
pływania (bezpłatna);

śRODA, 1 liPCA:
 12.00-12.40 – Pływalnia oSiR 

w Łowiczu, ul. kaliska 5; Nauka 
pływania (bezpłatna);

 15.00 – Pływalnia oSiR, ul. kali-
ska 5; Ofi cjalne otwarcie base-
nów zewnętrznych;

CZWARTeK, 2 liPCA:
 12.00 – Boisko sportowe orlik 

w Łowiczu, ul. Bolimowska 
15/19b; „Sportowe Wakacje 
2020”: Gry i zabawy – szkoły 
podstawowe;

 12.00-12.40 – Pływalnia oSiR 
w Łowiczu, ul. kaliska 5; Nauka 
pływania (bezpłatna). Gogo
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Rok 1920
Mija 100 lat od pamiętnej wojny 
pomiędzy nowo tworzoną Armią 
Polską i Armią Czerwoną.  
Była to wojna o ukształtowanie 
wschodnich granic państwa 
i niepodległość Polski.  
Ocaliła nie tylko nasz kraj,  
ale również Europę  
przed rewolucją bolszewicką.  
Z tej okazji publikujemy artykuł 
Janusza Grundwalda,  
który przypomina wątki łowickie 
tego ważnego dla naszego bytu 
państwowego wydarzenia.

Na ratunek Ojczyźnie

A rmia Polska słabo uzbrojona, z oficera-
mi wychowanymi w armiach państw za-
borców, potrzebowała wzmocnienia 

o nowych żołnierzy. Zdecydowano o powołaniu 
uzupełniającej Armii Ochotniczej. Ochotni-
kami byli ludzie z trzech zaborów, o różnym 
wykształceniu, których łączyły wyniesione z do-

mów rodzinnych tradycje narodowe i niepodległo-
ściowe. Zgodnie z przepisami dotyczącymi wer-
bunku z 4 lipca 1920 r., do Armii Ochotniczej 
mogli być powoływani wszyscy mężczyźni od 17 
do 42 roku życia. W trzy dni później powołano In-
spektorat Armii Ochotniczej, do którego w ciągu 
kilku tygodni zgłosiło się około 90 tysięcy ochot-
ników. W powstaniu Armii Ochotniczej miała też 
spory udział młodzież Ziemi Łowickiej.

Już 16 lipca Rada Pedagogiczna Seminarium 
Nauczycielskiego w Łowiczu podjęła uchwałę 
o wstąpieniu do armii wszystkich zdolnych do służ-
by nauczycieli i pracowników oraz uczniów. Jak 
podawał „Łowiczanin” z 30 lipca 1920 r., do wojska 
z tej szkoły wstąpiło 95 osób. Do służby czynnej 
zgłosili się m.in. nauczyciele: Aleksander Bluhm-
-Kwiatkowski, Bolesław Miller, Czesław Motyliński, 
Jan Sadkowski i Paweł Żarnoch. 

D o Armii Ochotniczej wstępowała również 
młodzież z Państwowego Gimnazjum 
Męskiego im. Ks. Józefa Poniatowskiego 

wraz z nauczycielami: Kazimierzem Drogoszew-
skim, Romanem Kluge, Juliuszem Gierasiewi-
czem do służby pozafrontowej oraz Eugeniuszem 
Klickim, Karolem Polcochem i dyrektorem – Sta-
nisławem Jacyną do służby czynnej. 

Na wezwanie Naczelnika ZHP, nakazującego 
pogotowie wojenne we wszystkich drużynach, 
Komendant Obwodu Księstwa Łowickiego  
dh Czesław Dąbrowski wydał 9 lipca 1920 r. 
rozkaz mobilizacyjny do wszystkich łowickich 
harcerzy. W dwa dni później stawili się niemal 
wszyscy, mający nawet 15 lat, choć do służby 
w polu mogli być powołani tylko ci, którzy ukoń-
czyli 17 rok życia. Wszystkich zakwaterowano 
w gmachu gimnazjalnym, który stał się odtąd 
miejscem intensywnego szkolenia wojskowego. 

Bohaterscy ochotnicy

Uczniowie – żołnierze, w składzie 7 kompanii 
201 Ochotniczego Pułku Piechoty, brali udział 
w walkach o Ciechanów. W boju nad Wkrą 
15 sierpnia poniósł śmierć Józef Wieteska – lat 
21, a 15 sierpnia Zygmunt Sobakiewicz – lat 18. 
W walkach pod Michniszkami 19 września zginął 
Piotr Baleja – lat 19. Do szkoły nie powrócili też: 
Władysław Goździk – lat 21,Wacław Konopacki 
– lat 17, i Władysław Donay – lat 19, który zmarł 
na tyfus w szpitalu wojskowym w Warszawie.

Nowa tablica upamiętniająca pamięć tych 
uczniów-bohaterów została w 1991 roku wmu-
rowana na zewnątrz w ścianę dawnego gmachu 
szkoły przy kaplicy św. Karola Boromeusza. Nie 
istnieje już tablica z 1920 roku o treści: „Pamięci 
bohaterskich obrońców Ojczyzny, poległych 
w walce z najazdem moskiewskim w lecie 
R.P. 1920, uczniów gimnazjum: Józefa Wieteski, 
Władysława Donaya, Zygmunta Sobkiewicza, 
Piotra Balei i ucznia Seminarium Nauczycielskie-
go Zygmunta Mąkowskiego”,

Po walce nad Wkrą nastąpił generalny odwrót 
wojsk wroga w kierunku na Grodno. Po drodze 
niektóre oddziały wroga uciekały przez granicę 
do Prus Wschodnich i za Bug. Po ostatecznym 
zwycięstwie w bitwie nad Niemnem, zrobiono 
dwa pamiątkowe zdjęcia. Jedno gdzieś na 
wileńskiej wsi, drugie w Wilnie datowane na 
9 października 1920 roku, które pokazujemy, trzy 
dni przed podpisaniem rozejmu w Rydze.

Po załatwieniu bieżących spraw związanych 
z rozmundurowaniem i zwolnieniem, uczniowie 
wracali do domu i szkoły. Ostatni, ci z Wilna, pod 
koniec półrocza.  dok. na str. II

7 kompania 201 ochotniczego pułku piechoty, w której walczyli łowiccy ochotnicy,  
fot. wykonana w Wilnie 9 X 1920 r.; zbiory autora

70 lat Archiwum w Łowiczu
W tym roku mija 70 lat 
od utworzenia Archiwum 
Państwowego w Łowiczu,  
które od 1958 r. ma swą stałą 
siedzibę przy ul. 3 Maja 1. 
To dobra okazja,  by przypomnieć 
jego dzieje, zasób i rolę, 
jaką pełni w życiu lokalnej 
społeczności. Na tegoroczną  
Noc Muzeów przygotowywana 
była z tej okazji niewielka wystawa  
z katalogiem. Niestety, wybuch 
pandemii przekreślił te plany.

Podstawy działalności

Ł owickie archiwum państwowe rozpoczę-
ło działalność w 1950 r. Na mocy zarzą-
dzenia Ministra Oświaty z 21 VII 1950 r. 

i art. 45 dekretu z 7 II 1919 r. o organizacji ar-
chiwów państwowych i opiece nad archiwalia-
mi Naczelna Dyrekcja Archiwów RP powołała 
Powiatowe Archiwum Państwowe w Łowiczu, 
jako jednostkę podległą Wojewódzkiemu Archi-
wum Państwowemu w Łodzi. W 1952 r. nada-

no łowickiej placówce statut, który określał jej 
zadania i organizację. Archiwum miało być miej-
scem do przechowywania materiałów archiwal-

nych, wytworzonych i wytwarzanych na terenie 
powiatu łowickiego, a następnie przekazywanych 
po 5 latach do WAP w Łodzi. 

W lutym 1956 r. poszerzono obszar 
działania PAP w Łowiczu o powiat 
kutnowski, zaś w 1958 r. przyzna-

no mu prawo do posiadania stałego zasobu. 
W ciągu dwudziestu lat, gdy zakres działania 
archiwum obejmował obszar powiatów łowickie-
go i kutnowskiego, nastąpiło prawie dwukrotne 
powiększenie się zasobu archiwalnego i wzrost 
liczby zespołów z 31 w 1956 r. do 172 w 1976 r.

Początkowo siedziba Archiwum w Łowiczu 
mieściła się w budynku przy Nowym Rynku 20. 
Lokal był szczupły, zawilgocony i nie zaspokajał 
potrzeb archiwalnych. W 1955 r. podjęto starania 
o uzyskanie większego lokum. Dopiero w 1957 r.  
na mocy porozumienia między Muzeum Na-
rodowym w Warszawie a Naczelną Dyrekcją 
Archiwów Państwowych uzyskano pomiesz-
czenia przylegające do byłej kaplicy św. Karola 
Boromeusza w gmachu byłego seminarium 
misjonarskiego przy Starym Rynku. Po zmianach 
administracyjnych w 1976 r. utworzono tu Ekspo-
zyturę Wojewódzkiego Archiwum Państwowego 
w Skierniewicach z siedzibą w Rawie Maz. 

W 1979 r. łowicka ekspozytura stała się na 
6 lat oddziałem Wojewódzkiego Archiwum Pań-
stwowego w Skierniewicach zs.w Żyrardowie. 
Z dniem 1 IV 1985 r. przekształcono go w oddział 
zamiejscowy Archiwum Państwowego m. st. 
Warszawy, który obejmuje zakresem swej dzia-
łalności miasto Łowicz i gminy: Bielawy, Bolimów, 
Chąśno, Domaniewice, Kocierzew Płd., Łowicz, 
Łyszkowice, Nieborów i Zduny.  dok. na str. III

Pracownicy Archiwum w Łowiczu, fot. z 1978 r., od lewej Emila Strach – kier. Archiwum,  
Marianna Bryszewska, Marianna Ciesielska i Stefania Fabijańska



II 25.06.2020 r.

Rok 1920
dokończenie ze str. I

Do Seminarium Nauczycielskiego nie wróciło 
siedmiu uczniów-żołnierzy. W 1928 r. na fronto-
wej  ścianie  gmachu Seminarium wmurowano 
tablicę  pamiątkową  z  nazwiskami  poległych 
w wojnie uczniów: Stanisława Bieguszewskiego, 
Henryka Grzegorzewskiego, Stanisława Jaronia, 
Jana Kutkowskiego,  Zygmunta Mąkowskiego, 
Bolesława Panka  i  Stanisława Wiankowskie-
go. Tablica  ta obecnie znajduje się w kościele 
oo. Pijarów. 

Na świadectwie dojrzałości

Uczniowie  klasy maturalnej  gimnazjum mę-
skiego przystąpili w czerwcu 1921 r. do egzami-
nu. Na otrzymanych  świadectwach dojrzałości 
mieli wpis: „W r. 1920 podczas najazdu nieprzyja-
ciół stanęli do obrony Ojczyzny w szeregach armii 
ochotniczej”. Wpisy takie znalazły się na świadec-

twach wszystkich przystępujących do egzaminu 
maturalnego:  Stanisława Ancerewicza,  Kazi-
mierza Balcera, Bolesława Balcera, Antoniego 
Bartczaka, Antoniego Dąbrowskiego, Czesława 
Dąbrowskiego, Michała Grundwalda, Walentego 
Grzegorego, Jerzego Miecznikowskiego, Stefana 
Ołdakowskiego, Ludwika Oskólskiego, Jana Pa-
kulskiego, Henryka Rozenstraucha, Mieczysława 
Rudasia, Mieczysława Staszewskiego, Romana 
Wojciechowskiego i Ignacego Wójcika.  

Janusz Grundwald

Krzyże Walecznych dla bohaterów

Podczas wizyty gen. Józefa Hallera w Łowi-
czu 22 maja 1922  r. zostały wręczone Krzyże 
Walecznych łowickim ochotnikom wojny 1920 r. 
Wśród odznaczonych z Seminarium miało być 
aż  44  osób.  Fakt  ten  spotkał  się  z  reakcją 
uczniów Gimnazjum – uczestników wojny, któ-
rzy na  łamach „Łowiczanina”  (nr 24 z 1922 r.) 
wyrazili swe oburzenie,  iż  „(…) w półtora roku 
dopiero po zlikwidowaniu pułków ochotniczych, 
wyszły na jaw bohaterskie czyny, o których nie 
tylko my, bezpośredni koledzy bojowi, ale nawet 

Zdjęcie z 29 X 1920 r., wykonane zaraz po powrocie z frontu, podpisali: Traczyk,  
W. J. Stokowski, A. Banachowski, St. Ruciński, M. Kaperski i drugi z prawej strony, stojący 
Michał Grunwald; fot. ze zbiorów autora

Kryminalna historia Łowicza, cz. 3
Bójki i „rozprawy nożowe” w mieście stanowiły jedynie przedsmak sytuacji, jaka miała miejsce  
na łowickiej prowincji. Gazetowe kroniki kryminalne były dosłownie wypełnione scenami wiejskiej 
przemocy. Można wręcz odnieść wrażenie, że pobicia były popularnym sposobem rozwiązywania 
sporów. Niestety, często ich forma przynosiła realne ofiary w ludziach… Przedstawiamy kolejna 
część opowieści Tomasza Romanowicza, poświęconej kryminalnej historii Łowicza i okolic.

Wsi spokojna, 
wsi wesoła...

A nalizując  zajścia  z  rękoczynami  na 
łowickiej wsi, można stwierdzić, że do-
chodziło do nich z różnym natężeniem 

praktycznie przez cały okres II Rzeczypospolitej. 
Największa eskalacja przemocy, przypadała jed-
nak na wczesne lata 30. XX w. i co interesujące, 
bardzo często dochodziło do niej w miejscach 
spędzania wolnego czasu. Potrzebny był jedynie 
motyw prowadzący do zajścia. W jakich okolicz-
nościach awanturowali się Księżacy? Do bójek 
dochodziło  najczęściej  podczas  różnych wy-
darzeń  społeczno-religijnych.  Zachowało  się 
sporo informacji o bójkach w czasie odpustów.
Szczególnie  gwałtowny  przebieg  miała 

bójka  na  odpuście w  Kocierzewie,  do  której 
doszło  w  10  sierpnia  1923  r.  Uroczystość 
w  intencji  patrona  kościoła  św. Wawrzyńca 
ściągnęła do wsi dużo osób z sąsiednich osad. 
Jak  donosił  korespondent  „Łowiczanina”  S. 
Wałowski,  po  odprawionej mszy,  kiedy  ludzie 
udali  się  do  kramów,  kilku młodych mężczyzn 
z parafii kocierzewskiej (…) uraczona w pokąt-
nych gdzieś ubikacjach alembikiem (…), podzie-
liła się na dwie przeciwstawne grupy i wszczęła 
awanturę, szybko jednak rozpędzoną. To jednak 
nie był koniec. Podczas nieszporów awanturnicy 
udali się do ogrodu jednego z gospodarzy, gdzie 
napadli na odpoczywających mężczyzn, jedne-
go  z nich  raniąc nożem w głowę,  a  następnie 
oddalając się. Napadnięci ruszyli za nimi w po-
ścig, doganiając ich w pobliżu cmentarza. Tam do-
szło do regularnej bitwy, w czasie której (…) bicie 
było smutne, bili się nożami, kijami, kamieniami, 
nawet w obrocie była siekiera i szpadel (…). 

S cena  ta  rozgrywała  się  przy  przygląda-
jącej się z zaciekawieniem publiczności, 
która  dopiero  co  opuściła  po  nieszpo-

rach świątynię. Korespondent chwalił postawę 
posterunkowego Wojdy  z  gminy  Jeziorko, 
próbującego  rozdzielić  awanturników. Dopie-
ro strzał w powietrze ze służbowego rewolweru 
ostudził krewkich, chłopskich synów. Bijatyka nie 
uszła  prowodyrom na  sucho  –  16  najbardziej 
zapalczywych aresztowano  i skazano na dwa 
tygodnie aresztu. Dziesięć lat później podczas 
odpustu w Kiernozi, znany miejscowy zabijaka 

Kazimierz Ostrowski pobił mieszkańca folwar-
ku Kiernozia Jana Kowalczyka. Napastnik, za 
stawianie  oporu w momencie  aresztu,  został 
osadzony w więzieniu.  

Krwawe wesela

W spółczesnego  czyteln ika  może 
szokować  informacja,  że  tak ważna 
i  radosna  uroczystość  rodzinna, 

jaką  było wesele, w  regionie  łowickim mogła 
skończyć  się  dla  biesiadników  tragicznie. 
Jak  informowała  lokalna  prasa, w  niektórych 
wypadkach  zabawa weselna  przybierała  bar-
dzo niebezpieczny obrót. Na początku grudnia 
1925 r. we wsi Wicie w gminie Jeziorko podczas 
wesela u Piotra Łopaty został ciężko pobity Piotr 
Markowski. Nie udało się uratować mężczyzny, 
który  po  7  godzinach  zmarł.  Kolejne  krwawe 
zakończenie wesela miało miejsce w paździer-
niku 1930 r. podczas bójki na weselu u nieja-
kiego Tarkowskiego w  jednej  z  podłowickich 
wsi. Od  ciosu  noża  zginął  urzędnik  pocztowy 
z  Łowicza  Jan Pietrzak. Mordercą  okazał  się 
Stanisław Wochna,  który został oddany orga-
nom sądowym. Kolejna tragedia wydarzyła się 
rok później. W styczniu 1931 r., podczas wesela 
w Gągolinie u Romana Szaleńca, ciężkich ob-
rażeń ciała doznali Jan i Władysław Krawczy-
kowie, mieszkańcy wsi Boczki. Pierwszy z bra-
ci  został  przewieziony  do  łowickiego  szpitala 
św. Tadeusza, drugi zmarł w drodze do lazaretu. 
Sprawcę  pobicia,  pochodzącego  z Gągolina, 
Jana Gruziela ujęto.
Łatwo  zauważyć,  że  pobicia  w  regionie 

łowickim  rzadko  ograniczały  się  do  pięści, 
częściej  używano,  według współczesnej  ter-
minologii,  „sprzętu”.  Biesiadnicy  niekoniecz-
nie  przychodzili  na wesela  i  zabawy wiejskie 
z bronią, zdarzało się, że czekała ona na nich  
na miejscu. 
W  1933  r.  policja  z  Kiernozi,  zaniepoko-

jona  eskalacją  przemocy,  dokonała  inspek-
cji miejsc rozrywki w okolicy. Jak się okazało, 
we wsi Karsznice w gminie Jeziorko, w lokalu 
gospodarza  Jana Cygana  nieznany  osobnicy 
mieli podrzucić: dwie sprężyny druciane zakoń-
czone 1 funtowym odważnikiem, dłuto, lufę od 
karabinu(!), drąg żelazny długości 1 metra  i 2 
rewolwery(!). Prawdziwie morderczy arsenał…

Mordercze zabawy

W iejskie  zabawy  taneczne,  choć  były 
popularną  formą  spędzania  wol-
nego  czasu,  budziły  kontrowersje. 

Dawały możliwość  rozrywki,  a  jednocześnie 
stawały  się miejscem,  gdzie  gościły  alkohol 
i  przemoc.  Krwawą  serię  takich  zdarzeń 
rozpoczęło  we  wrześniu  1923  r.  zasztyle-
towanie  podczas  bójki  na  zabawie  miesz-
kańca  Błędowa,  Stanisława  Burzyńskiego.  
Sprawca  zabójstwa  Stanisław  Bury  został 
aresztowany. 
Z  kolei w  styczniu  1928  r. w miejscowości 

Borówek  pod  Bielawami  jeden  z  bawiących 
się gości na zabawie uderzył „dla żartu” laską 
trzcinową w ramię współbiesiadnika. Ten wyjął 
nóż i zadał mu tak silny cios, że zaatakowane-
mu (…) aż wyszły jelita  (…). Raniony nożem 
zmarł w łowickim szpitalu, natomiast morderca 
został  aresztowany  i  osądzony. W  sierpniu 
1930 r., podczas zabawy zorganizowanej przez 
Związek Strzelecki w Otolicach, ciężko pobity 
został  Franciszek Wójcik  ze  Strugienic.  Tym 
razem  napastników  było  kilku. Aresztowano:  
Tomasza Dudkę  z Górek-Zagórskich,  Józefa 
Słonia  z Małszyc  i Wacława Pieniążka  z Ło-
wicza. Prawdopodobnie nie uniknęli sprawie-
dliwości. 

C zęściej jednak bito się grupowo. Wzor-
cowym wręcz  przykładem  były  dwie  
w ciągu   7 dni(!)  burdy na zabawach 

tanecznych we wsi Skaratki w sierpniu 1924 r. 
Podczas pierwszej potańcówki, suto zakrapia-
nej wódką, do lokalu weszli uczestnicy zebrania 
„Koła  budowlanego”.  Doszło  do  sprzeczki, 
w następstwie której wywiązała się, jak relacjo-
nował korespondent „Łowiczanina”: (…) walka: 
kołkami, kijami, żelazami, kamieniami i pięścia-
mi (…). Mężczyźni,  którzy  chcieli  rozdzielić 
bijących  się,  zostali  pobici  i  poranieni.  Bitwa 
zakończyła się (…) dopiero gdy się walczący 
pomęczyli (…). 
Druga  bijatyka w  tej  wsi miała miejsce  na 

nielegalnej  zabawie  tanecznej  u  rolnika  Ko-
strzewy.  Tym  razem  relacjonujący  dla  prasy 
zdarzenie  „Gajowiak”  donosił  o  pobiciu  się 
młodzieży  ze Skaratek  z  gośćmi  z Trabowa. 
Burda zakończyła się bez ofiar, jednakże przy-
jezdni zostali dotkliwie pobici. 

O  wiele tragiczniej zakończyła się zaba-
wa  taneczna  z  okazji  poświęcenia(!) 
szopy  strażackiej  we  wsi  Gągolin 

Południowy  w  maju  1928  r.  Po  zakończo-
nych  uroczystościach  religijnych,  na  polanę,  
gdzie uczestnicy zabawiali  się  tańcem, wtar-
gnęła młodzież strażacka ze wsi Patoki, uzbro-
jona  w  topory(!).W wyniku  ataku  zginął  po-
stronny uczestnik wydarzenia Władysław Bryła  
ze wsi Sromów. Zbrodnia ta miała wstrząsnąć 
lokalną społecznością.
Regularną bitwą zakończyła się także potań-

cówka w maju 1931 r. w Bednarach. W „Łowi-
czaninie”, anonimowy autor tekstu „Mordownia 
na zabawie” dosadnie opisywał zajście: 
(…) Znowu mamy do zanotowania smutny 

objaw zdziczenia przez nadużycie alkoholu. 
Pod wpływem nadmiernego użycia trun-
ków we wsi Bednarach po zabawie młodych 
przyszło do ogólnej bójki między miejsco-
wymi i przybyłymi z innych miast uczest-
nikami. Czterech odwieziono do szpitala,  
z których już jeden zmarł,  zaś siedmiu 
się leczy w domach. Jednemu przecię-
to mlecz pacierzowy (kręgosłup  –  przyp. 
TR) i wrzucono go do rzeki, gdzie byłby się 
utopił. Strzałów rewolwerowych było bez liku.  
Czy już starsi gospodarze nie mają we wsi żad-
nego wpływu na młodzież? Czy każda zabawa 
we wsiach łowickich musi się kończyć kalec-
twem lub śmiercią? (…).
Drastyczność  przemocy  nie  wiązała  się 

jedynie  z  alkoholem,  poważnym  problemem 
była też gotowość do użycia wszelakich niebez-
piecznych  przedmiotów.  „Życie Gromadzkie” 
opisywało wyniki inspekcji w 1933 r., miejsca 
zabawy  tanecznej  w  Karnkowie  w  gminie 
Jeziorko. W  lokalu  Franciszka Gacia  policja 
znalazła: dwie sprężyny druciane zakończone  
1-funtowym  odważnikiem  i  dłuto.  Pikanterii 
sprawie dodawał fakt, że narzędzia te należały 
do syna sołtysa. Trwająca w momencie inspek-
cji zabawa została rozwiązana. 

W  połowie  lat 30. XX w.  lokalna prasa 
alarmowała,  że  ofiar  na  wiejskich 
potańcówkach  nie  ubywa.  Podkre-

ślano, że walka z przemocą  jest bardzo  trud-
na,  ponieważ  w  tym  zakresie  społeczeń-
stwo mało współpracuje w władzami. Wymie-
niano  kolejne  przykłady  bijatyk. W Świeryżu  
5 stycznia 1936 r. zorganizowana została zaba-
wa taneczna w mieszkaniu Stanisława Wojdy.  
Przebiegała  ona w  kulturalnych  warunkach, 
dopóki  młodzi  nie  zaczęli  nadużywać  al-
koholu.  Doszło  wtedy  do  kłótni  tak  ostrej,  
że miejscowy sołtys Jan Frankowski postanowił 
rozwiązać zabawę. Niestety, biesiadnicy zakoń-
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70 lat Archiwum w Łowiczu
dokończenie ze str. I
Zmiany administracyjne w 1998 r. nie wpłynęły 

na zakres jego działalności. Do dziś wykonuje on 
swe zadania na obecnym obszarze powiatu ło-
wickiego (bez gminy Kiernozia) oraz w części po-
wiatu skierniewickiego (gmina Bolimów). W 2013 
r. zmianie uległa tylko nazwa na Archiwum 
Państwowe w Warszawie Oddział w Łowiczu.

Zasób archiwalny

Łowickie Archiwum realizuje zadania wy-
nikające z obowiązujących ustaw i przepi-
sów w zakresie kształtowania państwowego za-
sobu archiwalnego, tj. dotyczące prowadzenia 
nadzoru nad tym zasobem, przejmowania, 
gromadzenia, prowadzenia ewidencji, prze-
chowywania, zabezpieczania i udostępniania 
materiałów archiwalnych. Podstawą do dzia-
łalności jest ustawa z dnia 14 lipca 1983 r.  
o narodowym zasobie archiwalnym i archiwach 
(tekst obowiązujący Dz.U. 2018 poz. 217). 

W edług stanu na dzień 31 XII 2019 r.   
zasób Oddziału APW w Łowiczu 
obejmuje 314 zespołów i zbiorów ar-

chiwalnych, które ogółem liczą 83 190 jednostek 
archiwalnych (781,72 metrów bieżących akt). 
Zakresem chronologicznym przechowywane ma-
teriały sięgają XVII wieku, lecz ich zdecydowana 
większość dotyczy XIX i XX w. Pod względem 
terytorialnym obejmują one przede wszystkim 
miasta Łowicz i Głowno oraz obszar powiatu 
łowickiego. 

Największą grupę wśród materiałów archiwal-
nych stanowią akta organów administracji ogól-
nej – państwowej i samorządowej (25,40% ze-
społów). Kolejnymi pod względem liczby zespo-
łów są w zasobie akta instytucji ochrony prawa 
i wymiaru sprawiedliwości (12,70%) i stanu cywil-
nego (9,84%). Pozostałą dokumentację stanowią 
zespoły administracji specjalnej, cechów i związ-
ków rzemieślniczych, stowarzyszeń i związków, 
partii politycznych i ruchów społecznych, instytu-
cji finansowych, gospodarczych, nauki, oświaty, 
kultury oraz ochrony zdrowia i opieki społecznej. 
Dość licznie prezentują się też zbiory i kolekcje 
oraz archiwa prywatne i spuścizny i rodzinno-
-majątkowe. Wśród nich znajdują się m.in. 
zbiory afiszy, fotografii, rękopisów, planów i map 
oraz materiałów ulotnych. Najcenniejszym z nich 
pozostaje Zbiór Władysława Tarczyńskiego, który 
zawartością wykracza niejednokrotnie poza ob-
szar Łowickiego i odnosi się do osób i wydarzeń 
z dziejów Polski z XVII-XX w. 

D o najczęściej wykorzystywanych ba-
dawczo w zbiorach łowickich należy 
zespół akt miasta Łowicza z lat 1783-

1950, stanowiący bogate źródło informacji  
o życiu miasta i jego mieszkańcach, szczegól-
nie w okresie II Rzeczypospolitej. Unikatową 
wartość mają zespoły cechów, pozwalające 
ocenić niegdysiejszą pozycję łowickiego rze-
miosła, czy pokazać wiele aspektów życia 
codziennego mieszczaństwa w XVII i XVIII w. 
Znaczna ich część ma charakter ksiąg wpisów, 
rejestrujących uchwały cechowe, przychody  
i wydatki cechu lub nazwiska majstrów, czelad-
ników i terminatorów.

Podstawę zasobu tworzą jednak zespoły 
administracji ogólnej i specjalnej z terenu po-
wiatu łowickiego, ważne przy opracowaniach 
dotyczących życia politycznego, społecz-
no-gospodarczego i kulturalnego wsi z XIX  
i  XX w. Wśród nich wyróżniają się akta 
władz administracyjnych szczebla powiatowego  
w Łowiczu z okresu II Rzeczypospolitej,  
lat II wojny światowej i Polskiej Rzeczypo-
spolitej Ludowej (starostwa i rady narodowej)  
oraz obszerne często zespoły akt gminnych 
i prezydiów rad gromadzkich. Ich uzupełnieniem 
są akta wyborcze, zakładów i przedsiębiorstw, 
stowarzyszeń i organizacji społecznych, związ-
ków zawodowych oraz szkół.

Równie cenne pozostają w zasobie zespoły in-
stytucji ochrony prawa i wymiaru sprawiedliwości: 
akta notarialne, hipoteczne, sądów i więzienia 
w Łowiczu. Bogato reprezentowane są też akta 

stanu cywilnego łowickich parafii (katolickich, 
prawosławnej i ewangelickiej) oraz okręgów boż-
niczych (Bielawy, Sobota, Bolimów i Łowicz). 

Zadania statutowe

Ł owicki oddział Archiwum Państwo-
wego w Warszawie sprawuje nadzór 
archiwalny nad 31 jednostkami organiza-

cyjnymi w powiecie łowickim. Są to m.in. urzędy 
gminne, urząd miejski, urzędy stanu cywilnego, 
starostwo, sąd rejonowy i prokuratura, zakład kar-
ny, stacja sanitarno-epidemiologiczna. To właśnie  
z tych jednostek trafiają do zasobu po 25 
latach od chwili wytworzenia materiały archi-
walne. Archiwum kontroluje archiwa zakładowe 
tych instytucji, sprawdzając stan zachowania  
i uporządkowanie dokumentacji, wyraża zgodę 
na zniszczenie materiałów niearchiwalnych, 
których minął okres przechowywania.

Jednym z najważniejszych zadań Archiwum 
pozostaje udostępnianie materiałów do celów na-
ukowych, genealogicznych, własnościowych, 
socjalnych i publicystycznych. Do dyspozycji ko-
rzystających są na miejscu pomoce ewidencyjno-
-informacyjne: inwentarze archiwalne, spisy ro-
bocze i zdawczo-odbiorcze, indeksy, skorowidze  
i repertoria. Także za pośrednictwem portalu 
internetowym szukajwarchiwach.pl użytkownik 
może odnaleźć interesujące go jednostki. Pozo-
staje już tylko wypełnienie druku rewersu, aby 
otrzymać je do wglądu w czytelni. Dozwolone 
jest również robienie zdjęć dokumentów własnym 
sprzętem.

Na zlecenie wykonywane są również przez pra-
cowników Archiwum kwerendy dla osób fizycz-
nych lub podmiotów, zarówno z kraju, jak i za 
granicy. Korzystający mogą też wnioskować 
o zrobienie kserokopii, zdjęć lub skanów wybra-
nych dokumentów. Ich wykonanie jest odpłatne, 
według obowiązującego cennika. Opłaty po-
bierane są również za zlecone prace związane 
z poszukiwaniem określonych informacji czy 
archiwaliów z zasobu. 

Nie tylko urząd

W ażną część działalności Archiwum 
stanowi edukacja i popularyzacja. Oba 
cele są realizowane w różny sposób. 

Służą temu przede wszystkim wystawy i prezen-
tacje materiałów archiwalnych, w tym pokazy 
internetowe, warsztaty, lekcje, odczyty i wykłady. 
Z uwagi na ograniczone miejsce tylko niewiel-
kie wystawy mogą odbywać się w siedzibie 
łowickiego oddziału. Z okazji Nocy Muzeów or-
ganizowane są od kilku lat, na korytarzu prowa-
dzącym do biura, wystawy poświęcone ważnym 
rocznicom w dziejach Łowicza oraz zasłużonym 
jego postaciom. Niemal co roku Archiwum jest 
też współorganizatorem wystaw w łowickim Mu-
zeum, udostępniając swoje materiały na czasowe 
ekspozycje tematyczne. 

Archiwum współpracuje z wieloma lokalny-
mi urzędami, instytucjami, szkołami i stowarzy-
szeniami. Należą do nich w pierwszym rzędzie 
organy samorządowe władz miasta, powiatu 
i gmin. Do stałych partnerów należy Muzeum, 
z którym Archiwum współdziałało przy organi-
zacji wielu wystaw oraz sesji naukowych i po-
pularnonaukowych, jak choćby Dni Dziedzictwa 
Narodowego. Długa jest też lista instytucji i osób, 
z którymi nawiązano kontakt w ramach wspól-
nych działań wystawienniczych i odczytowych, 
jak też poradnictwa dotyczącego przechowy-
wania i zabezpieczania zewidencjonowanych 
materiałów archiwalnych. Tegoroczny jubile-
usz stwarza okazję, by za tę współpracę gorą-
co im podziękować.

Popularyzacja zasobu archiwalnego ma też 
miejsce podczas organizacji pokazów i lekcji dla 
młodzieży i uczniów łowickich szkół, główny 
jednak ich kierunek stanowią publikacje nauko-
we z dziedziny archiwistyki i archiwoznawstwa, 
zamieszczane w pismach specjalistycznych, 
takich jak: „Archeion” i „Archiwista Polski” 
oraz poświęcone historii regionalnej: „Roczniku 
Mazowieckim”, „Roczniku Łódzkim”, „Kutnow-
skich Zeszytach Regionalnych” i „Rocznikach 
Łowickich”. Ostatni z wymienionych periody-
ków powstaje pod patronatem Łowickiego To-
warzystwa Przyjaciół Nauk, z którym Archiwum 
współpracuje prawie 30 lat.

O sobne miejsce zajmują publikacje źró-
dłowe, opracowane z zasobu archiwal-
nego. W ostatnim czasie powstało ich 

kilka, jak np.: Nie wybiła godzina wybawienia 
z otchłani nieszczęść... Kronika dziejów Łowicza 
Władysława Tarczyńskiego, w oprac. M. Wojtyla-
ka. Warszawa 2015 i Wyszperane w Archiwum. 
Kartki z dziejów Łowicza i Ziemi Łowickiej, 
w oprac. M. Wojtylaka. Łowicz 2017. Należało-
by także wspomnieć o popularnych artykułach 
dotyczących łowickich dziejów i przedstawiają-
cych zasób archiwalny, zamieszczanych przeze 
mnie na łamach tygodnika „Nowy Łowiczanin” 
i jego dodatku „Łowiczanin. Kwartalnik historycz-
ny”, których w ciągu trzydziestu lat uzbierało się 
blisko 200. 

Na koniec kilka słów o pracownikach Archiwum, 
z którymi pracowałem od czasu objęcia w 1988 
r. funkcji jego kierownika. Zacznę od nieżyjącej 
już pani Stefanii Fabijańskiej, osoby niezwykle 
życzliwej i dokładnej, która wprowadzała mnie 
w sprawy archiwalne. W gronie zaangażowanych  
w pracę i odpowiedzialnych muszę też wymienić 
panie, które odeszły na emeryturę: Krystynę 
Zabost i Alinę Petrykowską, wreszcie pracujące 
do dziś: Bożenę Lis, Annę Chmielewską i Annę 
Raróg. To dzięki nim praca przebiega pomyślnie, 
w rzeczowej i przyjaznej atmosferze. Im też 
należy się moja wdzięczność za owocne dzia-
łania, które pozwalały postrzegać Archiwum nie 
tylko jako urząd, ale ważną i potrzebną miastu 
i regionowi placówkę kultury. 

Marek Wojtylak

Pracownicy Archiwum na promocji „Informatora o zasobie archiwalnym” i VI tomu „Roczni-
ków Łowickich” w sali kinowej ŁOK; od lewej Anna Chmielewska, Anna Raróg i Alina Petry-
kowska, fot. z 2009 r.

sami dekorowani dotychczas na pewno niewiele 
wiedzą”. W nadesłanym liście żądali wyjaśnie-
nia w tej sprawie od Komitetu Organizacyjne-
go Święta Ochotników w Łowiczu oraz dyrektora 
Seminarium dra Władysława Rogowskiego. 
Uważając, iż większość dekorowanych na od-
znaczenie nie zasłużyła, zwracali się do Ministra 
Spraw Wojskowych „z prośbą o przeprowadze-
nie rewizji wniosków nominacyjnych” i podanie 
jej rezultatów.

Nieznane są niestety efekty ogłoszonego w pi-
śmie listu protestacyjnego. Z rękopisu listu, 
znajdującego się w archiwalnych zbiorach Mie-
czysława Szajdinga – ówczesnego redaktora „Ło-
wiczanina”, wynika, iż jego autorem, a być może 
nawet inicjatorem, był Mieczysław Staszewski, 
absolwent Gimnazjum Męskiego i były drużyno-
wy I Łowickiej Drużyny Harcerskiej, który walczył 
w szeregach 201 pp w stopniu kaprala. Obok 
złożyli podpisy jego koledzy: Stefan Ołdakowski, 
Michał Grundwald, Longin Kurski, Stanisław Flis, 
Władysław Kosiorek, Stanisław Ołdakowski, Wła-
dysław Bassendowski, Józef Szonert, J. Ettinger, 
C. Nowakowski i Antoni Dąbrowski.  

Marek Wojtylak

czyli spór w tragiczny sposób. Niedaleko wsi od-
naleziono ciało Franciszka Workowskiego,  
który został ugodzony bagnetem w plecy 
oraz uderzony tępym narzędziem kilka razy 
w głowę. Aresztowano w tej sprawie kilkanaście 
osób.

W obec szerzącej się przemocy propo-
nowano organizować na wsi zabawy 
taneczne według określonych zasad. 

W numerze 4 „Życia Gromadzkiego” z 1936 r.  
ukazał się artykuł anonimowego autora  
pt. „Bójki na wsiach i sposoby zwalczania ich”. 
Zdiagnozowano w nim, że prócz alkoholu, 
motywem do bójek była zazdrość chłopskich 
synów o dziewczęta. Kiedy miała zaczynać się 
awantura, bito się grupowo przy użyciu nie-
bezpiecznych narzędzi (sprężyn na drewnianej 
rączce, sztyletów, bagnetów, wykorzystywa-
no nawet rewolwery). 

Jakie radzono wprowadzać środki zaradcze? 
Nie były one szczególnie oryginalne. Propono-
wano konfiskować młodzieży niebezpieczne 
narzędzia, zgłaszać konkretnym organom 
samorządowym zabawy i powierzać nadzór 
nad nimi mężczyznom żonatym, o nieposzlako-
wanej opinii. Sugerowano przed każdą zabawą 
sporządzenie listy gości i wyznaczenie osoby 
do sprawdzania zaproszonych osób przed wej-
ściem na zabawę. W sytuacji niebezpiecznej 
zalecano awanturników przywołać do osobnej 
izby i wezwać przy świadkach do opuszczenia 
zabawy. Gdyby się to nie udało, zabawę nale-
żało rozwiązać, a awanturujących się odprowa-
dzać do domów. Trudno oprzeć się wrażeniu, 
że większość tych propozycji była naiwna, 
by nie powiedzieć nierealna, kiedy tylko jedna 
osoba miała odpowiadać za spokój na imprezie 
tanecznej.

K rewcy uczestnicy zabaw nie przejmo-
wali się zbytnio apelami gazet i nadal 
wszczynali burdy. W 1936 r. awan-

tury stały się plagą zabaw organizowanych 
przez straż. W maju tego roku doszło do bój-
ki na zabawie tanecznej OSP we wsi Sypień. 
Poszkodowani, ciężko pobici bracia Chojeccy, 
odwiezieni zostali do szpitala w Łowiczu. Po-
dejrzanych aresztowano. Z kolei w październiku 
tego samego roku w Błędowie podczas zabawy 
strażackiej doszło do regularnej bójki pomiędzy 
uczestnikami, w wyniku której rany cięte odnio-
sły 4 osoby. Pięć osób zatrzymano w sprawie 
zabójstwa.

Jak można sądzić, łowickie miejsca roz-
rywki nie należały do bezpiecznych. Goście, 
którzy je odwiedzali, często narażali swoje 
zdrowie, a nawet życie. W dzisiejszych czasach 
konsekwencje przebywania na wiejskich dys-
kotekach wydają się o wiele bezpieczniejsze,  
a przede wszystkim mniej dotkliwe dla ich 
uczestników.

Tomasz Romanowicz 
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Rada Łowicza wobec najazdu bolszewickiego
Z okazji 100. rocznicy odparcia najazdu bolszewickiego publikujemy poniżej treść protokołu  
z nadzwyczajnego posiedzenia Rady Miejskiej w Łowiczu, odbytego w nocy 10 lipca 1920 r.  
w sprawie obrony kraju przed zbliżającymi się siłami Armii Czerwonej1. Warto przypomnieć dramatyczne  
i pełne grozy chwile społecznej mobilizacji łowiczan, którzy odrzucając wzajemne urazy i niechęć,  
potrafili zjednoczyć się wobec nadchodzącego ze wschodu wroga.
Protokół XXXIV-go nadzwy-

czajnego posiedzenia Rady 
Miejskiej w  Łowiczu w  spra-
wie obrony kraju, dn. 10  lipca 
1920 r.

Komplet członków Rady – 22,
Komplet członków Magistratu – 5,
Obecnych członków Rady – 13,
Obecnych członków Magistra-
tu – 5.
[Nazwiska obecnych i nieobec-
nych osób]

Porządek dzienny: 
1. Sprawa odezwy.
2. Sprawa wiecu.
3. Sprawa utworzenia lokalne-

go Komitetu Obrony Państwa.
4. Upoważnienie [dla] Magistra-

tu do wydatków na ten cel.
5. Wnioski radnych w sprawie 

obrony krajowej.

Uchwały
1. Przewodniczący2 zagaja 

w obecności mnóstwa gości, 
przepełniających salę po brze-
gi, nadzwyczajne posiedzenie 
Rady o godz. 9.45 wieczorem 
i wskazuje na powagę obecnej 
chwili, na cofanie się bohater-
skiej Armii Polskiej pod naporem 
przeważającego liczebnie wroga, 
na niebezpieczeństwo, które za-
graża Ojczyźnie, na wynikającą 
stąd konieczność wytężenia 
wszystkich sił w celu obrony 
niepodległości i wolności naszej, 
otwiera ogólną dyskusję nad 
sprawą obrony krajowej.

Radny ks. Zawadzki3 w imieniu 
radnych z listy Nr 54 oświadcza, 
że w obecnym momencie pano-
wać powinna jedność i zgoda, 
powinny być zapomniane wszel-
kie różnice partyjne, a cały naród 
powinien się organizować na ze-
wnątrz i na wewnątrz, aby mógł 
odnieść zwycięstwo nad zbliża-
jącym się już wrogiem.

Ławnik Sadz5 uważa, że na-
leży, nie przerywając akcji wo-
jennej, zwrócić się natychmiast 
z propozycją pokojową, że mu-
szą być wytknięte jasno i wyraźnie cele wojny, 
o co walczymy, a dopiero po rozbiciu się roko-
wań, walczyć do ostatniego. W każdym razie 
akcję popieramy.

Ławnik Wartski6 w imieniu radnych Żydów 
oświadcza, że w chwili kiedy są zagrożone 
podstawy bytu niezależnego Państwa Polskie-
go, ludność żydowska, nie zwracając uwagi 
na fałszywe insynuację ciemnych żywiołów, 
utożsamiających Żydów z bolszewikami, go-
towi są tak jak za czasów Kościuszki, Berka 
Joselewicza, powstania 1863 i rewolucji 1905 r. 
do ponoszenia wszelkich ofiar krwi i mienia 
celem uratowania wolności Polski i zawarcia 
sprawiedliwego i demokratycznego pokoju.

Po odczytaniu zaproponowanego przez 
Zarząd tekstu odezwy do ludności w sprawie 
obrony kraju, Rada jednogłośnie i bez dyskusji 
uchwala odezwę zaakceptować.

2. Jednogłośnie i bez dyskusji również 
uchwalono urządzić w dniu 11 lipca o godz. 11 
po południu wiec na Placu Kościuszki [dziś 
Starym Rynku – przyp. MW] w celu omówienia 
i spopularyzowaniu idei obrony Państwa7. 

3. Na wniosek Zarządu również jednogłośnie 
uchwalono, aby dla zajmowania się na miejscu 
wszelkimi sprawami pozostającymi w związku 
z obroną Państwa, utworzyć lokalny Komitet 
Obrony Krajowej8, w skład którego wejdzie sze-
ściu radnych po dwóch z każdego ugrupowania 
i trzech zastępców, którzy później dokooptują 
do Komitetu przedstawicieli wszelkich instytucji, 
stronnictw itd. 

Celem przedstawienia kandydatów do Komi-
tetu, ogłoszono 10-minutową przerwę. Po prze-
rwie każde ugrupowanie przedstawi swych 
kandydatów. 

Z listy Nr 19 do Komitetu wchodzą radni: 
Kowalski10 i Dutkiewicz11, jako zastępca Błasz-
czykiewicz12. Z listy Nr 5: ks. Zawadzki i Mar-
kiewicz13, jako zastępca Kolaszyński14. Z listy 
żydowskiej15: Izaak Żelechowski16 i [Jakub] 
Szeps17, jako zastępca Józef Wartski18.

4. Po krótkiej wymianie zdań jednogłośnie 
uchwalono upoważnić Magistrat do czynienia 
w miarę możności i konieczności wydatków na 
cele obrony krajowej według decyzji lokalnego 
Komitetu. Wydatki te, jako nieobjęte budżetem, 

wnieść dodatkowo 
do budżetu 1920/21 
jako wydatki nadzwy-
czajne. 

5. Wpłynęły na-
stępnie wnioski rad-
nych w sprawie obro-
ny:

a )  u t w o r z e n i e 
Gwardii Municypal-
nej dla zastąpienia 
czynników ładu i po-
rządku, które pójdą 
na front,

b) zabezpiecze-
nie bytu powołanych 
do służby wojskowej 
i rodzin, których żywi-
ciele pójdą na wojnę,

c )  u t w o r z e n i e 
drużyn robotniczo-
-rolnych dla zbioru 
i robót w polu w za-
stępstwie idących 
walczyć wieśniaków,

d) wniosek Markie-
wicza o utworzeniu 
szpitala dodatkowe-
go dla rannych woj-
skowych,

e) wniosek ks. Za-
wadzkiego o zbiera-
niu składek dla gen. 
Hallera, organizatora 
Armii Ochotniczej,

f) wniosek Markie-
wicza o zakładanie 
warsztatów rzemieśl-
niczych, które mają 
pracować na potrze-
by wojska,

g) wniosek o zor-
ganizowanie opieki 
nad uchodźcami, 
k tó r zy  p rzybędą 
z terenów działań 
wojennych.

Wszystkie powyż-
sze wnioski uchwa-
l o n o  p r z e k a z a ć 
Komitetowi Obrony 
Państwa do rozpa-
trzenia, opracowa-
nia i ostatecznego 
zdecydowania. Prze-

wodniczący posiedzenie o godz. 10.30 zamyka, 
wyrażając przekonanie, że żywy udział całego 
narodu w obronie swej wolności uwieńczony 
będzie zwycięstwem. 

[podpisy odręczne radnych] 

1 Archiwum Państwowe w Warszawie Oddział 
w Łowiczu, Akta miasta Łowicza, sygn. 308, 
k. 169-171: Książka protokołów posiedzeń 
Rady Miejskiej [protokoły z wykazem radnych, 
porządku obrad, rozpatrywanie wniosków, 
uchwały, decyzje] z lat 1919–1921.

2 Stanisław Stanisławski (1872–1924), lekarz, 
działacz społeczny, burmistrz Łowicza w latach 
1919–1923; absolwent medycyny UW, związa-
ny z ruchem socjalistycznym (PPS). Od 1900 r. 
w Łowiczu na stanowisku ordynatora szpitala 
św. Tadeusza; współzałożyciel Tow. Wzajem-
nego Kredytu, Tow. Higienicznego, Tow. Kultury 
Polskiej i „Czytelni dla Wszystkich”, prezes 
zarządu OSP w latach 1909–1914. W 1918 r. 
powrócił do Łowicza z Rosji, obejmując stano-
wisko lekarza miejskiego. W 1919 r. wybrany 
na burmistrza miasta; T. Gumiński, Łowiczanie 

z okresu II Rzeczypospolitej. Słownik biogra-
ficzny, z. 3, Łowicz 1987, s. 7. 

3 Ks. Stefan Zawadzki (1886–1943), rektor ko-
ścioła popijarskiego w Łowiczu od 1918 r., pre-
fekt gimnazjum męskiego i szkoły handlowej, 
kapelan hufca harcerskiego i Ochotniczej Stra-
ży Pożarnej, przewodniczący zarządu Chrze-
ścijańskiego Towarzystwa Dobroczynności; 
radny RM w latach 1919–1923 i 1923–1927; 
T. Gumiński, op. cit., s. 12.

4 Listę nr 5 tworzyło 9 radnych, związanych 
z Narodową Demokracją i reprezentujących: 
Polski Związek Mieszczański i Związek Ro-
botników Chrześcijańskich; M. Gawryszczak, 
Życie polityczno-społeczne Łowicza w Polsce 
Odrodzonej (1918–1939), mps rozprawy dok-
torskiej, napisanej na UŁ pod kier. prof. dra hab. 
P. Samusia, Łódź 2018, s. 113-114.

5 Franciszek Ludwik Sadz (1861 – po 1923), 
ławnik, członek Magistratu Łowiczu w latach 
1919-1923; inf. własne.

6 Abram Wartski (1887 – po 1935), radny RM 
w latach 1917–1919 i 1927–1931, ławnik, 
buchalter Magistratu; w 1935 r. wyjechał do 
Palestyny; inf. własne.

7 Wielotysięczny wiec z udziałem mieszkańców 
miasta odbył się pod przewodnictwem burmi-
strza Stanisławskiego na Rynku Kościuszki 
w niedzielę 11 lipca o godz. 14.00. W tydzień 
później wiec zorganizował dyrektor gimnazjum 
męskiego Stanisław Jacyna; Kronika miejsco-
wa, „Łowiczanin”, nr 29 z 16.07.1920, s. 2–3.

8 Powstanie łowickiego Komitetu miało związek 
z powołaniem przez Sejm Ustawodawczy 
1 lipca 1920 r. Rady Obrony Państwa na 
czele z Naczelnikiem Państwa J. Piłsudskim. 
Jej celem było podjęcie działań związanych 
z zorganizowaniem Armii Ochotniczej i rozbu-
dzeniem aktywności społecznej, w tym pomocy 
w zbiórce funduszy na potrzeby wojska. 

9 Listę nr 1 tworzyło 7 radnych, reprezentujących 
Polską Partię Socjalistyczną; M. Gawryszczak, 
op. cit., s. 114.

10 Ignacy Kowalski (1852–1932), rymarz, dzia-
łacz PPS, który wszedł do Rady w miejsce 
wybranego na burmistrza S. Stanisławskiego; 
radny RM w latach 1919–1923 i 1927–1931; 
inf. własne.

11 Stanisław Dutkiewicz (1896–1932), działacz 
PPS, radny RM w latach 1919–1923; inf. własne.

12 Józef Błaszczykiewicz, szewc, członek Komite-
tu Okręgowego PPS, delegat Rady do Sejmiku 
Powiatowego, w 1922 r. kandydował na posła; 
radny RM w latach 1919–1923; inf. własne.

13 Roman Markiewicz (1883 – po 1938), przed-
siębiorca, właściciel fabryki mydła i świec na 
Nowym Rynku 33, działającej do 1937 r., ab-
solwent Szkoły Realnej w Łowiczu; radny RM 
w latach 1919–1923 i 1923–1927; inf. własne.

14 Stefan Kolaszyński (1882–1947), przedsię-
biorca, właściciel przędzalni i tkalni na Nowym 
Rynku; absolwent Szkoły Realnej w Łowiczu; 
radny RM w latach 1919–1923; inf. własne.

15 Listę żydowską nr 3 tworzyło 5 radnych, 
wybranych z Międzypartyjnego Zrzeszenia 
Żydów; Z.Dybowski, Władze miasta Łowicza 
1917–1923, „Roczniki Łowickie”, T. I, Łowicz 
2003, s. 181–182.

16 Izaak Dawid Żelechowski (1885–?), właściciel 
fabryki mydła na Nowym Rynku 29; radny RM 
w latach 1919–1923; inf. własne.

17 Jakub Szeps (1883–?), kupiec, właściciel 
składu opałowego przy ul. 3 Maja 4; radny RM 
w latach 1919–1923 i 1923–1927; w 1932 r. 
wyprowadził się z rodziną do Łodzi; inf. własne.

18 Józef Wartski (1860–?), kupiec; radny RM 
w latach 1919-1923; inf. własne.

Podał do druku i oprac.  
Marek Wojtylak

Pierwsza strona protokołu Rady Miejskiej w Łowiczu z 10 lipca 1920 r.;  
ze zbioru Archiwum Państwowego w Łowiczu


